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Z  w aszyngtońskie j k o n fe ren c ji energetycznej

!fIko  USA mają szans®
na całkowitą samowystarczalność

W  W A S Z Y N G T O N IE  obraduje dziś drugi dzień konferencja  
poświęcona problemom energetycznym. W  konferencji, zw oła­
ne j z in ic ja ty w y  prezydenta N isona, uczestniczą przedstawicie  
le  13 najbogatszych państw kapitalistycznych —  głównych im ­
porterów  ropy naftow ej. O brady toczą się przy drzw iach zam ­
kniętych.

W 26 rocznicę

w y d a r z e ń  łu t o w y c h

Konferencja prasowa 
w Konsulacie 

Generalnym CSRS
W C Z O R A J  w  K o n s u la c ie  G e n e ­

r a ln y m  C SR S w  S z c z e c in ie  o d b y ła  
s ie  k o n fe re n c ja  p ra s o w a  z o k a z j i  
z b l iż a ją c e j  s ie  26 ro c z n ic y  r e w o lu ­
c j i  lu t o w e j  w  C z e c h o s ło w a c ji.  K o n ­
s u l G e n e ra ln y  C SR S w  S z cze c in ie  
A to is  K r a t  s zc z e g ó ło w o  p o in fo r m o ­
w a ł  p r z y b y ły c h  p r z e d s ta w ic ie li  
s z c z e c iń s k ic h  ś ro d k ó w  m a so w e g o  
p rz e k a z u  o p rz e b ie g u  i  z n a c z e n iu  
z w y c ię s k ic h  w a lk  c z e c h o s ło w a c k ie j 
k la s y  r o b o tn ic z e j,  k tó r a  po d  p rz e ­
w o d n ic tw e m  K o m u n is ty c z n e j  P a r t i i  
C z e c h o s ło w a c ji 25 lu te g o  1948 r o k u  
o d s u n ę ła  od  w ła d z y  b u rż u a z ję  i 
w p r o w a d z i ła  d y k t a tu r ę  p r o le ta r ia ­
tu .

P o d cza s  k o n fe r e n c j i  p ra s o w e j,  w  
k tó r e j  u d z ia ł b r a l i  ró w n ie ż  k o n s u l 
d r  J a n  W ró b e l i  w ic e k o n s u l I .a d i-  
s la v  F łe g e r , K o n s u l G e n e ra ln y  CSRS 
w  S z c z e c in ie  A lo is  K r a l  u d z ie l i ł  
o d p o w ie d z i na  w ie le  p y ta ń  z a d a ­
n y c h  p rz e z  s z c z e c iń s k ic h  d z ie n n i­
k a r z y .

P R E Z Y D E N T  N ix o n  sp o tka ł 
3ię w  pon ie dz ia łe k  z czo łow ym i 
uczes tn ikam i w aszyng toń sk ie j 
k o n fe re n c ji n a fto w e j. S tw ie r ­
d z ił on, że d la  każdego k ra ju  
im p o rtu ją c e g o  ropę  n a ftow ą  
dz ia łan ie  na w łasną  rę kę  na 
rzecz za pe w n ie n ia  sobie dostaw  
b y ło b y  k a ta s tro fa ln e  i zaapelo­
w a ł o o p ie ra n ie  się iz o la c jo n is - 
tycznym  naciskom .

J E D N O C Z E Ś N IE  p re z y d e n t w s k a ­
z a ł, że S ta n y  Z je d n o c z o n e  z a m ie ­
r z a ją  o s ią g n ą ć  c a łk o w itą  s a m o w y ­
s ta rc z a ln o ś ć  e n e rg e ty c z n ą  w  1980 r . 
P ro g ra m  rz ą d o w y  p r z e w id u je ,  że 
r o c z n y  w z ro s t p r o d u k c j i  e n e r g ii  
w y n o s ić  b ę d z ie  4,7 p ro c ., n a to m ia s t 
r o c z n y  w z ro s t  s p o ż y c ia  e n e r g ii  
z m n ie js z o n y  b ę d z ie  z 3,8 p ro c . ob ec  
n ie  d o  2 p ro c . W  te n  spo sób  o k . 
1380 r .  w in n o  n a s tą p ić  z r ó w n o w a ­
że n ie  p o p y tu  i  k r a jo w e j  p o d a ż y .

G łó w n y m i e le m e n ta m i z w ię k s z e ­
n ia  p o d a ż y  e n e r g ii  b ę d z ie  d y n a ­
m ic z n y  r o z w ó j  w y d o b y c ia  w ę g la , 
k tó re  w z ro ś n ie  od  o b e c n y c h  800 
m in  to n  r o c z n ie  d o  960 m in ,  w z ro s t 
w y d o b y c ia  r o p y ' n a f to w e j  z 19,9 do 
14,0 m in  b a r y łe k  d z ie n n ie  o ra z  g a ­
z u  z ie m n e g o  z 23 d o  27 b i l io n ó w  
s tó p  ^sz e ś c ie n n y c h  ro c z n ie .

M im o  te j  p rz y s z łe j s a m o w y s ta r ­
c z a ln o ś c i, S ta n y  Z je d n o c z o n e  n ie  
z a m ie rz a ją  c a łk o w ic ie  z re z y g n o w a ć  
z im p o r tu ,  a ta k ż e  ze s ta ra ń  o

oszczę dn ość  s u r o w c ó w  e n e rg e ty c z ­
n y c h .

P R Z E M Ó W IE N IE  p rezyden ta  
jeszcze ra z  u ja w n iło  zasadniczo 
odm ienną  sy tua c ję  S tanów  Z jed  
noczonych i pozosta łych  uczest­
n ik ó w  k o n fe re n c ji,  k tó rz y  w  
d a leko  w ię kszym  s to p n iu  z m u ­
szeni są polegać na im p o rc ie  e- 
n e rg ii. (P A P )

„Sie wystąpił 
w Monachium”
Korespondent PAP 
z wizytą u Pelego
CHO Ó  jego rze czyw is te  na­

zw isko  b rz m i —  Edson A ra n te s  
do N ascim ento , ca ły  ś w ia t zna 
go pod  im ie n ie m  Pele.

S P O T K A Ł E M  s ię  z n im  d w u k r o t ­
n ie . P o  ra z  p ie rw s z y  n a  s ta d io n ie  
F C  S a n to s , g d y  p r z y  3 5 -s to p n io w y m  
u p a le  (o b e c n ie  t r w a  w  B r a z y l i i  la to )  
P e le  t r e n o w a ł b a rd z o  in te n s y w n ie , 
p o w ie d z ia łb y m  n a w e t — in te n s y w ­
n ie j o d  in n y c h .  „ M im o  c a łe j s ła w y  
i  ro z g ło s u  —  p o w ie d z ia ł m i je d e n  z 
je g o  tr e n e r ó w  — P e le  w  d a ls z y m  
c ią g u  n a le ż y  d o  w y ją tk o w o  z d y s c y ­
p l in o w a n y c h  i  p r a c o w ity c h  z a w o d ­
n ik ó w .  ; N ig d y  n ie  z d a rz a  s ię , a b y  
o p u ś c i ł  t r e n in g “ . A  ty c h  t re n in g ó w  
z a w o d n ic y  S a n to s  p rz e p ro w a d z a ją  
w  ty g o d n iu  aż p ię ć ; c h y b a , że w  
ty m  cza s ie  w y p a d a  ja k i ś  m ecz  — 
w ó w c z a s  Ilo ś ć  z a ję ć  t r e n in g o w y c h  
z r e d u k o w a n a  z o s ta je  d o  trz e c h .

P o n o w n ie  — ju ż  n a  d łu ż s z a  ro ż -  
m o w ę  — s p o tk a liś m y  s ię  z P e le  w  
je g o  b iu rz e ,  k tó re  m ie ś c i s ię  w  S a n ­
to s  p r z y  u l ic y  R ia c h u e lo  l ż t .  T o  b iu  ; 
ro  z a jm u je  w ła ś c iw ie  całe" t rz e c ie  
p ię t r o  n o w o c z e s n e g o  w ie ż o w c a : t r z y  
p o c z e k a ln ie  ( je d n a  p ro w a d z ą c a  w y ­
łą c z n ie  d o  g a b in e tu  P e le g o ), b ia łe  
m e b le  z  d e l ik a tn ie  s e le d y n o w y m  o - 
b ic ie m , f io le to w e  d v w a n y ,  d r z w i 
s k o n lru o w a n e  w  k s z ta łc ie  e l ip s y . I  
w s z ę d z ie  s ło w o  ..P e le “  — z c h a r a ­
k te ry s t y c z n y m  d la  a u to g r a fó w  r o z ­
d a w a n y c h  p rz e z  „ k r ó la  fu tb o lu “  
a k c e n te m  n a d  k o ń c o w y m  ,.e “ . O d ­
n a le ź ć  je  m o ż n a  z a ró w n o  n a  s z k la -

(D okończen ie  na s tr. 6)

A N G IE L S K A  a k to rk a  
P ru n e lla  Goe (z le w e j)  i 
h in d u ska  m o d e lka  Persis 
K h a m b a tta  za d e b iu tu ją  w  
f i lm ie  „T h e  W iłb y  C onsp i­
ra cy ”  („S p ise k  W iłb y ” ) o- 
b ok  S idney  P o itie ra  i  M i­
cha ł Caine ’a, pośw ięconym  
p ro b le m o m  w a lk i z a p a r­
the idem .

P R Z E C IE Ż  U r i G e lle r n ie  jest 
z w y k ły m  ilu z jo n is tą , w y k o ­
rz y s tu ją c y m  znakom ic ie  p ra w a  
f iz y k i i znajom ość p sy c h ik i 
lu d z k ie j.  U r i pow iada , że może 
być  w  T o k io  i  w id e lce  będą 
w y g in a ły  się we W łoszech. Już 
p rz y g o to w u je  się p róbę  tak iego  
e kspe rym e n tu  na odleg łość m ię  
d zyko n tyn e n ta ln ą , p ro g ra m  ma 
być  tra n s m ito w a n y  przez sate­
litę .  Jeszcze nie usta lono , k ie ­
dy to  nastąp i, ale lu d z ie  ju ż  
czeka ją  w  podniecen iu . Przecież 
to, czego dokona ł U r i G e lle r ze 
s tud ia  te lew izy jne g o  w  N R F , 
w y d a je  s ię  n iep raw dopodobne. 
I  ka żdy  k to  s łyszy tę opowieść, 
w  p ie rw sze j c h w ili m ó w i: To 
n iem oż liw e . A le  ta k  w ła śn ie  
by ło . K o n k re tn ie  b y ło  ta k : U r i 
G e lle r w y s tą p ił p rzed ka m e ra ­
m i te le w iz y jn y m i, p rzyszedł 
w ię c  z w iż y tą  do tys iąca  do­
m ó w  jednocześn ie , n ie  w y b ie ­
ra ł m e d ium . Kogo to  in te reso ­
w a ło , za p ro s ił do wspólnego 
kosztownego ja k  się póńnie j o- 
kaza ło , ekspe rym e n tu . N a leża ło  
po p ro s tu  w y ją ć  sztućce i cze­
kać. U r i k o n c e n tro w a ł się, a 
ły ż k i i w id e lce  w y g in a ły  się, 
n ie k ie d y  naw et p ęka ły . Późnie j, 
c z a ro w n ik  zaproponow a ł, aby 
poszukać w  kom odach, w  se- 
k re ta rz y k a c h , na s trych ach  sta 
ry c h  n ie k ie d y  zapom n ianych , 
zepsu tych  zegarków . U r i ich  
n aw e t n ie  w id z ia ł, n ie  m óg ł 
przec ież ic h  w idz ieć, a n i d o t­
knąć, w ie d z ia ł, że są: zegary 
zaczęły chodzić.

(D okończen ie  na s tr. 3)

Czy Szczecin 
stać na ZOO?

T E M A T  T E N  od la t  pow raca  
ja k  bum erang . Szczecin jes t 
je d n y m  z n ie lic z n y c h  w io tk ic h  
m ias t p o lsk ich  n ie  p os iada ją ­
cych ogrodu  zoologicznego. I  
m im o, że hasło b ud ow y  tak iego  
o b ie k tu  rzucano  n ie raz, inw es­
ty c ja  m u s ia ła  zawsze ustępo­
wać b ud ow om  p iln ie js z y m  i 
n iezbędn ie jszym .

P R Z Y W Y K Ł O  S IĘ  t r a k to w a ć  ZO O  
je d y n ie  ja k o  s y m p a ty c z n ą  a t ra k c ję .  
T y m c z a s e m  . m a  o n o  zaw sze  n ie ­
m a ły  a s p e k t w y c h o w a w c z y , z w ła s z ­
cza w ś ró d  m ło d z ie ż y  s z k o ln e j,  m o ­
że ■ te ż  s p e łn ia ć  r o lę  p o l ig o n u  n a u ­
k o w o -b a d a w c z e g o  d la  s tu d e n tó w  i  
p r a c o w n ik ó w  n a u k o w y c h  w y ż s z y c h  

fu c z e ln i.  Z w a ż y w s z y , że w  S zcze c i­
n ie  d z ia ła  p rę ż n a  A k a d e m ia  H o ln i-  
cża , s p ra w a  ta  n a b ie ra  n ie b a g a te l­
n e g o  z n a c z e n ia . D la te g o  te ż  w a r to  
p o w ró c ić  ra z  jeszcze  d o  te m a tu  b u  
d o w y  s z c z e c iń s k ie g o  Z O O .

Z  a p e le m  b u d o w y  o g ro d u  z o o lo ­
g ic z n e g o  z w r ó c i ł  s ie  o s ta tn io  do  
p re z y d e n ta  m ia s ta  « p rze w o d n iczą cy  
s z c z e c iń s k ie g o  o d d z ia łu  P o ls k ie g o  

(D okończen ie  na s tr .  8)

Rozmowy ministrów 
spraw zagranicznych 
ZSRR i Polski
W  M O S K W IE  ro z p o c z ę ły  s ię  

w c z o r a j r o z m o w y  m ię d z y  c z ło n ­
k ie m  B iu r a  P o lity c z n e g o  K C  K C Z t t ,  
m in is t r e m  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  
Z S R R  A n d r ie je m  G r o m y k ą  a c z ło n  
k ie m  B iu r a  P o lit y c z n e g o  K C  P Z P R , 
m in is t r e m  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  P o l 
s k i  S te fa n e m  O ls z o w s k im . O m a w ia ­
n o  p r o b le m y  s to s u n k ó w  d w u s tr o n ­
n y c h . a ta k ż e  a k tu a ln e  z a g a d n ie n ia  
m ię d z y n a ro d o w e . T e g o  sa m e g o  d n ia  
A n d r ie j  G r o m y k o  p o d e jm o w a ł S te ­
fa n a  O ls z o w s k ie g o  o b ia d e m .

NA ULICACH PEKINU

E kspluzia
b e z p r a w i a

A M E R Y K A Ń S K I d z ie n n ik  „ W a s ­
h in g to n  P o s t“  w  k o re s p o n d e n c ji  r. 
P e k in u  d o n o s i o  w z m a g a ją c e j s ię  
w  C h in a c h  f a l i  p rz e s tę p c z o ś c i u l ic z ­
n e j.  p r o b le m  te n  — p isze  d z ie n n ik  
— w  o s ta tn im  o k re s ie  p r z y b ra ł  ro z ­
m ia r y ,  k tó r e  w y m a g a ją  ju ż  ro z s ta ­
w ia n ia  p a t r o l i  m i l i c y jn y c h  w  d z ie ń  
i  w  n o c y  o ra z  w s p a rc ia  „ p la k a to ­
w e j p ro p a g a n d y “  n a w o łu ją c e j d o  
p o m o c y  w  w a lc e  z  „ c h u lig a ń s tw e m “ .

W y d a je  s ię . że p r z y c z y n y  o b e c n e j 
e k s o lo z j i  b e z p ra w ia , p o d o b n ie  ja k  1 
w ie lu  in n y c h  n a p ię ć  w  d z is ie js z y m  
s p o łe c z e ń s tw ie  c h iń s k im  tk w ią  w e  
w s trz ą s a c h  „ r e w o lu c j i  k u l t u r a ln e j “ . 
P o  w y g a ś n ię c iu  te j r e w o lu c j i  ty s ią c e  
m ło d z ie ż y  za c z ę to  z m u s z a ć  d o  w y ­
ja z d u  d o  p r a c y  n a  w ie ś . O b e c n ie  
w ie lu  z  t y c h  m ło d y c h  lu d z i  p o w ró ­
c i ło  d o  m ia s ta . O dzie bez ś r o d k ó w  
n ie n ie ż n v c h  1 k a r te k  ż y w n o ś c io w y c h  
m u szą  n ie k ie d y  u t r z y m y w a ć  s ię  z 
k r a d z ie ż y .  J a k k o lw ie k  a n ty c h u i ig a ń -  
s k ie  p la k a ty  n ie  p o d a ja  b l iż s z y c h  
s z c z e g ó łó w  w y d a je  s ię , że ć i m ło ­
d z i lu d z ie  d o p u s z c z a ją  s ię  ca łe g o  
w a c h la rz a  p rz e s tę p s tw  — o d  d r o b ­
n y c h  k ra d z ie ż y  p o  m o rd e rs tw a .

N ie w ą tp l iw ie  d o r o s ły m  z P K P  
i  in n y c h  ś r o d k ó w  t r a n s p o r tu  
p u b lic z n e g o  d e c y z ja  M in is te r ­
s tw a  O ś w ia ty  i  W y c h o w a n ia  
z m n ie js z y  o  i le ś  p r o c e n t k ło ­
p o ty  z p rz e rz u c a n ie m  w ie lo ­
m il io n o w e j  m a s y  d z ie c i n a  w a ­
k a c je . W ie m y  b o w ie m  d o b rz e

Kto pomoże rodzicom?
Mi n i s t e r s t w o  o -

ś w ia ty  i W ych o w a ­
n ia  —  k o nse kw e n t­

n ie  k o n ty n u u ją c  unowocześ 
n ia n ie  szko ły  —  og łos iło  
decyz ję  o p rze d łu że n iu  
szko lnego la ta  i zw iększe­
n iu  ogó ln e j lic z b y  d n i ró ż­
nego ty p u  fe r i i .  D la  dzie­
ci i  m łod z ie ży  —  dłuższe 
la to  to  oczyw iśc ie  d łuższy 
okres w yp oczyn ku  i  d łu ż ­
szy okres beztrosk iego  zb i 
ja n ia  b ąkó w ; zatem  —  
w ie lk a  radość. A  d la  d oro ­
słych?  D la  rodz iców ?

N ad ty m  p y ta n ie m  w a r­
to  i  chyba  trzeba  się za­
s ta n o w ić  pow ażn ie  ju ż  
dziś, w  lu ty m  —  na czte­
ry  m iesiące p rzed w a kac ja  
m i. T y m  b a rd z ie j, że sączy 
n a ją  się p o ja w ia ć  konsek­
w e nc je  zw ię ksza n ia  p u li 
w o lnego  czasu.

co  d z ie je  s ię  n a  p rz e ło m ie  
c z e rw c a  i  L ipca . P o c ią g i p ę k a ją  
w  s zw a ch , a lu d z ie  p o d ró ż u ją  
w  w a r u n k a c h  a n o rm a ln y c h .

Z  d e c y z j i  M in is te r s tw a  c ieszą 
s ię  d o ro ś l i  z p rz e d s ię b io rs tw  
b u d o w la n y c h , a w  k a ż d y m  r a ­
z ie  z. ty c h  p rz e d s ię b io rs tw , k tó ­
r y m  zaw sze  b r a k o w a ło  czasu  
n a  re m o n ty  s z k ó ł. P o n ie w a ż  
d e c y z ja  M O iW  b y ła  ro z w a ż a n a  
m n ie j w ię c e j p rze z  d w a  la ta  i 
b y ła  k o n s u lto w a n a  z u c z o n y m i 
o ra z  p e d a g o g a m i, m o ż n a  s ą ­
d z ić , że ró w n ie ż  ś ro d o w is k o  
n a u c z y c ie ls k ie  w i ta  j ą  z  u z n a ­
n ie m .

A R O D ZIC E ? Co sądzą 
na ten tem at rodzice?
Zw łaszcza  rodz ice  d z iec i ze 
szkó ł pod s taw o w ych , a 
w ię c  dz ieci w ym ag a jących  
s ta łe j o p ie k i. Czy wiem y, 
co sądzą rodzice pracujący  
zawodowo? Może przyda­
łaby się taka sonda?

(D okończen ie  na s tr. 2)

(C A F -A P )

Poza granicami 
zm ys łó w

N A G L E  zaczynają chodzić pokryte kurzem  zapomniane ze­
gary. Nagle w yginają się łyżk i i w idelce, a k luczyki samocho­
dowe przyb iera ją  takie  kształty, że nie nadają się już  do otwie 
rania drzw i. Nagle gaśnie i ponownie zapala się światło ja k  m i­
gające lam pki kare tk i pogotowia, ¿.udzie, cuda dzieją srę na 
świecie!

Bardzo ironicznie brzm i ten okrzyk, lecz muszę się p rzy ­
znać: nie potrafię  zaprzeczyć, z trudem  przychodzi m i to w y ­
znać —  w iara  w  cuda w  ósmej dekadzie X X  wieku.

Dziś
w  numerze: ♦  „Sports-Tourist“ mówi: NIE! ♦  Oszczędności należy tylko dostrzec ♦  Obyczaje portowych miast ❖
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T y d z l e ®

w  » e | i K i e
«  Scena pracy polskiej delegacji w Genewie
•  BHP w przemyśle ciężkim i maszynowym
•  Jak najlepiej gospodarować surowcami

■ W IC E M IN IS TE R  spraw zagranicznych Jan Bisztyga przed- 
«taw ił posłom-członkom sejm ow ej K om is ji Spraw  Zagranicz­
nych inform acje na tem at stanu prac I I  fazy K onferencji Bez­
pieczeństwa i W spółpracy w  Europie.

S P O R T -  SPORT -  S P O RT

„Młodzieżowca” 
przed wielką szansą

R E F E R E N T  p o d k re ś lił szcze­
gó lna  w agę dążenia do szybk ie  
go  zakończen ia  p rac  k o n fe re n ­
c ji,  ja k  ró w n ie ż  u trw a le n ia  je j 
re z u lta tó w  w  fo rm ie  in s ty tu c jo  
n a ln e j, poprzez u tw o rzen ie , 
zgodn ie  z p ro po zyc ją  p ań s tw  
s o c ja lis tycznych , p o k o n fe re n c y j 
nego o rg an u  ko n s u lta c y jn e g o  w  
sp raw ach  bezp ieczeństw a i 
w s p ó łp racy . P os tu la t odbyc ia  ko  
le jn e j,  I I I  fa z y  k o n fe re n c ji —  
na  szczeblu p rz y w ó d c ó w  państw , 
w ic e m ln . B isz tyga  u zasadn ił w y  
soką rangą  doku m e n tó w , obec­
n ie  o p raco w yw a nych , k tó re  kon  
fe re n c ja  ma p rzy ją ć .
. Z D A N IE M  rz ą d u  p o ls k ie g o , re z u l 

t a t y  k o n fe r e n c j i  p o w in n y  p r z y c z y ­
n ić  s ię  do  t r w a łe g o  o p a rc ia  s to s u n  
k ó w  w  E u ro p ie  na  z a sa d a ch  p o k o ­
jo w e g o  w s p ó łis tn ie n ia  p a ń s tw  o 
ró ż n y c h  u s t ro ja c h .  J e s t to  je d y n a  
p o z y ty w n a  d ro s a  ro z w ią z a n ia  t r u d  
n a ś c i,  is tn ie ją c y c h  na  n a s z y m  k o n ­
ty n e n c ie  w  w y n ik u  je g o  p o d z ia łu .  
P o d s ta w o w e  d la  P o ls k i z n a cze n ie  
b ę d z ie  m ia ło  o k re ś le n ie  p rz e z  k o n ­
fe re n c ję  k a ta lo g u  zasad s to s u n k ó w  
m ię d z y p a ń s tw o w y c h .  B ę d ą  one 
ró w n o z n a c z n e  z w y ra ź n y m  z o b o ­
w ią z a n ie m  rz ą d ó w  p a ń s tw  e u r o p e j­
s k ic h  ilo  re s p e k to w a n ia  te ra z  i  w  
p rz y s z ło ś c i is tn ie ją c y c h  r e a lió w  p o ­
l i t y c z n y c h  i  t e r v t o r ia ln v n h .  będą 
o z n a c z a ły  z a p e w n ie n ie  p r a w id ło w y c h  
w a r u n k ó w  d ła  o g ó ln o e u ro p e js k ie j 
w s p ó łp r a c y  g o s p o d a rc z e j, w y m ia n y  
in fo r m a c j i  i w a r to ś c i k u l t u r a ln y c h  
ró ż n y c h  n a ro d ó w .

W  d y s k u s j i  p o s ło w ie  w y s o k o  oee* 
« ' l i  p ra c ę  p o ls k ie j  d e le g a c j i  w  G e ­
n e w ie , zaś in fo r m a c je  <» j e j  d z ia ­
ła ln o ś c i k o m is ja  p r z y ję ła  d o  a p ro ­
b u ją c e j  w ia d o m o ś c i.

S P R A W Y  B H P  w  o s ta tn ich ' 
la ta c h  « z y s k a ły  w  naszym  k ra ­
ju  szczególnie w ysoką  rangę. 
Znaczne zw iększen ie  ś ro d ków  
na  te  cele i  inne  podejm ow ane  
d z ia łan ia  p rz y c z y n iły  się do po­
p ra w y  s y tu a c ji w  w ie lu  z a k ła ­
dach p ro d u k c y jn y c h . S e jm ow a  
K om isja Przem ysłu Ciężkiego i 
Maszynowego ro z p a trz y ła  w  m i 
n io n y m  ty g o d n iu  s tan  re a liz a c ji

Wczoraj
i dziś w kraju

A  W  W A R S Z A W IE  p o d p is a n y  z o ­
s ta ł p r o to k ó ł  o w s p ó łp ra c y  na  1974 
ro ls  m ię d z y  M in is te rs tw e m  K u l t u r y  
i  S z tu k i P R L  a M in is te rs tw e m  K u l ­
t u r y  Z S R R . T e g o ro c z n a  w s p ó łp ra c a  
p rz e b ie g a ć  b ę d z ie  po d  z n a k ie m  o b - 
c b o d ó w  30 -le e ia  P o ls k i L u d o w e j.

_A  O G Ł O S Z O N E  z o s ta ły  w y n ik i  u -  
b ie g ło ro c z n e g o  d o r o b k u  T u r n ie ju  
M ło d y c h  M is t rz ó w  G o s p o d a rn o ś c i. 
W  le j  o g ó ln o k r a jo w e j  a k c j i  z o rg a n i­
z o w a n e j z  in ic ja t y w y  Z M S  w z ię l i  u -  
d-z ia ł m ło d z i r o b o tn ic y ,  te c h n ic y  i i n ­
ż y n ie ro w ie  z p o n a d  650 z a k ła d ó w  
p r o d u k e y jn y c h .  20 -oso bo w ą  g ru p ę  
la u re a tó w  tu r n ie ju  p r z y ją ł  E d w a rd  
B a b iu e h . U b ie g ło ro c z n y  J u r n ie j p r z y ­
n ió s ł n a s z e j g o s p o d a rc e  o szczę dn ośc i 
s ię g a ją c e  3,3 m ld  z ł.

A  W  W A R S Z A W IE  ro z p o c z ę ły  s ię 
D n i  M u z y k i  B u łg a rs k ie j.  T r w a ć  one 
b ę d ą  d o  17 h m . W  u b . r o k u  w  S o f i i  
o d b y ł  s ię  T y d z ie ń  P o ls k ie j M u z y k i.

A  W  S T O C Z N I G d a ń s k ie j im .  L e ­
n in a  s p ły n ą ł r ia  w o d ę  tr z e c i k o le jn y  
s e m ik o n te n e ro w ie c  p rz e z n a c z o n y  d la  
P L O . O t r z y m a ł o n  im łę  m j r  B r o n i­
s ła w a  L a c h o w ic z a , p o le g łe g o  po d  
L e n in o .

A  W T O R E K  je s t d r u g im  d n ie m  
■w izyty  w  P o lsce  d e le g a c j i  f r a n c u s ­
k o - p o ls k ie j  g r u p y  p a r la m e n ta r n e j w  
Z g ro m a d z e n iu  N a ro d o w y m  R e p u b li­
k i  F r a n c j i .  N a cz e le  d e le g a c ji s to i 
p rz e w o d n ic z ą c y  t e j  g r u p y  p a r la m e n ­
ta r n e j  J e a n  P a u l P a łe w s k i.  D z iś  
f r a n c u s c y  go śc ie  p rz e b y w a ć  bę dą  
n a d a l w  W a rs z a w ie . W ezm ą u d z ia ł 
w  s p o tk a n iu  w  S e jm ie , g d z ie  za ­
p o z n a ją  s ię  z p r o b le m a m i r e fo r m y  
a d m in is t r a c j i ;  o d w ie d z ą  ta k ż e  d z ia ­
ła c z y  T o w a rz y s tw a  P r z y ja ź n i  P o l­
s k o - F r a n c u s k ie j.  P rz e w id y w a n a  je s t 
ró w n ie ż  w iz y ta  w  M in is te r s tw ie  
S p ra w  Z a g ra n ic z n y c h .

p ro g ra m u  p o p ra w y  w a ru n k ó w  
bezp ieczeństw a i h ig ie n y  p racy  
oraz s o c ja ln o -b y to w y c h  w . za­
k ła d a ch  pod le g łych  re so rtom  
p rze m ys łu  c iężkiego  i  m aszyno­
wego.

P O S Ł O W IE  w s k a z y w a li  n a  n ie ­
w ą tp l iw e  o s ią g n ię c ia ,  ta k ie  ja k  
n i.  in .  z m n ie js z e n ie  w s k a ź n ik a  w y ­
p a d k o w o ś c i,  zn a c z n a  ro z b u d o w ę  ba 
z y  s o c ja ln e j,  p o p ra w ę  o p ie k i  le k a r  
s k ie j ,  u z y s k a n ie  w  w y n ik u  r e w in ­
d y k a c j i  w ie lu  p o m ie s z c z e ń  s a n i ta r ­
n y c h ,  b u d o w a  n o w y c h  ła ź n i  i sza t 
n i ,  ro z b u d o w a  s ie c i p rz y c h o d n i 
p r z y z a k ła d o w y c h ,  z w ię k s z e n ie  l i c z ­
b y  m ie js c  w  s a n a to r ia c h  i  d o m a c h  
w c z a s o w y c h .

O s ią g n ię c ia  te  je d n a k  —  z d a n ie m  
p o s łó w  — n ie  m o g ą  w  p e łn i  z a d o ­
w a la ć . W p ra w d z ie  łą c z n a  lic z b a  
w y p a d k ó w  p r z y  p r a c y  z m n ie js z y ła  
s ię , a le  n a  ty m  s a m y m  p o z io m ie  
u t r z y m u je  s ię  w s k a ź n ik  w y p a d k ó w  
c ię ż k ic h  o ra z  z a c h o ro w a ń  n a  p y l i ­
cę i  o ło w ic ę , a ta k ż e  n a  in n e  c h o ­
r o b y  z a w o d o w e , p o w o d o w a n e  p rze z  
h a ła s  i  w ib r a c ję .  W s k a z u ją c  na  k o  
n ie c z n o ś ć  w y p o s a ż a n ia  z a k ła d ó w  w  
u rz ą d z e n ia  k l im a ty z a c y jn o - w e n ty ­
la c y jn e ,  o d p y la ją c e  i  o c h ro n n e , po 
s ło w ie  z w ra c a l i  u w a g ę , że p r a w i ­
d ło w y c h  ro z w ią z a ń  p ro b le m ó w  
B H P  n a le ż y  s z u k a ć  ju ż  w  fa z ie  p ro  
je k to w a n ia  in w e s ty c j i .  M ó w io n o  
ró w n ie ż  o ty m ,  że p o p r a w ie  w a ­
r u n k ó w  B H P  i  s o c ja in v c h  s łu żą  
n ie  t y lk o  In w e s ty c je .  W ie le  m o g ą  
z d z ia ła ć  sam e z a ło g i,  t ro s z c z ą c  się
0 ła d  i  p o rz ą d e k , o le p s z ą  o r g a n i­
z a c ję  p ra c y .

N A D  S T A N E M  w y k o rz y s ta ­
n ia  k ra jo w y c h  zasobów s u ro w ­
có w  m in e ra ln y c h  i  zaspoko­
je n ia  po trzeb  g osp od a rk i n aro ­
d ow e j w  te j dz ied z in ie  do 1985 
r. o b rad ow a ła  K om isja G órnic­
tw a, Energetyki i Chem ii.

Pod w z g lę d e m  za s o b ó w  s u r o w ­
ców  m in e r a ln y c h  P o ls k a  z a jm u je  
m ie js e e  w  p ie rw s z e j d z ie s ią tc e  k r a  
jó w  ś w ia ta . P o d s ta w o w y m  n a s z y m  
b o g a c tw e m  je s t w ę g ie l k a m ie n n y  i 
b r u n a tn y .  M a m y  ró w n ie ż  b o g a te  
z ło ż a  r u d  m ie d z i,  r u d  c y n k o w e -  
© ło w ia n y c h , s o l i  k a m ie n n e j  i  s ia r ­
k i  o ra z  in n y c h  s u ro w c ó w , m . in .  
d la  p o tr z e b  p rz e m y s łu  m a te r ia łó w  
b u d o w la n y c h .

G łó w n y m  n u r te m  p o s e ls k ie j d y ­
s k u s j i  b y ły  s p r a w y  z a p e w n ie n ia  ra  
c jo n a ln e j  g o s p o d a rk i t v m i  s u r o w ­
c a m i. P r o b le m y  te  w  ś w ie t le  ob ec  
n e g o  k r y z y s u  p a l iw o w e g o  n a b ie ra ­
ją  s z cze g ó ln e g o  z n a c z e n ia . P o s ło w ie  
z a s ta n a w ia l i  s ię , j a k  n a jp e łn ie j  w v  
k o rz y s ta ć  te  s u ro w c e  d la  p o tr z e b  
n a sze j g o s p o d a rk i i n a  e k s p o r t .  
Z w r a c a l i  u w a g ę  na  k o n ie c z n o ś ć  in ­
te n s y f ik a c j i  p ra c  g e o lo g ic z n y c h , a 
ta k ż e  na  p o trz e b ę  u p o rz ą d k o w a n iu
1 k o m p le k s o w e g o  r o z w ią z y w a n ia  
p ro b le m ó w  z w ią z a n y c h  z p o s z u k i­
w a n ia m i,  w y d o b y c ie m  i  u s z la c h e t­
n ia n ie m  s u ro w c ó w , w  z w ią z k u  z 
ro s n ą c y m i s ta łe  c e n a m i na  r y n ­
k a c h  z a g ra n ic z n y c h  is tn ie je  p o trz e  
ba  e k s p o r to w a n ia  s u r o w c ó w  w  po 
s ta c i u s z la c h e tn io n e j,  a ty m  s a m y m  
b a r d z ie j o p ła c a ln e j.

S /t „Kurząc”
naJal na mieliźnie
G D A Ń S K  12-2. P A P . P ró b y  ś c ią g ­

n ię c ia  z m ie l iz n y  u  b rz e g ó w  S z k o c ji 
p o ls k ie g o  t r a w le r a  „ N u r z e c ”  p o d ję ło  
s ię  a n g ie ls k ie  p rz e d s ię b io rs tw o  r a ­
to w n ic z e  z w y s p y  W r ig h t .  R o z p o ­
częc ie  te g o  z a d a n ia  b y ło  u z a le ż n io ­
ne  o d  m a k s y m a ln e g o  p r z y p ły w u  
w ó d  p r z y b rz e ż n y c h , k t ó r y  w y s tę p u ­
je  ra z  w  m ie s ią c u .

P rz e p ro w a d z o n a  w  czas ie  o s ta tn ie ­
go  p r z y p ły w u  a k c ja  ś c ią g n ię c ia  s t  
„ N u r z e c ”  z m ie l iz n y  n ie  p o w io d ła  
s ię . R a to w n ic y  m o r s c y  p o  w y p o m ­
p o w a n iu  w o d y  z je d n o s tk i  za czę li 
u s u w a ć  p ia s e k  s p o d  d n a  k a d łu b a . 
N a t r a f i l i  je d n a k  p o d  p ia s k ie m  na 
s k a l is te  p o d ło ż e , co  u t r u d n i ło  p o -  
w a ż n ie  a k c ję  śc ią g a n ia  z m ie l iz n y .

T a k  w ię c  szanse u r a to w a n ia  s / t  
„ N u r z e c ”  s ta ją  s ię  c o ra z  m n ie js z e , 
a z k o le jn ą  p ró b ą  ś c ią g n ię c ia  go z 
m ie l iz n y  trz e b a  b ę d z ie  p o cze ka ć  do  
n a s tę p n e g o  p r z y p ły w u ,  a w ię c  aż c a ­
ł y  m ie s ią c .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ O b r o ń c y  P o c z ty ”  w  ba 
ła ś c ie  z D a n ii,

s/s „ C ie s z y n “’ w  b a la ś c ie  z
D a n ii,

s/s „ S o łd e k ”  w  b a la ś c ie  z
D a n ii,

s/s „ G n ie z n o ”  w  b a la ś c ie  z
D a n ii,
s /s  „ M a lb o r k ”  z r u d ą  ze

S z w e c ji ,
s/s „ J e d n o ś ć  R o b o tn ic z a ’“ z 

D a n ii  w  b a la ś c ie , 
m /s  „ S ta ra c h o w ic e ”  z D a n ii  

w  b a la ś c ie .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU

m /s  „ Z a g łę b ie  D ą b ro w s k ie ”  
z w ę g le m  d o  H a m b u rg a , 

s/s „ K a t o w ic e ”  z  w ę g łe m  do  
D a n ii,

s/s „ K a l is z “’ z w ę g le m  do  
D a n ii,

m /s  „ B o g in k a ”  z ż e la z e m  d o  
N o r w e g ii .

Premier Libii
opuścił Warszawę
PO Z A K O Ń C Z E N IU  4 - d n io w e j o « c  

ja ln e j  w iz y ty  w  P o lsce  p r e m ie r  
L ib i js k ie j  R e p u b lik i  A r a b s k ie j  A b d e s  
S a lam  b ż i i i lu d  o p u ś c ił W a rs z a w ę . W  
o s tn tn im  d n iu  w iz y ty  p r z y ję t y  zo s ta ł 
p o ls k o - l ib i js k i  k o m u n ik a t  o  w y n i ­
k a c h  p rz e p ro w a d z o n y c h  ro z m ó w . W 
ty m  s a m y m  d n iu  p o d p is a n o  d łu g o ­
le tn ią  u m o w ę  o  w s p ó łp r a c y  g o s p o ­
d a rc z e j i n a u k o w o - te c h n ic z n e j m ię ­
d z y  o b u  k r a ja m i.  P r z e w id u je  on a  m . 
in .  z w ię k s z o n e  d o s ta w y  do  naszego 
k r a ju  r o p y  n a f to w e j  z L ib i i .

P R Z E D  20 la t y  b y ł  p o d o b n y  u -  
k ła d  b a r y c z n y  n a d  E u ro p ą . W ła ś ­
n ie  w  lu t y m  z p o łu d n io w e g o -z a c h o  
d u  z a czę ło  n a p ły w a ć  b a rd z o  c ie b ie  
p o w ie tr z e  p o c h o d z e n ia  z w r o tn ik o ­
w e g o  i  m ie l iś m y  w  P o lsce , n a  za ­
ch o d z ie , te m p e r a tu r ę  d o  18 s t. c ie p  
ła !  T e ra z  t a k i  sam  u k ła d  i . t a k  sa­
m o  z  p o lu d n ib w o g o -z a e h o d u  n a  p ó ł 
n o c n y -w s c h ó d  E u ro p y  c ią g n ie  fa la  
w ie lk ie g o  c ie p ła .  T e r m o m e tr y  w s k a  
z y w a ły  w  p o n ie d z ia łe k  11 b m . 15 s t.

T E G O R O C Z N Y , m ię d z y n a r o d o w y  
sezo n  p o ls k ic h  p i łk a r z y  z a p o w ia d a  
s ię  s z c z e g ó ln ie  in te r e s u ją c o .  B ia ło -  
c z e rw o n i k o n ty n u u ją c  u b ie g ło ro c z ­
ną , p o m y ś ln ą  passę z a a ta k u ją  w  
ty m  se z o n ie  na  w s z y s tk ic h  f r o n ­
ta c h . P o d o p ie c z n i t r e n e r a  K a z im ie ­
rza  G ó rs k ie g o  z m ie rz ą  s ię  z 15 czo ­
ło w y m i z e s p o ła m i ś w ia ta  w  w a lc e
0 p u c h a r  F IF A .  Z e s p ó ł ju n io r ó w  
po d  w o d z ą  M a r ia n a  S zc z e c h o w ic z a  
w a lc z y ć  bę d z ie  o a w a n s  d o  f in a łu  
t u r n ie ju  U E F A , a m ło d z ie ż o w y  ze ­
s p ó ł A n d r z e ja  S t re jla u a  p la n u je  
o d e g ra ć  p o w a ż n ie js z ą  r o lę  w  m i­
s tr z o s tw a c h  E u ro p y .

A W A N S  „ O r lą t ”  d o  ć w ie r ć f in a ­
łó w  m is t r z o s tw  s ta re g o  k o n ty n e n tu  
p o  w y e l im in o w a n iu  p i łk a r z y  N R F  
to  n a jw ię k s z y  d o ty c h c z a s o w y  s u k *  
ces p o ls k ic h  p i łk a r z y  d o  la t  23. 
K o le jn y m  p r z e c iw n ik ie m  P o la k ó w  
b ę d z ie  w  ć w ie r ć f in a ła c h  B u łg a r ia .  
P ie rw s z y  m ecz  ro z e g ra n y  z o s ta n ie  
13 m a rc a  na w y je ź d z ie  ( p ra w d o p o ­
d o b n a  w  P lo w d iw ) ,  a re w a n ż  w  
C z ę s to c h o w ie  lu b  B ie ls k u  10 k w ie t

O p rz y g o to w a n ia c h  i  s zan sach  w  
ty c h  p o je d y n k a c h  m ó w i tr e n e r  
A n d r z e j  S t r e j la u :

„ G łó w n y  c e l — to  o c z y w iś c ie  f i ­
n a ł m is t r z o s tw  ś w ia ta . N ie  zn a c z y  
to . że s p o tk a n ia  m ło d z ie ż ó w k i t r a k  
tu ie m y  m a rg in e s o w o . W n ro s t  p rz e ­
c iw n ie , p rz y g o to w a n ia  do  s p o tk a ń  
z B u łg a r ia  w ią ż ą  s ię  ś c iś le  z ..O pe­
r a c ją  M o n a c h iu m  — 74” . W  36-oso - 
b o w e i  k a d rz e  na  M S  z n a la z ło  s ię 
17 p i łk a r z y  a k t u a ln e j  m ło d z ie ż ó w -  
k i .  K a ż d y  z n ic h  m a  szanse w y ­
ja z d u  d o  N R F . a w ię c  p o s ta w a  
ty c h  z a w o d n ik ó w  w  s p o tk a n ia c h  
m ło d z ie ż o w y c h  m is t r z o s tw  E u ro p y  
m o że  m ie ć  d e c y d u ją c y  w p ły w  na 
ic h  n o m in a c ję  d o  p ie rw s z e j r e p re ­
z e n ta c ji .  P rz y g o to w a n ia  d o  p o je ­
d y n k ó w  z B u łg a ra m i to c z y ć  s ię  bę  
dą w  k lu b a c h .  K a d r o w ić z e  o t r z y ­
m a li  in d y w id u a ln y  p la n  t r e n in g u .  
D o ty c h c z a s o w e  o b s e rw a c je  p ra c y  
w  k lu b a c h  n a p a w a ją  o p ty m iz m e m
1 w s k a z u ją  na to .  że do  s p o tk a ń  z 
B u łg a ra m i k a n d y d a c i d o  re p re z e n ­
ta c j i  m ło d z ie ż o w e j o s ią g n ą  z a d o ­
w a la ją c ą  fo rm ę . N a p ię ty  te rm in a rz  
l ig o w y  n ie  p o z w o li  n a m  na  z g ru p o  
w a n ie  p rz e d  t y m i  m e c z a m i. P r z y ­
s tą p im y  d o  n ic h  n ie ja k o  ,.z m a r ­
szu ” . D la te g o  n ie  b ę d ę  e k s p e r y ­
m e n to w a ł.

U W A Ż A M , że m a m y  d u że  szanse 
a w a n s u  d o  p ó ł f in a łó w ,  g d z ie  z w y ­
c ięzca  n a s z e j p a ry  s p o tk a  s ię  z 
N R D  lu b  W ło c h a m i.  N a sz  n a jb l iż ­
szy p r z e c iw n ik  m a je d n a k  te  sam e 
a m b ic je .  T rz o n  a k tu a ln e j  d r u ż y n y  
B u łg a r i i  o p a r ty  je s t  na  zesp o le , 
k t ó r y  w  )»69 r .  w y w a lc z y ł  m is trz®  
s tw o  w  tu r n ie ju  U E F A  ju n io r ó w .  
K i l k u  a k tu a ln y c h  „ m ło d z ie ż o w c ó w ”  
k a n d y d u je  d o  w y ja z d u  na  m is t rz o ­
s tw a  ś w ia ta . S y tu a c ja  je s t w ię c  
b a rd z o  p o d o b n a  d o  n a s z e j. B u łg a ­
rz y  są 'o  ty le  w  le p s z e j s y tu a c j i ,  
że sezon l ig o w y  ro z p o c z y n a  s ie  w  
ic h  k r a ju  z n a c z n ie  w c z e ś n ie j.  W ie -

c ie p ła  w ' S łu b ic a c h , p o  14—13 s t. w  
d z ie s ią tk a c h  m ie js c o w o ś c i P o ls k i 
p o łu d n io w e j ,  z a c h o d n ie j i  c e n t r a l -

S y n o p ty c y  m ó w ią :  p rz e z  k i l k a  
d n i  cze ka  nas p r a w ie  w io s e n n a  
a u ra , Ź t y m ,  że g ro z i w z ro s t  z a ­
c h m u rz e n ia  i  z ja w ią  s ię  o p a d y  n ie  
s io n e  p rz e z  f r o n t  c ie p ły .  T e m p e ­
r a tu r a  w  d z ie ń  n ie c o  t y lk o  n iższa  
— o d  13 s t. na  z a c h o d z ie , d o  10 s t. 
w  c e n tr u m  i  8 s t. n a  w s c h o d z ie . 
P ó ź n ie j z ja w i  s ię  f r o n t  c h ło d n y  z 
p o w ie tr z e m  p o la r n o - m o rs k im .  a le  
n ie  s p o w o d u je  on  w ię k s z y c h  z m ia n  
w  te m p e ra tu rz e . S p a d n ie  on a  o d a l 
s z y c h  k i l k a  s to p n i — u t r z y m u ją c  
s ię  w  g r a n ic a c h  od  8—10 s t. n a  za ­
c h o d z ie . do  6—7 s t. w  c e n tr u m  i 
d o  5 s t. na  w s c h o d z ie . P a d a ć  b ę d ą  
do ść  częs te  de szcze, ra c z e j o c h a ­
r a k te rz e  p r z e lo tn y m , a dość s iln e  
i  p o r y w is te  w ia t r y  z k ie r u n k ó w  
p o łu d n io w y c h  i  p o łu d n ic w o -z a c h o d  
n ic h  d a d za  s ie  n a m  t r o c h ę  w e  z n a ­
k i .  P rz e w a ż a ć  m a  z a c h m u rz e n ie  
d u że , a le  z p r z e ja ś n ie n ia m i i  ro z ­
p o g o d z e n ia m i. T a k i  t y p  p o g o d y  to ­
w a rz y s z y ć  n a m  b ę d z ie  d o  k o ń c a  
te j  d e k a d y .

N ie w y k lu c z o n e ,  że k o ło  18—19 
b m . m oże n a s tą p ić  d a ls z e  o c h ło d z ę  
n ie . z ja w ią  s ię  w te d y  o p a d y  desz­
c zu  ze ś n ie g ie m  lu b  m o k re g o  ś n ie ­
g u  p rz y  te m p e ra tu rz e  w  d z ie ń  od 
0 do  p lu s  3 s t., a w  n o c y  k i l k u ­
s to p n io w e  p r z y m ro z k i .  W ia t r y  dość 
s iln e  z p ó łn o c n e g o -z a c h o d u  i  p ó ł­
n o c y . Z  ta k ą  e w e n tu a ln o ś c ią  każe  
s ię  l ic z y ć  p ro g n o z a  n a  lu t y .  A le  po 
ta k  w ie l k ie j  a n o m a li i ,  p o  ta k  w y ­
s o k ic h  o d c h y le n ia c h  te m p e r a tu r y  
od  n o r m y  — c z y  m o żn a  jeszcze  m ó  
w ić  o n a w ro c ie  p r a w d z iw e j  z im y ?  
Z n a m y  p r z y p a d k i z u b ie g ły c h  la t ,  
że w ła ś n ie  p o  n ie n o rm a ln ie  c ie p ­
ły m  s ty c z n iu  c zy  lu t y m  — w  m a r ­
c u  a n a w e t  w  k w ie tn iu  w ra c a ły  
p r z y m ro z k i ,  a n a w e t  s i ln e  m ro z y . 
P a d a ły  o b f i te  ś n ie g i i  w ra c a ła  so­
l id n a  z im a . P a m ię ta ją c  o  ta k ie j  
m o ż l iw o ś c i,  n ie  t r a k t u jm y  15 -s top - 
n io w y c h  „ lu to w y e h  u p a łó w ”  ja k o  
z a p o w ie d z i p o c z ą tk ó w ’ p r a w d z iw e j  
w io s n y . A u ra  b y w a  z ło ś l iw a  i  m oże 
p o k a z a ć  s w e  p a z u r y  je s z c z e  n ie

JV 1 C H E R E K

rz ę  je d n a k  w  s w ó j ze sp ó ł i  u w a ­
ż a m , że s ta ć  nas na  p o k o n a n ie  t e j  
p rz e s z k o d y “’ .

K O L A R Z E —A M A T O R Z Y  
T R E N U J Ą ,

Z A W O D O W E  ¥  J U Z  W  AKC.F1

R O Z P O C Z Ę Ł A  S IĘ  ju ż  k o la rs k a  
w io s n a  na  szosa ch. K o la rz e  z a w o ­
d o w i z a d e b iu to w a li  k i lk o m a  im ­
p re z a m i s ta n o w ią c y m i „ p r ó b n e  g a ­
lo p y ”  n o w e g o  se zo n u . C z te r o k ro t ­
n y  t r i u m f a t o r  T o u r  de  F ra n c e  —  
B e lg  E d d y  M e r c k x  w  u b . t y g o d n ia  
z w y c ię ż y ł w ra z  ze s w y m  ro d a k ie m ! 
P a t r ic k ie m  S e rc u  w  to r o w e j  sze - 
ś c io d n ió w c e  w  A n tw e r p i i ,  a n a s tę p  
T tie  u d a ł s ię  d o  W ło c h  i  u c z e s tn i­
c z y ł w  d w ó c h  w y ś c ig a c h . N a  u l i ­
ca ch  V ia re g g io  o d b y ło  s ię  k r y t e ­
r iu m  u l ic z n e  na  88 k m . w  k tó r y m  
n a  f in is z u  t r iu m fo w a ł  W ło c h  F ra n ­
co  B ito s s i p rz e d  s w y m  r o d a k ie m  
P ie t ro  M in g a r d im  i  M e rc k x e m . 
M e r c k x o w i n ie  p o w io d ło  s ię  r ó w ­
n ie ż  w  d r u g im  w  ła s k im  k r y te r iu m  
w  F o lło n ic a .  Z w y c ię ż y ł  ta m  F r a n ­
cesco M o s e r (W ło c h y ! ,  k t ó r y  p o k o ­
n a ł 96 k m  w  2:10.0 (p rz e c ię tn a  44,4 
k m /g o d z .)  p rz e d  M e rc k x e m  ( s tra ta  
5 sek.).

R E P R E Z E N T A N C I P O L S K I t r e ­
n u ją  o b e c n ie  w  B u łg a r i i .  P o  k i l k u  
je d n o e ta p o w y c h  s p ra w d z ia n a c h  n a ­
s tą p i p ie rw s z a  p o w a ż n ie js z a  p ió b a  
s i ł  w  se zo n ie  1974. w ie lo e ta p o w y  
w y ś c ig  P a ry ż  — N ic e a  (9—16 m a r ­
ca). W s tę p n e  zg ło s z e n ie  p r z e w id u je  
w y ja z d  S z u rk o w s k ie g o  w ra z  z M a ­
ty s ia k ie m , M y tn ik ie m .  K rz e s z o w e e m , 
B rz e ż n y m , K a c z m a rk ie m , N o w ic k im  
i  K rę e z y ń s k im .  W  re z e rw ie  p o zo s ta ­
je  S zozda.

P IE R W S Z Y  P U N K T  M E f K I N G A  
W  M E C Z U  Z  K O R C Z N O J E M

B R A Z Y L IJ S K I  s z a c h is ta  H e n r iq u e  
M e c k in g  z d o b y ł p ie rw s z y  p u n k t  w 
r o z g ry w a n y m  w  , A u g u ś c ie  (U S A )  
ć w ie r ć f in a ło w y m  m e c z u  z W ik t o ­
re m  K o re z n o je m  (Z S R R ). W  d w u ­
n a s te j p a r t i i  te g o  p o je d y n k u  ra ­
d z ie c k i a r c y m is t rz  u z n a ł s ię  za p o ­
ko n a n e g o . P r o w a d z i  n a d a l K o rc z o j  
p o  d w ó c h  z w y c ię s tw a c h , je d n e j  p o  
ra żce  o ra z  d z ie w ię c iu  re m is a c h . D o  
z a k o ń c z e n ia  m e czu  p o z o s ta ły  je s z *  
eze c z te ry  g ry .

P O L S K I S Z A C IU S T A  
F IN A L IS T Ą  M E

P O I.S K I  s z a c h is ta  i n i .  Z b ig n ie w  
T e r le c k i  z W ro c ła w ia  z a k w a l i f ik o ­
w a ł  s ię  do  f in a łó w  m is t r z o s tw  E u -  
r « o v  w  g rze  k o r e s p o n d e n c y jn e j.  
P o la k  z a ją ł p ie rw s z e  m ie js c e  w  
e u r o p e js k im  tu r n ie ju  g r v  k o re s p o n  
d e u c y jn e j ,  z d o h v w a ja c  ł2 .5 p k t  n a  
14 moż.Ji w v c h .  W y g r a ł l i  p a r t i i  i  
t r - /v  z re m is o w a ł n ie  po no szą c  p o ­
r a ż k i.

D O B R E  H A L O W E  W Y N IK I  W  U f łA

P O D C Z A S  z a w o d ó w  le k k o a t le ­
ty c z n y c h  w  h a l i ,  J o h n s o n  (U S A )  p o  
p r a w i ła  s w ó j n a j le p s z y  re z u lta t, n a  
ś w ie c ie  w  b ie g u  na lftO m  p p ł  o  
8.2 s e k . o s ią g a ją c  czas 13,2. S k o k  
w z w v ż  m ę żczyzn  w y g r a ł  J a n k u n is
— 2,16. S z ta fe ta  a m e ry k a ń s k a  z 
C h ic a g o  u s ta n o w iła  r e k o rd  ś w ia ta  
w  h a l i  w  b ie g u  4 <880 y  re z u lta te m  
7.20,8. B ie g  n a  100 y  w y g r a ł  P e n n ­
e y  —  9,5. b ie g  120 y  p p ł — D a w e n -  
p o r t  —  13,7. s k o k  w z w y ż  — S to n e s
— 2.16, b ie g  na  m ilę  — H i l t o n  
3.58,2. s k o k  w  d a l — O w u s u  (G h a ­
n a )  7.69. W  k t f l i  W o o d s  m ia ł  21,18, 
w  s k o k u  o ty c z c e  R o b e r ts  p o k o n a ł 
w y s o k o ś ć  5,23.

Z W Y C IĘ S T W O  P IĘ Ś C IA R Z Y  C SR S

W  P R A S K IE J  h a l i  „ L u c e r n a ”  o d ­
b y ł  s ię  m ię d z y p a ń s tw o w y  m ecz  
b o k s e rs k i,  w  k tó r y m  C z e c h o s ło w a ­
c ja  p o k o n a ła  N R F  12:8.

Seryjna produkcja 
okrętowych 

silników-kolosów
12.2. P O Z N A Ń  P A P . W  Za-f 

k ła d a ch  P rze m ys łu  M e ta lo w e ­
go „H . C e g ie lsk i”  w  P ozn a n iu  
rozpoczę ły się p ró b y  sp raw noś­
c i d rug iego  s iłn ik a -k o lo s a  o m o 
cy p o n a d '23 tys. K M  do g łó w ­
nego napędu s ta tk ó w . P ie rw szy j 
s i ln ik  te j m ocy, za ins ta low any) 
zosta ł na p ie rw szym  p o ls k im  
„s tu ty s ię c z n ik u ”  b udow anym ' 
d la  a rm a to ra  ra d z ieck ieg o  w. 
S toczn i im . K o m u n y  P a ry s k ie j; 
w  G dyn i. W  ra m a ch  s e ry jn e j 
ju ż  p ro d u k c ji,  „H C P ”  w y k o n a  
w  b r. trz y  s i ln ik i tego ty p u ; po 
zw a la  to  p o lsk iem u  p rze m ys ło ­
w i -okrę tow em u w ych od z ić  na  
ry n k i św ia tow e  ze s ta tk a m i o  
nośności p ow yże j 100 tys. DW T.; 
P la n u je  się' ponad to, że ju ż  w  
ro k u  p rz y s z ły m  w y k o n a n y  zo­
stan ie  na zam ów ien ie  S to czn i 
G d a ń s k ie j s i ln ik  o m ocy 29 tys.: 
K M , k tó r y  może być za ins ta lo ­
w any na s ta tk u  o nośności 
150 000 D W T S

P R A W O Z D A W C A

tâ M iÀ m ix i
w a n ie m . N ie w ą tp l iw ie  M in i ­
s te rs tw o  m o że  l ic z y ć  n a  in ic ja ­
ty w ę  s p o łe czn ą . A łe  p ro b le m  
p o le g a  n a  ty m ,  c z y  te  w s z y s t­
k ie  o rg a n iz a c je  z d o ła ją  s ię  
p rz y g o to w a ć  d o  z o rg a n iz o w a -

Kto pomoże rodzicom ?
(D okończen ie  ze s tr. 1)

N IE T R U D N O  s o b ie  w y o b ra z ić  
ju ż  d z iś . że z w ię k s z a n ie  d n i 
w o ln y c h  d ła  d z ie c i i  m ło d z ie ż y  
je s t  n ie m a l a u tO J n a ty c z n ie  r ó w ­
n o z n a c z n e  ze z n a c z n y m  z w ię k ­
sz e n ie m  s łę  o b o w ią z k ó w  r o d z i­
c ó w  — g łó w n ie  ro d z ic ó w  p r a ­
c u ją c y c h . R o d z ice  p o s ia d a ją  co 
n a jw y ż e j  28 d n i w o łn y c h ,  ic h  
d z ie c i aż. p o n a d  100. K to  w  ty m  
cza s ie  z a jm ie  s ię  d z ie ć m i,  k to  
p o w in ie n  s ię  z a jm o w a ć  d z ie ć ­
m i p o d s t a w io n y m i  p rze z  p r a ­
c u ją c y c h  r o d z ic ó w  w  d o m u  
be z  o p ie k i?  O to  w ie lk i  p ro b le m  
s p o łe c z n y , j a k i  s ię  r y s u je  do ść  
re a ln ie .

M IN IS T E R S T W O  O ś w ia ty  i  
W y c h o w a n ia  w s k a z u je  w p r o s t  
n a  r o lę  in ic ja t y w y  sp o łe c z n e j, 
r o lę  r a d  m ie s z k a ń c ó w , ra d  
o s ie d lo w y c h , h a rc e rs tw a , Z M S , 
p la c ó w e k  w y c h o w a n ia  p o za ­
s z k o ln e g o , w s z e lk ie g o  r o d z a ju  
ś w ie t l ic ,  d o m ó w  k u l t u r y ,  k lu ­
b ó w  s p o r to w y c h ,  T P D  o ra z  in ­
n y c h  je szcze  o r g a n iz a c j i,  z a j­
m u ją c y c h  s ię  o p ie k ą  i  w y c h o -

n ia  o p ie k i  n a  s k a lę  m a so w ą  
i  c z y  z d o ła ją  p rz y g o to w a ć  w a ­
r u n k i  d o  w y p e łn ie n ia  m asą  
a t r a k c y jn y c h  z a ję ć  r e k r e a c y j­
n y c h  w s z y s tk ic h  d n i w o ln y c h .

W IA D O M O  B O W IE M , że d n i 
w o ln e  o d  p r a c y  s z k o ln e j p rz e ­
zn a czo n e  na  w y p o c z y n e k  i  r e ­
k re a c ję  n ie  m o g ą  b y ć  d n ła m i 
p u s ty m i,  ja ło w y m i.  D la te g o  i 
p rz e d  w a k a c ja m i,  i  p rz e d  k a ż ­
d y m i fe r ia m i w in n a  b y ć  o g ła ­
szana p rze z  w s z y s tk ie  o r g a n i­
z a c je  n ie m a l p o w s z e c h n a  m o ­
b i l iz a c ja .  S zcze g ó ln e  z a d a n ia  
p rz y p a d a ją  tu  h a rc e rs tw u  i 
Z M S . g d y ż  g e n e ra ln ie  trz e b a  
p r z y ją ć  za ło ż e n ie  że m ło d z ie ż  
p o w in n a  s a m a  s o b ie  o rg a n iz o ­
w a ć  z a ję c ia  w  czas ie  ty c h  w o l ­
n y c h  d n i.

W  K A Ż D Y M  ra z ie  ro d z i 
com trzeba  p rz y jś ć  z re a l 
ną j odczuw a lną, pom ocą. 
Z w iększa n ie  p u li w o lnego  
czasu m u s i daw ać społecz­
n ie  k o rzys tne  e fe k ty .

(Ip s l

N A S Z A  P O G O D Y N K A

leszcze się nie cieszmy...
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A S T R O N A U C I z za łog i 
„S K Y L A B A ”  p rz y b y li 10 |
bm do H ouston, gdzie  po­
w ita ły  ic h  na lo tn is k u  żo­
ny.

C A F  —  U P I  —  te le fo to

Redukcja
personelu NASA
12.2. N O W Y  J O R K  P A P . P o w ró t  

n a  Z ie tn ię  t r z e c ie j z a ło g i s ta c ji  
o r b it a ln e j  „ S k y la b ”  o zn a cza  r ó w n o  
cze& nie , że „ p u n k t  s z c z y to w y ”  w  
p r o g r a m ie  a m e ry k a ń s k ic h  lo tó w  za 
lo g o w y c h  m in ą ł.  R o z p o c z ę to  z m n ie j 
s s a n ie  l ic z b y  z a t ru d n io n y c h  w  
N A S A  s p e c ja l is tó w  o o k o ło  1 300 
osó b .

R e d u k c je  p rz e p ro w a d z a n e  są w  
k o n c e r n a c h  w s p ó łp ra c u ją c y c h -  z 
N A S A . ta k ic h  ja k  „ B o e in g “ , „ F e ­
d o r a !  E le c t r ic ” , „ R o c k w e l l  In te r n a  
tk r n a l ”  i  „ G e n e r a l E le c t r ic ” . P o ­
p r z e d n io  d o k o n y w a n o  ju ż  w  N A S A  
k i l k a k r o t n ie  te g o  ro d z ą  i u  p o s u ­
n ię ć . O b e c n ie  n a  P r z y lą d k u  C an a­
v e r a l  z a t ru d n io n y c h  je s t  z a le d w ie  
9  45» o s ó b  w  p o r ó w n a n iu  z 26 tys . 
W 1968 r.

W ielki proces
członków mafii 

sycylijskiej
/  12.2. R Z Y M  P A P . W  P a le rm o  ro z ­
p o c z y n a  s ię  d z iś  p ro ce s  76 c z ło n k ó w  
m a f i i  s y c y l i js k ie j.  J e s t o n  w y n i ­
k ie m  w ie lo le tn ic h  w y s i łk ó w  p o d e j­
m o w a n y c h  p rze z  w ło s k ie  o rg a n a  
s in a w ie d l iw o ś c i  w  c e lu  p o ło ż e n ia  

« k r e s u  d z ia ła ln o ś c i tz w . „ n o w e j  m a ­
f i i “ . 1» s p o ś ró d  78 o s k a rż o n y c h  b ę ­
d z ie  s ą d z o n y c h  za o czn ie .

W ła d z e  w ło s k ie  tw ie r d z ą ,  że  po ­
s ta w ie n i  p rz e d  sąd em  p rz e s tę p c y  
s ta n o w ią  e l i tę  w s p ó łc z e s n e j m a f i i  ■ 
s y c y l i js k ie j .  Z o s ta l i  o n i w s z y s c y  i 
a re s z to w a n i w  czas ie  o b ła w  o r g a n i­
z o w a n y c h  p rz e z  p o l ic je  od  czasu 
B a n ia c h  u w  r o k u  1971 na  g e n e ra l­
n e g o  p r o k u r a to r a  w  P a le rm o  P ię ­
t r o  S ca g lio n e g o . N a  ła w ie  o s k a rż o ­
n y c h  za s ia d a  m . in .  T o m m a s o  B u s - 
ee t.ta . in te r n o w a n y  z B r a z y l i i  po 
z l ik w id o w a n iu  ta m  m ię d z y n a ro d o ­
w e g o  g a n g u  z a jm u ją c e g o  s ię  h a n ­
d le m  n a r k o ty k a m i.  In n y  o s k a rż o n y  
G e r ła n d o  A lb e r t i  k ie r o w a ł  o r g a n i­
z a c ją ,  k tó r a  s p e c ja l iz o w a ła  s ię  w  
e g z e k u c ja c h . O s k a rż o n y  je s t on  
tu .  in .  o  z a s t rz e le n ie  w  g r u d n iu  
1972 r .  c z te re c h  osób.

S ły n n y m  m a fio s o , k t ó r y  s ta n ie  
p rz e d  sąd e m , je s t  F r a n k  C o p o o la  
z n a n y  po d  p s e u d o n im e m  „3  p a lc e ” . 
Z o s ta ł o n  w  r .  1948 w y d a lo n y  z 
U S A  zą  d z ia ła ln o ś ć  p rze s tę p czą . B v ł  
je d n y m  z p r z y w ó d c ó w  „C o s a  N o ­
s t r a ”  —  m a f i i  w ło s k o -a m e ry k a ń -  
s k ie j .  C o p p o la  o d p o w ia d a ć  b ę d z ię  
m . in .  za w y s ła n e  „ p lu t o n u  egze­
k u c y jn e “ * , "  w  c e lu  z a m o rd o w a n ia  
s z e fa  p o l ic j i  w ło s k ie j  A n g e lo  M a n - 
łJa n o . Z a m a c h  te n  n ie  u d a ł s ię .

ChRL popiera
rebeliantów
w  SmBiach

12.2. D E L H I  P A P . W e d łu g  d o n ie ­
s ie ń  z p ó łn o c n o -w s c h o d n ic h  r e jo ­
n ó w  In d i i ,  o s ta tn io  w  s ta n ie  N ag a  
z n a c z n ie  a k t y w iz o w a ły  sw ą  w y ­
w r o to w ą  d z ia ła ln o ś ć  r e b e l ia n c k ie  
g r u p y  z p le m ie n ia  N a g a , p o p ie ra ­
n e  p rz e z  C h R L . W z m o ż e n ie  a k c j i  
z b ie g a  s ię  w  czas ie  z w y z n a c z o n y ­
m i  n a  12 lu te g o  w y b o ra m i d o  z g ro  
m a d z e n ia  u s ta w o d a w c z e g o  N ag a .

A b y  u t r z y m a ć  w  In d ia c h  o g n is k o  
n a p ię c ia ,  P e k in  z n a c z n ie  z w ię k s z y ł 
p o m o c  f in a n s o w ą  d la  r e b e l ia n tó w  
z  p le m ie n ia  N a g a . J a k  p o d a ł d z ie ń  
n i k  „ I n d ia n  E x p re s s " ,  w  k o ń c u  ub . 
r o k u  o t r z y m a l i  o n i z  C h in  o k o ło  
50 ty s .  r u p i i .  W z ro s ła  l ic z b a  re b e ­
l i a n tó w  p r z e s z k o lo n y c h  w  C h in a c h , 
k t ó r z y  n a s ie n n i«  Tost a,i  p rz e rz u c e ­
n i  p rz e z  g ra n ic ę  d o  In d i i ,  b y  u cze ­
s tn ic z y ć  w  a k c ja c h  t e r r o r y s ty c z -

Zwarcie
przed końcem świata

M IE S Z K A Ń C Y  Z u ry c h u  są­
d z ili,  że zb liża  się kon iec ś w ia ­
ta, k ie d y  nag le  zaczęły b ić  na 
a la rm  dzw ony na w ie ży  ko śc io ­
ła  św . P io tra  i b iły  bez p rz e r­
w y  przez ponad godzinę. P rz y ­
czyną, ja k  o d k ry ła  p o lic ja , b y ­
ło  zw a rc ie  w  in s ta la c ji e lek ­
try c z n e j, k tó re  usunęła  s traż  po 
żarna. S łu dzy  boży z kośció ła  
b a w ili w  ty m  czasie na w y ­
cieczce.

Krwawe starcia
na granicy

iracko-irańskiej
M O S K W A , I  O N D Y N , K A IR  P A P . 

N a  g r a n ic y  I r a k u  i  I r a n u  do sz ło  
10 b m . d o  s ta rć  m ię d z y  w o js k a m i 
ob u  k r a jó w .  W  p o n ie d z ia łe k  o b ie  
s t r o n v  o s k a r ż y ły  s ię n a w z a je m  o 
s p ro w o k o w a n ie  ty c h  za jść .

W  B a g d a d z ie  s z ta b  g e n e ra ln y  a r ­
m i i  i r a c k ie j  o g ło s i ł ,  że w  . n ie d z ie le  
w o js k a  ir a ń s k ie  w s p ie ra n e  p rze z  
a r t y le r ię  i  c z o łg i w ta r g n ę ły  na  te ­
r y t o r iu m  I r a k u .  I r a c k ie  w o js k a  o -  
c h r o n y  p o g ra n ic z a  o d p o w ie d z ia ły  
o g n ie m . W e d łu g  k o m u n ik a t u  ro z ­
g ło ś n i b a g d a d . 'k ie j.  p o dcza s  w a lk  
z g in ę ło  łu b  o d n io s ło  r a n y  23 ż o ł­
n ie rz y  i  o f ic e r ó w  i r a c k ic h ,  zaś s tra  
ty  oo  s t r o n ic  i r a ń s k ie j  p r z e k ra c z a ­
ją  78 z a b ity c h  i  ra n n y c h .

W  T e h e ra n ie  i r a ń s k i  r z e c z n ik  
w o js k o w y  o ś w ia d c z y ł,  że  13 łu n . 
o d d z ia ły  i r a ń s k ie j  o c h r o n y  p o g ra ­
n ic z a  o d p a r V  a ta k  w o js k  i r a c k ic h ,  
k tó re  n a r u s z y ły  g ra n ic ę  I r a n u .  K o ­
m u n ik a t  i r a ń s k i  n o d a je , że » o łe g ło  
U  ż o łn ie r z y  ir a ń s k ic h  a 8 i o d n io s ło  
r a n y  i  że w o js k a  i r a c k ie  s t r a c i ły  
14 z a b ity c h  i p e w n ą  lic z b ę  ra n -

S to s u n k i m ie d z y  I r a k ie m  a I r a ­
n e m  są od w ie lu  la t  n a p ię te  w s k u  
te k  s p o ru  o S z a tt  e l - A r a b  — rz e k ę  
s ta n o w ią c ą  u jś c ie  E u f r a tu  i  T y g r y ­
su d o  Z a t o k i  P e rs k o - A r a b s k ie j.

P R A W D Z IW Y , a racze j bez­
p ośredn i m o rd e rca  M a n se r sie­
dzi na sa li, czyn iąc  w rażen ie  
nieobecnego. N ie  zw raca  u w a ­
g i na p rzeb ieg  ca łe j sp ra w y . 
S to p p in i, w y n a jm u ją c  go, by 
zab ił Egona Z y llę , n ie  w ie d z ia ł, 
że pod e jm ie  się on te j zabaw y 
ju ż  d ru g i raz. D w adz ieśc ia  la t 
tem u  z ro b ił ju ż  ko ledze  podob ­
ną p rzys ługę , z a b ija ją c  n ie ja ­
k ie go  „bananow ego E m ila ” , 
k tó reg o  p rzedtem  n ie w id z ia ł 
na oczy. O dsiedz ia ł 13 la t.

W  ty m  posz lakow ym  p roce­
sie, gdzie  chodzi o zna lez ien ie  
p ra w d z iw y c h  sp ra w ców  odpo­
w ie d z ia ln y c h  za zbrodn ię , sąd 
m usi szukać w ie lu  ig ie ł w  w ie ­
lu  stogach siana.

Tym czasem  c iąg le  zdarza ją  
się n iesp o dz ian k i. O to  na p rz y ­
k ła d  p ro to k o ły  z podsłuchu  ro z­
m ó w  te le fo n iczn ych  G ise li K em  
p e rd ic k  p rze sy ła  się „o m y łk o ­
w o ”  zam iast do sędziego śled­
czego, do n ich  sam ych, i  to... 
ekspresem po leconym . O to  p ro ­
k u ra to r  zezWala na p rze p ro w a ­
dzenie  w iz j i  lo k a ln e j bez po­
w ia d o m ie n ia  sądu. D rob ne  n ie ­
dopatrzen ia?

P O L K A  —
W lC L IR Z E W O D N IC Z ą C Ą  
K O M IT E T U
P R Z Y G O T O W A W C Z E G O  
Ś W IA T O W E J  K O N F E R E N C J I 
Ż Y W N O Ś C IO W E J

A  D r  E w a  R a s z e ja -T o b ia s z  
w y b r a n a  zo s ta ła  w ic e p rz e w o d ­
n ic z ą c ą  la S m ite tu  p rz y g o to ­
w a w c z e g o  ś w ia to w e j  k o n fe re n  
c j i '  ż y w n o ś c io w e j.  P rz e w o d n i­
c z ą c y m  z o s ta ł p r z e d s ta w ic ie l 
S z w e c ji  O lo f  R y d b e c k .

C e le m  ś w ia to w e j  k o n fe re n ­
c j i  ż y w n o ś c io w e j b ę d z ie  d o ­
k o n a n ie  p rz e g lą d u  a k tu a ln e j  
s y tu a c j i  ż y w n o ś c io w e j w  św ie  
c ie  ze s z c z e g ó ln y m  z w ró c e ­
n ie m  u w a g i na  w y s tę p u ją c y  
d e f ic y t  n ie k tó r y c h  a r ty k u łó w  
ż y w n o ś c io w y c h .  K o n fe r e n c ja  
w in n a  o p ra c o w a ć  fo r m y  i  m e  
to d y  m ię d z y n a r o d o w e j w s p ó ł­
p ra c y  w  d z ie d z in ie  w a łk i  z 
g ło d e m .

P R E Z Y D E N T  F IN L A N D I I  
Z Ł O Z Y  W IZ Y T Ą  W  Z S R R

A N a z a p ro s z e n ie  P r e z y ­
d iu m  R a d y  N a jw y ż s z e j Z S R R  
i  rz ą d u  ra d z ie c k ie g o , p re z y ­
d e n t  F in la n d i i  U c h o  K a le v a  
K e k k o n e n  p rz y b ę d z ie  16 lu te ­
go  b r .  z n ie o f ic ja ln ą  w iz y tą  
do  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o .

W Y C O F Y W A N IE  W O J S K  
IZ R A E L S K IC H

A Iz r a e l  z a k o ń c z y ł w  p o ­
n ie d z ia łe k  w y c o fy w a n ie  s w y c h  
w o js k  z d a ls z y c h  508 k i lo m e ­
t r ó w  k w a d ra to w y c h  te re n u  na 
z a c h o d n im  b rz e g u  K a n a łu  
S u e s k ie g o . z g o d n ie  z p o ro z u ­
m ie n ie m  o r o z d z te l - n iu  a r m i i  
e g ip s k ie j i iz ra e ls k ie j  n a  f r o n ­
c ie  s u e s k o -s y n a js k im . R ó w n o ­
c ze śn ie  je d n a k  z T e l  A w iw u  
n a d e s z ły  d o n ie s ie n ia , w s k a z u ­
ją c e , że Iz r a e l  z a jm u je  n a d a l 
s z ty w n e  s ta n o w is k o  w  k w e ­
s t i i  ro z d z ie le n ia  w o js k  na d r u  
g im  fr o n c ie  b l is k o w s c h o d n im  
—  iz ra e ls k o -s y  r y js k im  i  n ie  
w y rz e k a  s ię  p la n ó w  z a b o ru  
z ie m  a ra b s k ic h .

Metoda meksykańska
K IE R O W C Y  m e k s y k a ń s c y  b a rd z o  

n ie c h ę tn ie  z m n ie js z a ją  s z y b k o ś ć  na 
o b sza ra ch  z a b u d o w a n y c h  do  p rz e ­
p is o w y c h  56 k rn /g o d z . A b y  im  o 
ty m  p rz y p o m n ie ć , n a  w ja z d a c h  do 
w s i i  m ia s te c z e k  o p ró c z  z n a k ó w  d ro  
g o w y c ł i  u m ie s z c z a n e  są na je z d n i 
p o p rz e c z n e  p a sy  k o c ic h  łb ó w  p o d ­
rz u c a ją c e  s a m o c h ó d  do  g ó ry . K ie ­
ro w c y  ry c h ło  je d n a k  w y p r a k t y k o ­
w a li .  że p rz e s z k o d a  ta k a  n a jm n ie j 
-d a je  s ię  w e  z n a k i,  je ś l i  ja  p o k o ­
n y w a ć  z s z y b k o ś c ią  p o w y ż e j stu  
k i lo m e t r ó w  n a  g o d z in ę .

Komu lamio sią serce?
D R  M A R C E L L E  R A M IE R  z 

ra d ia  b e lg ijs k ie g o  s tw ie rd z iła  
a u to ry ta ty w n ie  w  pogadance 
d la  k o b ie t: „J e ś li m ężczyzna u - 
waża się za zdolnego do z ła ­
m a n ia  serca k o b ie ty , to p o w i­
n ien  w reszc ie  w iedz ieć, że po ­
t r a f i  z łam ać je d y n ie  serce p ę k ­
n ię te !”

Z n a jd u ją  się też in n i o b roń ­
cy. B ru k o w a  gazeta „ B l ic k ”  p i­
sze o „p rz y p o m in a ją c y c h  to r tu ­
ry  m etodach p rze s łuch a n ia ” . Bo 
oskarżony G eue r m u s ia ł przez 
szereg godzin  stać, bez je d ze ­
n ia  i  bez p ic ia . Na co k o m i­
sarz p o lic ji o d p o w ie d z ia ł: „ A  
gdzie  je s t napisane, że oskarżo 
n y  m usi siedzieć?” .

„ G A S T A R B E IT E R Ó W ” 
O D S T A W IA  S IĘ  DO  G R A N IC Y

N a w e t w  S z w a jc a r ii, k tó ra  u - 
chodzi za ra j p o d a tko w y  k a p i­
ta lis tyczne go  św ia ta , ze w zg lędu  
na w y ją tk o w y  lib e ra liz m  prze ­
p isów  p ra w nych , w  te j S z w a j­
c a r ii,  k tó re j obyw a te le  p rzy w y k  
l i  do tego, że sezamy je j ban ­
k ó w  m ieszczą n iep raw dopodob  
ne  ilo śc i z ło ta, „d o lce  v ita ” , ja ­
ka  p rz e b ija  z zeznań w io ca r- 
neń sk im  procesie, w y w o łu je  
fe rm e n t w  o p in ii p ub liczne j.

C odzienn ie  ra n o  u s ta w ia ją  się 
d ług ie  k o le jk i o b y w a te li s zw a j­
ca rsk ich , k tó rz y  chcą się dostać 
na  salę sądową. U w aża ją  to  
za sw ó j proces stu lec ia . 50 
d z ie n n ik a rz y  na ła w a ch  praso­
w y c h  p iln ie  n o tu je . N ie  b ra k  
ra d ia  i  te le w iz ji.  S zk la ny  e k ra n

N a  a re n ie  b r a k  ty lk o  lw ó w

Kulisy zbrodni w

Pcissi granicami 
z m y s łó w

(D okończen ie  ze s ir .  1)

G dy ty lk o  za koń czy ł się p ro ­
gram , ro z d z w o n iły  sie te le fo ny , 
d z ies ią tk i, se tk i, tys iące  lu dz i 
w s trzą śn ię tych  n iesa m o w itym  
przeżyciem , dom agało  się od­
szkodowań, grożąc procesam. 
sądow ym i. R odzinne  zastawy 
n ie  n ad aw a ły  się do użyc ia ; te ­
mu. i ow em u, k to  zatrę asf  w i ­
de lców  w z ią ł k lu t.z  do dom u 
lu b  do sam ochodu, n ie  n ?zosta­
w a ło  n ic  innego  ja k  w ezw ać 
ślusarza.

P R A W N IC Y  w y p o w ia d a ją  się 
na tem a t roszczeń jednoznacz­
n ie : N ie  ma k u  tem u  podstaw , 
te le w iz ja  u o rz . ta o e kspe ry ­
m encie, w id z o w ie  b ra l i  w ięc w  
n im  u dg ia ł na w łasne  ryzyko .

K IM Ż E  je s t ten  2 7 - le tn i cz ło ­
w ie k  nap raw dę? S zarla tanem , 
czy fenom enem , k tó reg o  zdo l­
ność k o n c e n tra c ji p rzekracza  
g ran ice  m o ż liw e  do n au kow e ­
go w y ja śn ien ia ?  A u to ry te t  w  
dz iedz in ie  p a rap sycho lo g ii, p ro f. 
u n iw e rs y te tu  techn icznego w  
B e r lin ie  Z a cho d n im  —  W o lf­
gang K ie n e r  odpow iada :

— N ie  m ogę tego s tw ie rd z ić . 
N ie  w ie m , parapsycho logow ie , 
a w ię c  sp ec ja liśc i z a jm u ją c y  się 
z ja w is k a m i, k tó ry c h  n ie  można 
w y ja ś n ić  na p o d s ta w ę  p ra w  i  
s ił p rz y ro d y , n ie  w iedzą  co się 
z r ty m  k ry je ...

Czy sztukę  U r i G e lle ra  czy 
ja k  to  inacze j nazwać, m ożna 
z a k w a lif ik o w a ć  do k tóregoś z 
d z ia łó w  pa rap sycho lo g ii?

—  W  ty m  w y p a d k u  idz ie  o 
psychokinezę  —  ru ch  m a te r ii.

P rasa N R F  i B e r lin a  Zachód 
n iego c y tu je  w y p o w ie d z i nau ­
k o w c ó w  i o p isu je  coraz to  inne  
dośw iadczenia .

T e le pa tia , k ry p to s k o p ia  (od­
c z y ty w a n ie  l is tó w  bez o tw ie ra ­
n ia  ko pe rt), odg ad yw a n ie  m y ś li 
sta ło  się na d ług o  tem atem  
dn ia . K ażde z tych  rzekom ych, 
czy fa k ty c z n y c h  z ja w is k  w iąże 
się ze sw o is tym  poznanie'm , do­
k o n y w a n y m  pooadzm ysłow o, 
lu b  inacze j —  bez u d z ia łu  zm y­
słów , a w ię c  p rze b ie g a ją cym  w  
sposób n ie  da jący s ię  współczes 
n ie  uzasadn ić  i w y ja ś n ić . C zy­
ta łem  re p o rta ż  o ty m , ja k  U r i 
G e lle r zaszokow a ł Oslo, gasząc 
w  sposób d a le k i od zw ycza jn e ­
go —  la ta rn ie  na u lic a c h  m ia ­

sta. C zy ta łem  o p isy  d ośw iad ­
czeń sensu s tr ic to  naukow ych . 
O to  badącze radz ieccy z a b ra li 
do zanu rzone j k ilk a s e t m e tró w  
łodz i pod w o dn e j k ró l ik i ,  k tó ­
ry c h  m a tk i zn a jd o w a ły  się po­
nad 1000 km  od tego m iejsca. 
K ró lic z e  m a tk i podłączone b y ły  
do e le k tro e n ce fa lo g ra fu . K ró l i­
k i w  ło dz i p od w odne j skazane 
b y ły  na śm ierć, ale śm ierć każ­
dego z n ic h  p ow o d ow a ła  zm ia ­
nę p rą dó w  m ózgow ych  u  m a t­
k i,  co ponad wsze lką  w ą tp li­
wość w s ka zyw a ła  ig ła  enee fa to - 
g ra fu .

P R Z Y P A D E K , k tó ry  spowo­
d ow a ł w rze n ie  u m y s łó w  ty m  
wsze lako  ró żn i się od in n y c h  
chę tn ie  i szeroko teraz o p isy ­
w a nych , że U r i G e lle r w y s tę ­
p o w a ł w  te le w iz ji,  „e m a n o w a ł”  
na znaczne odleg łości, a s k u tk i 
tego o d d z ia ły w a n ia  p o tw ie rd z i­
ły  tys iące  lu d z i.

P ro f.  d r D ie tr ic h  Langen, psy­
c h ia tra  z M o g u n c ji w yp ow iad a  
się sceptyczn ie : —  D zis ie jsze  
czasy czyn ią  nas p o d a tn ym i na 
ta k ie  z łudzen ia . K ie d y  rozpo­
wszechn ia  się ogó lna n iep e w ­
ność, w ie lu  lu d z i sk ło nn ych  jes t 
do tego, aby za p ra w dę  p rz y j­
m ow ać rzeczy, k tó ry c h  n ie  moż 
na udow odn ić . A  poza ty m  każ­
dy c z ło w ie k  ma skłonność do 
w ie rze n ia  w  cuda.

M ocno pow iedz iane . D o m in u ­
je  je d n a k  in na  o p in ia . F iz y k  
b ada jący  proces łączen ia  się ją ­
der a to m o w ych  —  F rie d b e rt 
K a rg e r z In s ty tu tu  P ła z m o fiz y - 
k i im . M a xa  P la ncka  b ada ł U r i 
G e lle ra  w  S tanach Z jednoczo­
nych  w  p o ło w ie  ro k u  1972.

—  To  co G e lle r w te d y  zade­
m o n s tro w a ł, zd u m ia ło  m n ie  
w p ro s t.

N a u ko w ie c  w ska za ł m a g iko ­
w i —  gw ieździe  T V , p ie rśc ień  
u przed n io  w szechs tronn ie  i do­
k ła d n ie  zbadany w  la bo ra to ­
r iu m . W  obecności U r ie g o  p ie r ­
ścień pęk ł. D r  K a rg e r w y k lu ­
cza ja k ą k o lw ie k  m ożliw ość o - 
szustw a. O s ta tn io  p rze kaza ł pu 
b lic z n ie  sw o ją  k o n k lu z ję :

—  Jest rzeczą niezaprzeczal­
ną. że is tn ie ją  z ja w is k a  nie d® 
w y tłu m a c z e n ia  z p u n k tu  widze­
n ia  f iz y k i.  N ie  m ożna jednak  
zapom inać, że ró w n ie ż  przed 
s tu  la ty  n ic  zna jd o  w  * no je ­
szcze żadnych  w y ja ś n ie ń  d la  
z ja w is k a  ra d io a k ty w n o ś c i.

M IC H A Ł  J A R A N O W S K I 
(„S z ta n d a r M łodych”)

. . .  O )

Locaraa
p ozw o li i tym , k tó rz y  się tu  
n ie  d osta li, za jrzeć w  ten  sza­
lo n y  ś w ia t h ig h  life h i.

O to  ja k  ży ją  cudzoziem cy w  
naszym  k ra ju  — m y ś li w ie lu  z 
n ich . W szyscy o n i —  to  m i lio ­
nerzy  i m o rdercy . P o w in n i do 
końca  życia  zostać za k ra tk a ­
m i. K ie d y  na p rz y k ła d  b iedny  
w io s k i ro b o tn ik  szuka tu  pracy, 
żeby w y ż y w ić  żonę i p ięc io ro  
dzieci, p o lic ja  o ds taw ia  go c iu - 
pasem do g ra n icy . A le  ty m  
przestępcom  w o ln o  budow ać 
sobie  w il le  z basenam i.

ZE „S T A R Y C H  M IS T R Z Ó W ” 
P O Z O S T A Ł Y ... R A M Y

O B R O N A  d w o i się i tro i,  
chcąc udow odn ić , że zn ako m ita  
sy tua c ja  m a te r ia ln a  d w o jg a  os­
ka rżo nych  w y k lu c z a  m o ty w  
zb ro dn i. T y c ja n  jes t p ra w d z i­
w y . Rubens też. I  ró w n ie  p ra w  
d z iw ę  są cz te ry  d z e ta  n eziden 
ty f ik o w a n y c h  s ta ry c h  m is trzów . 
W obec ty lu  z a k lę tych  w  p łó tn ie  
m ilio n ó w  d o la ró w , ko m u  po­
trze bn a  b y ła b y  śm ie rć  jednego 
Egona Z y ll i?

P rzew odn iczący  sądu je s t za­
skoczony. D laczego obrona  n ie

u ja w n iła  w cze śn ie j fych  fa k ­
tów ? P ro k u ra to r  s to i ja k  w r y ­
ty . Jest p ią tek .

W  p on ie dz ia łe k  sąd w zn aw ia  
ro zp raw ę . J a ko  św ia d ek  o ska r­
żenia zeznaje d y re k to r  g a le r i i 
m a la rs tw a  w  Z u ry c h u . W o kó ł 
n iego u s ta w io n o  dz iew ięć d z ie ł 
s z tu k i z k o le k c j i G ise łt K e ra - 
p erd ie k .

P ro fe so r n ie  s tra c ił w eeken ­
du na p różno : „R ub en s ”  —  to
ko p ia  z X IX  w ie k u , „T y c ja n ”  —  
to  ju ż  w ie k  d w udz ies ty . „N ie z ­
n an i s ta rzy  m is trz o w ie ”  m a ją  
w a rtość fa k ty c z n ą , ja k  s tw ie r ­
d z ił, „ze ro  d o la ró w ” . M ożna coś 
uzyskać je d y n ie  za pozłacane 
ra m y.

P ro k u ra to r  py ta  oskarżoną: 
„C zy  zna p an i ekspe rta , k tó ry  
ocen ia ł te o brazy? ”  O dpow iedź  
G iJe li b rz m i: „ t a k ” . P ro k u ra ­
to r  p ro m ie n ie je , a pub liczność 
na sa li się burzy .

W ieczorem , po k o le jn y m  d n iu  
procesu, t łu m y  lu d z i p rzepycha  
ją  się, chcąc zobaczyć, ja k  na 
p od w ó rzu  sądow ym  oskarżo­
n ych  wsadza się do a u t p o li­
cy jn y c h . P an i K e m p e rd łc k  poz­
w a la  ła skaw ie  m łodem u p o li­
c ja n to w i nieść sw ó j neseser.

P rzez t łu m  przechodzi szm er 
obu rzen ia . „P u b liczno ść  ta  — 
s tw ie rd za  „S o n n ta g s b la tt”  —  
n ie  m ia ła b y  n ic  p rze c iw ko  te ­
m u, żeby w reszcie  wpuszczono 
n*> dzse'Jzhr.ec p arę  w yg ło d zo ­
n ych  lw ó w ” .

K o n ie c
A . K A L IN O W S K I
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NA TEMAT DNIA

\ K l  P R Z E D S IĘ B IO R S T W A C H  
’ ’ i instytucjach w iciu  k ra ­

jów  coraz szerzej upowszech­
nia się system elastycznych 
godzin pracy. System ten po­
zw ala zatrudnionym  na pew ­
ną —  oczywiście niecałko­
w itą  — swobodę w  wyborze  
godzin, w  których chcą praco­
wać każdego dnia. P rzy czym  
w okresie rozliczeniowym , 
którym  jest zw ykle tydzień  
lub miesiąc, pracow nik jest 
zobowiązany do rozliczenia się 
z całkow ite j liczby godzin 
pracy.

W  N R F  w  1969 roku system  
ten stosowało 10 przedsię­
biorstw , w  1972 r. już 4 tysią­
ce. Obecnie działa on nie 
ty lko  w  dużych urzędach, lecz 
także w  fabrykach, bankach, 
szpitalach itd . Zachodnionie- 
m iecki Insty tu t Przem ysło­
w y przew iduje, że w  1975 
roku 50 proc. pracow ników

um ysłowych objętych będzie 
elastycznym czasem pracy.

W  A ustrii i S zw ajcarii szyb 
kie przyjęcie tego systemu 
nastąpiło w  zw iązku z b ra ­
kiem  siły roboczej i koniecz­
nością w prow adzenia a trakcy j 
nych godzin pracy dla kobiet 
i osób zatrudnionych na nie-

pracodawcom. Z  punktu w i­
dzenia zatrudnionych korzyści 
w yn ik a ją  ze swobody organi­
zowania w łasnych zajęć. M oż­
liwość swobodniejszego w y ­
korzystania czasu pracy skła­
nia z kolei do bardzie j ra ­
cjonalnego i efektyw nego nim  
gospodarowania. Z  punktu w7i-

Popularność elastycznych
godzin pracy

pełnych etatach. Także we 
Fra n cji ok. 180 przedsię­
biorstw  zatrudniających ponad 
30 tys. pracow ników  stosuje 
elastyczne godziny pracy, w  
W ie lk ie j B ry tan ii system ten 
znalazł zastosowanie w  80 f i r ­
mach.

Specjalny raport B ry ty j­
skiego Instytu tu  Zarządzania  
stw ierdza, że elastyczny czas 
pracy przynosi korzyści za­
równo zatrudnionym , ja k  i

dzenia przedsiębiorstwa p ra ­
ca w  tym  systemie zmniejsza  
absencję, ilość godzin nad­
liczbowych i przynosi wzrost 
wydajności. Lepsze w ykorzy­
stanie czasu pracy przez pod­
władnych zmusza k ie row ­
nictwo do lepszej koordynacji 
działań i uspraw niania za­
rządzania. W szystkie te ele­
m enty w p ływ a ją  na ogólną po 
praw ę stosunków pracy w  
przedsiębiorstwie.

PIERWSZY Z DYPLOMEM
Współczesnego, z a p ro je k to w a ł 
w y s tró j K lu b u  P rasy p rzy  p l. 
H o łd u  P rusk iego , s ta łe  ekspo­
zyc je  M uzeum  Narodow ego. Do 
n ied a w n a  b y ł także k ie ro w n i­
k ie m  zespołu p ro je k to w a n ia  
o p ra w y  im p re z  spo łe czn o -po li­
tycznych , a k tu a ln ie  je s t p rze ­
w o dn iczącym  S e k c ji A rc h ite k ­
tu r y  W n ę trz  w  Za rządzie  O liirę- 
gu Z w ią z k u  P o lsk ich  A r ty s tó w  
P la s ty k ó w , k o o rd y n u je  ro b o ty  
p lastyczne  w  S toczn i Szczeciń­
s k ie j im . A . W arsk iego.

O sobiste pasje  s p o łe czn iko w ­
sk ie  i  ta le n t a rty s ty c z n y  zade­
cyd ow a ły  o tym , że u d a ł nam  
się ten abso lw en t p ierwszego 
rz u tu  P LS P  — p la c ó w k i szko l­
n e j, k tó ra  w  ty m  ro k u  obcho­
dzi 2 5 - le tn i ju b ile u s z  n ie p rz e r­
w a n e j dz ia ła ln o śc i d la  m iasta  
i  reg ionu .

U R S Z U L A  P O M O R S K A

A n d rz e j Foryś lu b i dyskutow ać... Foto . —  Zb. Jo d k o w s k i

WT E D Y  jeszcze Państw ow e Liceum Sztuk Plastycznych 
gnieździło się w  dwóch pokojach czynszowej kam ienicy  
przy al. W ojska Polskiego, kiedy A ndrzej Foryś zaczynał 

w k ra c z a ć  na drogę do sztuki. D yrek to r Guido Reck ju ż  trw a ł 
n a posterunku, przemyśliw'ując, jakb y  tu rozgęścić te dwie  
klasy, do których nabór dał plon zbyt obfity, ja k  na te skrom ­
ne pomieszczenia. M łodzież w łasnym i rękam i rem ontow ała  
w illę  na Pogodnie przy ul. Solskiego. W ykładow cam i byli 
wówczas między innym i Sław om ir I  ew iński i S tanisław  Je­
ziorański. M ó j rozmówca do dziś bardzo dokładnie pam ięta ten 
dzień m aturalny w  1954 roku, który dał mu możność podjęcia 
studiów w  A kad em ii Sztuk P ięknych w K rakow ie  B ył to 
dzień historyczny dla liceum , m ury  szkoły opuścili pierwsi 
maturzyści.

—  —  Czy od razu był pan zde­
cydowany, co do k ierunku da l­
szych studiów? —  pytam .

— T a k , zawsze in te reso w a ła  
m n ie  a rc h ite k tu ra  w n ę trz  i... 
Szczecin, ja k o  m ias to  o o g rom ­
n e j d yna m ice  ro z w o jo w e j. P od ­
czas w a k a c ji i p rz e rw  sem e­
s tra ln y c h  p rzy je żdża łe m  tu , do 
g ro du  G ry fa  i p rze żyw a łem  k o ­
le jn e  p rze p ro w a d zk i m o jego  l i ­
ceum . P am ię ta m  w ię c  i locum  
p rzy  u lic y  O w ocow e j.

Ja n a to m ia s t p am ię ta m  p ie rw  
szą w  Szczecinie W ystaw ę  
W n ę trz  O k rę to w 3'ch , p rzyg o to ­
w aną w  1961 ro k u  przez S tocz­
n ię  Szczecińską im . A  W a r­
skiego  i m uzeum . P re zen tow a ł 
tu , w  sa lach , m u ze a ln ych  p rzy  
W ałach  C h ro b reg o  swą tw ó r ­
czość A n d rz e j F o ryś  Te p ro ­
je k ty  pod ob a ły  się w szys tk im . 
Nowoczesne, fu n k c jo n a ln e , tw o  
rzone d la  lu d z i m orza , n ę c iły  i 
ta k ie  szczury lądow e, ja k  n iże j 
podpisana, n ie  m a jąca  jeszcze 
w ła sn ych  czterech  ką tó w .

W a rto  p rzyp om n ie ć , że A n ­
d rze j F o ryś  je s t p ro je k ta n te m  
w ie lu  w n ę trz  użytecznośc i p u ­
b lic z n e j na te re n ie  m ias ta  i 
w o je w ó d z tw a , że n rę d ź y  in n y ­
m i o p ra c o w a ł w n ę trz a  T e a tru

5 S5  mM  z !
oszczędności 
w „Zremb Famabini”

W  U B . R O K U  F a b ry k a  M a ­
szyn B u d o w la n ych  „Z re m b - 
F a m a bu d ”  ooiągnęła 5,5 m in  zł 
oszczędności m a te r ia ło w y c h  dzię 
k i w p ro w a d ze n iu  zm ian  ko n ­
s tru k c y jn y c h  w ó zków  nośnych 
i w s p o rn ik ó w  ż u ra w i. B y ła  to 
ty lk o  częściow a m odern izac ja  
ty c h  e lem en tów , pon iew aż b ra ­
k o w a ło  n ie k tó ry c h  m a te r ia łó w  
i o p rzyrząd o w a n ia , k tó re  do­
p ie ro  m usiano  w ykonać. W tym  
ju ż  je d n a k  ro k u  — począwszy 
od k w ie tn ia  — fa b ry k a  ma pro 
d ukow ać w  pe łn i z u n if ik o w a n e  
w ó z k i i w s p o rn ik i do żu ra w i. 
Będą one pasow a ły  do d ź w i­
gów  ŻB-80, ŻB-75/100 oraz Ż B - 
125, k tó rego  p ro to ty p  zostań i 
w y k o n a n y  także w  bieżącym  
ro k u . O prócz ko rzyśc i w y n ik a ­
ją cych  z u n if ik a c j i  w sp om n ia ­
n ych  e lem en tów , spodziewane 
są w ięc dalsze ^zę dn ośc i m a ­
te r ia ło w e . (m w )

Niestrudzony
Golfsztrom
P R Ą D  a tla n ty c k i w  ciągu 

je dn e j sekundy przenosi 3 m i lio ­
ny ton  so li oraz w p ro w a dza  da 
M orza  N o rw eskiego  ilość c ie ­
p ła, do k tó re j sztucznego w y ­
tw o rze n ia  po trzebne  b y łob y  
spalenie 7— 8 tys ięcy ton  ropy  
n a fto w e j. Są to  może dane ju ż  
znane, ale os ta tn io  prasa za­
chodnia  p rzyp om ina  je  —  ch y ­
ba n ie  bez z w ią zku  ze ś w ia to ­
w y m  kryzysem  p a liw o w o - 
energetycznym . T rzeba  p rz y ­
znać, że obecnie  dane te 
b rzm ią - im ponu jąco .

^  Św inoujście i budow lani nadal czeka jq ! 
^  H ote le  — naprawdę n iepotrzebne?

Sports-Tourist” mówi: NIE!
ó LE było radosnej wrzawy na temat budowy hołelu-pensjonatu określenia na całym świecie 
* w Swkiuojściu. Niemal cafa prasa krajowa podkreślała, że „przemysł turystyczny"? Śmiem 

wreszcie ten nadbałlycki kurort otrzyma nowoczesny obiekt wypo- twierdzić, że absolutnie nie! Błę- 
ciynkowy. Na lamach „Kuriera", w ślad za informacjami „Sports- dem jest szafować stwierdzeniem,

V

Touristu", pisaliśmy o planach wykorzystania obiektu, o terminie 
rozpoczęcia budowy i otwarcia hotelu w sezonie 1974 r. Przypomnij­
my, że głównym inwestorem i wykonawcą mielą być jedna z firm 
zagranicznych. Natomiast nasze krajowe biuro turystyczne, jako udzia­
łowiec tej spółki, przejęłoby hotel na własność po jego amortyza­
cji. Dodajmy także, że inwestycja ta dawała także konkretne ko­
rzyści naszym szczecińskim budowlanym. Mieli oni w ramach tzw. 
eksportu wewnętrznego realizować część obiektu i zdobywać do­
świadczenie w zakresie nowych technologii przy pracach wykończe­
niowych.

A więc kto jest przeciwny bu­
dowie hotelu? Kto uważa, że sq 
to niepotrzebne inwestycje tury­
styczne? Jak się dowiadujemy

TAKIE były ustalenia do nie­
dawna. Wydawało się, że wszyst­
ko jest na dobrej drodze. Co się 
zmieniło? Kto torpeduje tę waż­
ną dla Szczecińskiego Wybrzeża „Sports-Tourist" wycofał się defi- 
inwestycj-ą turystyczną. Szczecin- nitywnie z tej spółki. Argumenty 
skie Zjednoczenie Budownictwa w są co najmniej śmieszne. Specja- 
rarr.ach przyjętych na siebie liści r tego biura uważają bo- 
wcześniej zobowiązań, jest goto- wiem, że sezon turystyczny trwa 
we realizować wspomniany hotel, zaledwie dwa miesiące, a więc 
Firma zagraniczna też nie wycofała przez 10 miesięcy obiekt, ich zda- 
swej oferty. ,rBudimex", jako kom- niem, byłby nie wykorzystany. Nie 
petentna Centrala Handlu Za- wiemy, czy tego samego zdania 
granicznego nie skreśliła ze są przedstawiciele „Orbisu”. Moż- 
swoich planów handlowych tego na jednak snuć podobne domy- 
kontraktu. Wszystkie dolychczaso- s!y, skoro sam szef tego biura dal 
we potwierdzenia świadczą także do zrozumienia przedstawicielom 
o tym, że budowa ta winna być „Budimezu" i SZB, że nie jest za-
reolizowana 
ujściu.

właśnie w Świno- interesowany budową tego hotelu. 
A więc piłeczka inwestorska o db i­
ła się od jednego biura turystycz­
nego do drugiego i zawisła w 
powietrzu. Kto ją  teraz chwyci i 
zatrzyma na stałe? Nie w iadom o! 
Po prostu panuje wokół tej spra­
wy głucha cisza.

W ydaje nam się, że wieczne 
wyczekiwanie na łaskawą zgodę 
jakiegokolw iek biura turystyczne­
go w tej sprawie jest wprost kom 
promitujące. Problc-m ten musi być 
szybko rozstrzygnięty przez G łów­
ny Komitet Kultury Fizycznej i Tu 
rystyki. Nie można lekceważyć in i­
cjatyw w sprawie rozwoju bazy 
hotelarskiej, tym bardziej, że w 
tej dziedzinie jesteśmy przysłowio­
wym „Kopciuszkiem". Jak wie­

że sezon turystyczny trwa dwa 
miesiące. Trwać on może jeszcze 
krócej, jeśli nie będzie odpowied­
niej bazy turystycznej, a więc ho­
teli nowoczesnych, z pełnym za­
pleczem usługowo-handlowym i 
rekreacyjnym. Ale „przemysł tury­
styczny" to nie tylko hotele, choć 
te stanowią punk wyjściowy. Prze­
stańmy patrzeć tylko na swój 
ogródek, uprawiany w izolacji od 
otoczenia. Muszą być hotele, za­
plecze gastronomiczne, miejsca 
rozrywki, pamiątkarstwo, dobrze 
zorganizowane wycieczki i atrak­
cyjny relaks. Wtedy będą turyści, 
wówczas sezon nie będzie trwał 2 
miesiące, ałe 6 miesięcy, a może 
i dłużej. Nie moim obowiązkiem 
jest przypominać oczywiste fakty 
i przykłady. Przecież na wybrzeżu 
rumuńskim i bułgarskim słonecz­
na pogoda nie trwa dłużej niż 
3—3,5 miesiąca (u nas sezon i to 
ładny, tw a  od połowy maja do 
połowy września), a jednak pow­
stały tam całe miasta wczasowe. 
Są opłacalne. A oto bliższy przy­
kład. Holandia i Belgia ma znacz­
nie gorsze warunki klimatyczne 
niż polskie wybrzeże. Nie boją się 
pogody. Wciąż rozbudowują swo­
je kurorty, unowocześniają, wpro­
wadzają atrakcje. Na brak gości 
nie narzekają. I jeszcze jedno 
przypomnienie. Turysta, który 
pragnie odwiedzić nasz kraj, chce 
mieć zapewnione miejsce w do­
brym hotelu. Pamiętajmy, że p ła­
ci nie tylko za nocleg. Kupuje 
benzynę, pamiątki, atrakcyjne wy­
roby, musi także jeść i skorzystać 
z atrakcyjnej rozrywki. Zostawia 
dużo pieniędzy. A więc uczmy się 
patrzeć na „przemysł turystyczny" 
po nowemu. Kto się na tym nie 
zna, boi się ryzyka, względnie 
woli wygodnie i bez kłopotów żyć 

miesiąca na miesiąc -  niech

biel
A. ZBOROŃ

Agregat do 3 zahiogów
1 7 -L E T N I T o m  p o b i ł  o 3 m e try . . .  

r e k o rd  ś w ia ta  w  d łu g o ś c i l is tu .  
M ie s z k a ją c  p rz e z  p o n a d  2 la ta  w 
s z k o ln y m  in te rn a c ie  n a p is a ł l is t  do 
ro d z ic ó w  w e  F r y b u r g u  w  N R K  
m ie rz ą c y  1 223 m e try .

N a  z d ję c iu :  m is t r z  „ s z tu k i  e p is - 
to la r n e j”  i je g o  l i s t ,  z w in ię t y  ja k  
e g ip s k i p a p iru s .

(C A F — U P I)

my dotychczasowe rozmowy z firmą ustąpi miejsca lepszym od sie- 
zagraniczną dowodzą, że kontrakt * ’ ‘ 
ten byłby korzystny dla obu stron.
Jeśli zważymy odczuwalny de­
ficyt naszej siły wykonawczej, 
wprowadzenie nowej technologii 
na polski rynek budowlany, a tak­
że wyjątkowo krótki okres realiza­
cji tego obiektu — to wszystko 
także przemawia za rozsądnym 
podejściem do tego tematu. Je­
steśmy przekonani, że również wo­
jewódzki« władze administracyjne 
nie pozostaną na uboczu.

I wreszcie na koniec kilka re­
fleksji. Czy nasi menażerowie tu­
rystyki zdają sobie sprawę ze 
znaczenia powszechnie przyjętego

W Z W I Ą Z K U  R A D Z IE C K IM  n-
r tu h o m io n o  p r o d u k c ję  n o w y c h , w y ­
k o n u ją c y c h  za je d n y m  p rz e ja z d e m  
t r z y  z a b ie g i a g ro te c h n ic z n e  — m a ­
szyn  tz w .  w ie lo c z y n n o ś c io w y c h . A - 
E re g a t s k ła d a  s ię  z e le m e n tó w  k u l-  
t y w a to r ó w  s p u lc h n ia ją c y c h ,  s ie w - 
n ik a  p n e u m a ty c z n e g o  do  n a s io n  
zbóż o ra z  zespołu b ro n  p n io w y c h  
p r ,s ie w n y c h . M a szyn a  w ie lo c z y n n o ś ­
c io w a  w  d u ż v m  s to p n iu  z m n ie js z a  
p ra c o c h ło n n o ś ć  p ra c  u p c a w o w o -  
s ie w n y c h .

SPÓŁDZIELNIA Sprzętu Medycznego „Spoina” w Lublinie jako 
jedyna w kraju wytwarza komory dezynfekcyjne, przeznaczone 
przede wszystkim dla służby zdrowia. Komory te trafiają również 
do Stoczni Szczecińskiej dla jednostek pływających oraz odbior­
ców z NRD, CSRS, Bułgarii.

(CAF-Polski)

Salon nowości

KOGUT 
W  SKRZYNCE

P R O D U C E N C I S p rz ę tu  ra d io w e g o  
p o m y ś le l i  w re s z c ie  o ś p io c h a c h  a 
w ła ś c iw ie  o ic h  „ d o b u d z a n iu ” . W ia ­
d o m o  b o w ie m , że b u d z ik  — rzecz  
m a ła  i  m o ż n a  s t łu m ić  je g o  d e n e r ­
w u ją c e  b rz ę c z e n ie  c h o ć b y  p o d  p o ­
d u s z k ą . A le  r a d io  ta m  s ię  n ie  z m ie ­
śc i. W ła ś n ie  r a d io  z ze g a re m  je s t 
o s ta tn io  n o w o ś c ią  w  s z c z e c iń s k ic h  
s k le p a c h  Z U R iT - u .  „ C h r o n o s ”  
n ie w ie lk ie }  e s te ty c z n e j o b u d o w ie  
tw o r z y w a  s z tu c z n e g o  z n a k o m ic ie  
p re z e n tu je  s ię  w  k a ż d y m  p o k o ju .  
P rz e z n a c z o n y  je s t  d o  o d b io ru  a u d y ­
c j i  n a d a w a n y c h  na  fa la c h  d łu g ic h ,  
ś re d n ic h  k r ó t k ic h  i  U K F . Z a s to s o ­
w a n o  to  n im  t r a n z y s to ry  k rz e m o w e , 
k tó r e  g w a ra n tu ją  d o b rą  p ra c ę  i  m a ­
łe  z u ż y c ie  e n e rg ii e le k t r y c z n e j.  
G ło ś n ik  z a in s ta lo w a n y  z o s ta ł io  czę ­
śc i g ó r n e j  ra d ia  i  s k ie r o w a n y  k u  
s u f i t o w i .  M o c  w y jś c io w a  w y n o s i
1 W.

N ic z y m  s p e c ja ln ie  n ie  r ó ż n i łb y  s ię  
„C h r o n o s ”  o d  in n y c h  a p a ra tó w  ra -  
d io io y c h . g d y b y  n ie  z e g a r k a r tk o -  
iv y .  N ie  t y lk o  w s k a z u je  czas a le  i  
s łu ż y ' d o  w łą c z a n ia  o ra z  w y łą c z a ­
n ia  r a d io o d b io rn ik a .  W y s ta rc z y  n a ­
s ta w ić  u rz ą d z e n ie  n a  go dz . 7 i  m o ż ­
na  s p o k o jn ie  spa ć . „C h r o n o s ”  o b u ­
d z i nas m u z y k ą  lu b  s p e c ja ln y m  
s y g n a łe m  d ź w ię k o w y m  o  u s ta lo n e j  
p o rz e . T e n  r a d io o d b io r n ik  k o s z tu je
2 300 z l i  m o ż n a  g o  k u p ić  na  ra ty .

J e ś li n a to m ia s t  n a s i C z y te ln ic y  
w o lą  d r e w n ia n ą  o b u d o w ę  r a d ia , m o ­
ż e m y  im  p o le c ić  in n y  a p a ra t — 
ró w n ie ż  z ze g a re m  k a r tk o w y m  — 
o n a z w ie  „ A d a m ” . J e s t o n  n ie co  
w ię k s z y  od  s w o je g o  p o p rz e d n ik a .  
K o s z tu je  2 1Q0 z ł. P o za ty m  n ic z y m  
s ię  n ie  ró ż n i.  ( ja s )

Oszczędności 
należy tylko dostrzec

' 1 A G A D N IE N IA  g o s p o d a rk i m a tę .
ŁJ r ia ło w e j  s ta n o w iły  1 s ta n o w ią  

je d n o  z n a c z e ln y c h  zad ań . k tó ry m  
w  ś w ie t le  U c h w a ły  V I  Z ja z d u  P Z P R  
i R e z o lu c ji I K r a jo w e j  K o n fe r e n c ji  
P a r t y jn e j  n a d a n o  w  S to c z n i R zecz- 
ne.j s zczeg ó ln a  ra n g ę  W  w y n ik u  
d y s k u s j i  n a d  u s p ra w n ie n ie m  fu n k ­
c jo n o w a n ia  g o s p o d a rk i m a te r ia ło w e j 
i p o p ra w y  j e r  e fe k ty w n o ś c i p o d ję ­
te j z S a m o rz ą d e m  R o b o tn ic z y m , 
c z ło n k a m i p a r t i i  i a k t y w e m  sp o ­
łe c z n o -g o s p o d a rc z y m  o p ra c o w a n o  
„ Z a k ła d o w y  p ro g ra m  e fe k ty w n e g o  
w y k o r z y s ta n ia  za so b ó w  s u ro w c o ­
w y c h  i  m a te r ia ło w y c h “  na  la ta  
1973.—1975 i  u s ta lo n o  g łó w n e  k ie ­
r u n k i  na  la ta  1976—1980. Z d o ła l iś ­
m y  z a a n g a ż o w a ć  do  re a liz a c ji  te g o  
p r o g r a m u  s z e ro k i a k t y w  z a w o d o w y  
p rz e d s ię b io rs tw a  co d a ło  ju ż  p o ­
z y ty w n e  i w y m ie rn e  w y n ik i .

P rz y ję tą -  d o  o s ta tn ie j w e r s j i  p la ­
n u  na  1973 r  o b n iż .ka  k o s z tó w  m a ­
te r ia ło w y c h  w  k w o c ie  405. ty s . z l, 
s ta n o w ią c a  3 p ro c . z u ż y c ia  m a te r ia

O G ÓLNO KRAJOW Y
,  KONK URS

t~- GOSPODARKI >
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Obyczaje portowych miast

I T oitfGrzuókia. p-potkania
W  P O R T A C H  pozb aw io nych  a tra k c j i,  do 

d ob rych  t ra d y c j i należy n aw iązyw a n ie  ko n ­
ta k tó w  to w arzysk ich  m iędzy za łogam i po­

szczególnych s ta tkó w . Ich  fo rm y  b yw a ją  różno­
rodne. O d ro z g ry w e k  sp ortow ych , przez w ym ian ę  
n a jcudaczn ie jszych  p rze d m io tó w  m iędzy zb ieracza­
m i, do z w y k ły c h  pogaw ędek p rzy  bute lce p iw a , 
k tó ry  to  n a p ite k  od d aw na  s ta l się n a jp o p u la r­
n ie jszym  w śród  m a ry n a rs k ie j b rac i, ze szczętem gulę.

M iędzyna rodow e  m a ryn a rsk ie  k o n ta k ty  to w a rz y ­
sk ie  n ie są uza leżn ione a n i od bandery, narodo ­
wości, ko lo ru  s kó ry  czy p rzekonań  p o lityczn ych . 
C echu je  je  n iem a l zawsze p rzy ja c ie lska  serdecz­
ność, a je ś li czasem dochodzi do p ew nych  spięć.

desek, w  kącie  m ała , e lek tryczna  kuchenka , c za jn ik , 
parę naczyń. C e n tra ln y m  p u ń k le m  w y d a w a ła  się 
tu  ko lum na  ste ru , b iegnąca od um ieszczone j na 
$ło w n y m  pokładz ie  m aszynk i s te row e j. K o je  p rz y ­
le ga ły  do n iczym  n ie  os łon ię tych  b lach  b u rty .

W k u b ry k u  pan ow a ła  je d n a k  id ea ln a  czystość, 
d esk i w yszorow ane do b ia łośc i, żadnych  p o roz rzu ­
canych  p rze dm io tó w . B y ł to  kubry lc  n ie m a l ste­
r y ln y ,  toteż swą a tm osfe rą  n ie  p rz y p o m in a ł ta m ­
tych  s ta rych , z kopcącym  p iecyk iem  i  n a fto w y m i 
la m p am i.

W y p iłe m  z Japo ńczyka m i po kubeczku  podgrza­
n e j sake, m o ż liw ie  n a jd e lik a tn ie j w y m ó w iłe m  się 
przed zakąszeniem  suszoną ośm iorn icą. P og w a rzy ­
liśm y  o m a ry n a rs k ic h  zarobkach, um ow ach  zb io ­
ro w ych , d z ia ła ln o śc i zw ią zkó w  zaw odow ych , łca- 
p rysach  k a p ita n ó w  i  ga tu nka ch  pap ierosów .

P rzyznam , że by ła  to  n a jb a rd z ie j k u rtu a z y jn a

łó w  w  s to c z n i o g ó łe m  ju ż  n a  d z ie ń  
30 w rz e ś n ia  u b  r .  zo s ta ła  z re a liz o ­
w a n a  w  w y s o k o ś c i 323 ty s . z l. P rze  
w id u je m y  z n a czn e  p rz e k ro c z e n ie  
z a ło ż o n y c h  o s zczę d n o śc i o 
120 ty s . z l. t j.  30 p ro c . 
ro c z n e j.

E F E K T Y  te  p o w s ta ły  w  w y n ik u  
re g e n e ra c j i  t r z o n ó w  s te ro w y c h , w a ­
łó w  n a p ę d o w y c h  i  ś r u b  n a p ę d o ­
w y c h  d o ty c h c z a s  z a s tę p o w a n y c h  no  
w y  m i.  a ta k ż e  e fe k tó w  z a s to s o w a ­
n ia  W' n ie k tó r y c h  p ro c e s a c h  p r o ­
d u k c y jn y c h  o d p a d ó w  w y ro b ó w  h u t ­
n ic z y c h  w' m ie js c e  p e łn o w a r to ś c io ­
w y c h  m a te r ia łó w  h u tn ic z y c h  ja k  
b la c h y , k s z ta łt o w n ik i  r u r y .

O D  R O K U  1974 s to c z n ia  p la n u je  
z a s to s o w a ć  z a m ie n n ik i w  w y ro b a c h  
d rz e w n y c h  n a  d re w n o p o d o b n e , re a  
l iz u ją c  p ro g ra m  oszczę d za n ia  tar-,, 
e ic y .  W  o p a r c iu  o z g ło s z o n y  p ro -  
1e k t  ra c jo n a l iz a to r s k i  p ra c o w n ik a  
s to c z n i p o le g a  ią c y  na  z a s tą p ie n iu  
w  m ie js c e  D O kryc ią  p o k ła d u  d re w ­
n e m  — w y k ła d z in a  s p o rz ą d z o n a  na 
b a z ie  c e m te x u

c ią g le  s p ra w a  o tw a r tą  1 w y m a g a  
sze re g u  ró ż n y c h  in te r w e n c j i .

W  S to c z n i R zeczn e j o b o k  sze re gu  
p rz e d s ię w z ię ć  o r g a n iz a c y jn o - te c h ­
n ic z n y c h  u s p ra w n ia ją c y c h  g o s p o ­
d a r k ę  m a te r ia ło w a  po d  w z g lę d e m  
o s z c z ę d n o ś c i p o d ję to  d z ia ła n ia  do 
z m n ie js z e n ia  s ta n u  za p a só w  j  s ys ­
te m a ty c z n e g o  o b n iż a n ia  p la n o w a n e ­
go  w s k a ź n ik a  r o ta c j i  zap asó w  w 
d n ia c h . I  w' ty m  w y p a d k u  o s ią g ­
n ię to  zn a c z n a  p o p ra w ę . W a r to ś ć  za 
p a só w  m a te r ia ło w y c h  n a  dz ie ń  
30.I X .1972 r. w y n o s i ła  9 464 ty s . z ł. 
"zaś w  a n a lo g ic z n y m  o k re s ie  r o k u  
b ie żą ce g o  z m a la ła  do  7 079 ty s . z ł. 
P la n o w a n y  na  r o k  1973 w s k a ź n ik  
r o ta c j i  w y n o s i ł  169 d n i.  a o s ią g ­
n ię t y  za t r z y  k w a r ta ły  w y n ió s ł  139 
d n i  w y k a z u ją c  p o p ra w ę  o 30 d n i. 
P r z y  o p ra c o w a n iu  p la n u  z a p a só w  
m a te r ia ło w y c h  na  r o k  1973. a ta k -

_________ że w  p r o je k c ie  p la n u  n a  r o k  1974
w a r to ś c i z o s ta ły  p rz y ie te  p r a w id ło w e  re la -  
w  s k a l i  c ie  s p a d k u  p rz e c ię tn e g o  s ta n u  za ­

p a s ó w  m a te ria łó w ' w  p o ró w n a n iu  
d o  w a r to ś c i p r o d u k c ji  g lo b a ln e j do 
k o s z c ie  w ła s n y m  a m ia n o w ic ie :
—  w  p la n ie  T E  za ło ż o n o  n a  1973 r . :

a )  p r o d u k c ja  g lo b a ln a  po  ko s z ­
c ie  w ła s n y m  111.7 p ro c ..

b ) p rz e c ię tn y  s ta n  za p a só w  m a ­
le je  i  w y n o s i 89.9 p ro c . ró ż n i 
c a  w y n o s i m in u s  21.8 p ro c ..

w  p r o je k c ie  p la n u  T E  na  r o k
1974:
a) p r o d u k c ja  g lo b a ln a  p o  k o szc ie  

w ła s n y m  w  s to s u n k u  d o  1973 
r o k u  w z ro ś n ie  do  127,6 p ro c ..

b )  p rz e c ię tn y  s ta n  za p a só w  m a ­
te r ia ło w y c h  s ta n o w i 102.6 p ro c . 
r ó ż n ic a  w y n o s i m in u s  25,0 
p ro c .
z a k o ń c z e n ie  p ra g n ie m y  do da ć  

iż  z a g a d n ie n ia  g o s p o d a rk i m a te r ia -

p , , v  b u d o w ie  b r o m u  Ä Ä  S Ä M
k o n t r o l i  p rz e p ro w a d z o n enowani

w y p ie ra ją c  le genda rny  ru m .

Zdaw ać by się m ogło, że tego ty p u  spo tkan ia  
nie są d la  m a ry n a rz y  sp ec ja ln ie  in te resu jące , bo 
przecież  — cóż nowego...? A  je d n a k  w ie le . Już
choćby sam fa k t  ze tkn ięc ia  się z osobam i spoza lite ra tu rz e  m a ryn is tyczne j, 
kręgu  w ła s n e j za łog i, w ys łu ch an ie  n ow ych  opo­
w ieśc i i  o p in ii,  p rzy  jednoczesne j bezpośredniości W  P E W N Y M  porc ie  p o łu d n io w e j A z j i  zosta łem  
i  prostocie  lu d z i dobrze się ro zu m ie jących , bo zaproszony przez m a ry n a rz y  ja po ń sk ich . W ido k  po- 
zw iązar.ych  podobną p racą i  losam i, a jednocześ- m ieszczeń w p ra w ił m n ie  z zdum ien ie . To b y ł jesz- 
nie ta k  sobie n ie raz  o d leg łych  n ie  ty lk o  pod cze k lasyczny  k u b ry k  żaglowca, choć m ieśc ił się 
względem  geograficznego m ie jsca  u rodzenia , lecz ju ż  na ru fie . U rządzony ze spartańską  p rosto tą , 
także zw ycza jó w , m en ta ln ośc i — staje  się n ie k ie d y  Podłoga z su ro w ych  desek, k ilka n a śc ie  u s ta w io -  
b a rdz ie j fra p u ją c y m  spędzeniem  czasu n iż  n ie k tó - n ych  p ó łk o le m  p ię tro w y c h  ko i, sk leconych  w  n ie -  
re ro z ry w k i na lądzie, podobne do sieb ie  w  w ię k - s k o m p lik o w a n y  sposób z d re w na , na środku  duży  
K ośc i p o r tó w  św ia ta . stó ł, obok n iego la w y , także z n iem a low a n ych

rzam i. Japończycy b y li p rzys ło w io w o  c is i i  ja k b y  
p o w ś c ią g liw i, choć na każdym  k ro k u  o k a z y w a li m i

l ik w id u je  się je  w  „d u c h u  w za jem nego z ro zu m ie - i  w y tw o rn a  ko nw e rsa c ja  ja k ą  zdarzy ło  m i się p rze - 
n i a B ó j k i  m iędzy za łogam i są ju ż  z ja w is k ie m  th k  p ro w ad z ić  w  czasie spo tkań  z o bcym i m a ry n a -  
rza d k irn , że ty lk o , p o tw ie rd z ić  mogą powyższą re -  

W p ra w d z ie  n ie k tó ry m  naszym  lite ra to m  i
d z ien n ka rzom  zdarza ło  się po odb yc iu  re jsó w  p a - uprze jm ość  i  sym pa tię . N ie  pad ło  a n i je dn o  „m o c -  
sażerskich opisać ja k ie ś  zgoła n ie z w y k łe  p o rto w e  ne”  s łowo, n ie  zauw ażyłem  by k to k o lw ie k  z k i l -  
b a ta lie  i m o rd ob ic ia , lecz ja k  się m ożna d o - kunas tu  lo k a to ró w  k u b ry k u  —  m im o  późnego w ie -  
m yśleć  — d a li się w ziąć na  fun d usz  m a tro s k im  czoru  —  n ad uży ł sake , choć m ie li je j  tu  w ie le , 
opow ieśc iom , a chyba  także... os iem nastow ieczne j A przecież n ie raz  w id z ia łe m  w  portach , że Ja­

pończycy n ie są b y n a jm n ie j aż ta k  p o w ś c ią g liw i 
ja k  im  się to  p rzyp isu je , zaś podochoceni —  po ­
tra fią  ro z ra b iać  n ie  go rze j n iż  my.

N ie  w y trz y m a łe m  i  z e u ro p e js k im  b ra k ie m  ta k tu  
w sp om n ia łe m  o m ych  pop rze dn ich  spostrzeże­
n iach .

Jeden z m a ry n a rz y  uśm ie chn ą ł się w y rozu m ia le .
— Tak. p ra w da , a le tu ta j  —  w skaza ł pa lcem  na  

białe  deski p o k ła d u  —  jes teśm y u s iebie  w  dom u.

W . A N D R Z E J E W S K I

o s zczę d n o śc i sa rz ę d u  o k . 
l  m in  z ł. P o O D a n o w a n iu  te i te c h ­
n o lo g i i.  m e to d a  m oże  b v ć  za s to so ­
w a n a  w  s z e ro k im  z a k re s ie  w  ca łe l 
że g lu d z e  ś ró d lą d o w e j.

S to c z n ia  z r a c j i  s w o je j s p e c y f ik i  
„ r e m o n t o w e j“  z u ż y w a  d u że  ilo ś c i 
r ó ż n o ro d n y c h  fa rb  \ la k ie ró w  ty p u  
o k rę to w e g o  o ra z  w  z n a c z n y c h  i lo ­
ś c ia c h  g a zy  te c h n ic z n e . U p o rz ą d k o ­
w a l iś m y  w s p o m n ia n e  z a g a d n ie n ia , 
u n ik a ją c  z n a c z n y c h  s t r a t  w  fa r ­
b a c h . a p rze z  s k ró c e n ie  te rm in u  
z w ro tu  p u s ty c h  b u t l i  do  ga za ch  o 
4 d n i.  z w ię k s z y l iś m y  ro ta c je  b u t l i  
j  u m o ż liw i l iś m y  ty m  s a m y m  lepsze 
z a o p a trz e n ie  w  ga zy  te c h n ic z n e .

S T O C Z N IA  m oże w y k a z a ć  s ię  
ró w n ie ż  z n a c z n y m i o s ią g n ię c ia m i 
w  z a k re s ie  g o s p o d a rk i z ło m e m  no . 
m e ta l i  k o lo ro w y c h .  P rzez  w ła ś c iw a  
te c h n o lo g ie  i t r o s k ę  p ra c o w n ik ó w  
p o d cza s  o b r ó b k i  u z y s k u je m y  k a ż ­
d o ra z o w a  z ło m  w s a d o w y  w e  w ła ś ­
c iw y c h  g a tu n k a c h  i  k la s a c h  a s o r ty ­
m e n to w y c h  p o ż ą d a n y c h  p rze z  h u ty .

W e w s p ó łp r a c y  z d o s ta w c a m i n o ­
tu je m y  zn a c z n a  p o o ra w e  w  r e a liz a ­
c j i  d o s ta w  w y ro b ó w  h u tn ic z y c h  
p rz e z  . .C e n tro s ta l“  R e jo n o w y  O d ­
d z ia ł S zcze c in  W  d o s ta w ie  w y r o ­
b ó w  ś ru b o w y c h  p rze z  . .M e ta lz b y t“  
¡ ' w y ro b ó w  o k r ę to w y c h  p rze z  koo.pe 
r a n tó w ,  te rm in o w a  re a liz a c ja  je s t

p rze z  P a ń s tw o w a  R adę G o s p o d a r­
k i M a te r ia ło w e j W y n ik i  p o w y ż ­
sze j a n a l iz y  sa p o m y ś ln e .

F u t r o
-  rzecz męska?

T E J  Z IM Y  szereg f irm  na Za ­
chodzie  sprzeda ło  ty le  samo fu ­
te r  m ęskich , co d am skich. K u ­
p o w a li je  zw łaszcza panow ie  w  
w ie k u  30— 45 la t.  O gółem  sprze­
dano  o 30 proc. m ęsk ich  fu te r  
w ię c e j n iż  w  sezonie u b ie g łym . 
N a jw ię k s z y m  pow odzen iem  c ie ­
szy ły  się płaszcze z w ilk ó w , 
sza ka li i kóz, uznane za fu tra  
n a jb a rd z ie j „m ę s k ie ” . D z iw ne , 
bo  z im a  w  ty m  ro k u  le kka .

( T y tu ł  o r y g in a łu :  V e rd a m m t z u m  E r fo lg )

Przełożyła: Brygida Jodkowska
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B ra u n : „M u s i się pan jeszcze w ie le  nauczyć, d ro g i F e ld ­
m ana. P ra w d z iw y m  zb ro dn ia rze m  n ie  m u s i być ten, k to  
ude rza  nożem, nac iska  spust p is to le tu , a lb o  dus i kogoś 
w ła s n y m i rę k a m i. T acy  lu dz ie  są n a jczęśc ie j ty lk o  b ied n ym i 
narzędz iam i, w p ro w a d z o n y m i w  b łąd , p o d ra ż n io n y m i lub  
n a m ó w io n y m i przez n ieo d po w ie d z ia lne  św in ie . S łyszą o ła ­
tw o  zdobytych  p ien iądzach , o s ło d k im  życ iu  i  o  ja k  n a jb a r­
d z ie j ob łędnych  pokusach. M arzą ...”

F e ld m a n n : „ A  zatem , p a ń s k im  zd an ie fn  — s z u m o w in y ?”  
B ra u n : „P ro d u k ty  naszego zn iew ieśc ią lego  społeczeństwa. 

Z a s łu g i p rz e k s z ta łc iły  się w  za rab ian ie  p ien iędzy. Uczc iw y, 
a ltru is ty c z n y  c z ło w ie k  s ta ł się f ig u rą  kom iczną. K lo aczn y  
ś w ia t !  Położenie  na  ło p a tk i jeszcze k i lk u  z ty c h  k re a tu r  
może się stać w p ro s t hobby .”

H e inz Fe in  s iedz ia ł przez d łuższy czas bez s łow a  w  m iesz­
k a n iu  K e lle ra , podczas gdy kom isa rz  b a w ił się z A n tonem . 
„N ie  podoba m i się zachow anie  m ojego o jca .”

„ W ciąż jeszcze?”  z a py ta ł czu jn ie  K e lle r .
P oczą tkow o n ie  ro z u m ie liś m y  się. Teraz, gdy je s t inacze j, 

u n ik a  m n ie . Ja k  w s zys tk ich  in n y c h . N ie  c h c ia ł też rozm a­
w ia ć  z M e la n ią  W eber. M u s ia łe m  je j  przekazać przez te le fon  
jego s łowa, że n ie  m a ją  ju ż  sobie n ic  do pow iedzenia . P rze - 
icażn ie  s iedz i w  m ilczen iu , ja k  g dyb y  się nad czymś g łęboko  
n a m y ś la ł."

„T o  n ig d y  n ie  może zaszkodzić."
„A le  je s tem  p ew ien , że on n ie  m y ś li o ty m , co się stało, 

lecz zastanaw ia  się nad ty m  co p o w in ie n  z ro b ić  —  ze w zg lę ­
du  na Helgę.”

„W  m ia rę  m o ż liw ośc i —  n ic ” , p o w ie d z ia ł z m a rtw io n y  K e l-
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le r, p rz y g a rn ia ją c  do sieb ie  A n to na . „P o w in ie n  to  pozosta­
w ić  in n y c h , k tó rz y  się na  ty m  le p ie j zna ją .”

„K o m u ? ”  zapy ta ł za n ie p oko jo ny  H einz. „C zy  ma pan na 
m y ś li tego B rauna? A  może samego siebie?”

„J e ś li o m n ie  chodzi —  to  zb ie ram  d a le j m a te r ia ł. Na to  
trzeba  czasu.”

„O jc ie c  n ie m a czasu — n ie  chce go sobie dać. W w idocz­
n y  sposób dąży do tego, żeby zapadła  decyzja . I  obaw iam  
się, że chce ją  sam spow odow ać. M am  w rażenie , że oce­
n ia łe m  go zupe łn ie  fa łs z y ic ie !” .

„M ogę  ty lk o  m ieć nadzie ję , że pan się m y l i !  D la  nas, 
sp ec ja lis tó w  od k ry m in a lis ty k i ważna je s t zawsze w y trw a ­
łość i  energ ia . W  p ow a żn ym  s top n iu  m a je  B ra u n .”

P olecenie  B rauna  d la  Fe ldm anna.
„N a  m o ją  prośbę, Penatscha p rze jm ie  g łó w n y  kom isarz  

B a h r z k ra jo w e g o  u rzędu  k ry m in a ln e g o . To n a jlep szy  spe­
c ja lis ta  od ś ladów , ja k i  is tn ie je  na p o łudn ie  od M enu, je ś li 
n ie  w  ca łe j R epub lice  Fede ra ln e j. P ra cu ję  wolno', a le też 
o dp ow ie dn io  d ok ła d n ie . F e in ing e re m  za jm ę się sam : z p rzy ­
jem nością . N iech  się pan  sko nce n tru je  nu P la ttn e rze  i  jego  
f irm ie :  a za tem  także na Jonassie, Roga lsk im , P o llocku , na 
p a n jiie  W agnersberger. na W am slerze i  na w szys tk im , co 
się tam  jeszcze w y ło n i.

N iech  pan p rz y  ty m  sp ró bu je  u c h w y c ić  wszystko, co ma  
ja k ik o lw ie k  zw iązek  z naszym  kom p leksem  sp raw . N iech  pan  
zaangażuje ekspe rtó w  do sp ra w  ks ięgow ości, m a te r ia łó w  bu ­
d ow lan ych , k o n fid e n tó w  —  w szystko  zostan ie  zaaprobowane.
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N iech  pan  n ie  p a trz y  na  m n ie  z ta k im  p ow ą tp iew an ie m . Tu  
chodzi także o p ien iądze. Przestępcy chcą, żeby im  p łac ić . 
N iech pan u w zg lęd n ia  każdą d robnostkę  — koszty specja lny, 
ro z licze n ia  d ie t, n adzw ycza jne  g ra ty fik a c je . 1 tak  da le j.

N iech pan się n ie  zniechęca, je ś li n a tkn ie  się pan p rzy  
ty m  na ś io ińsk ie  ła jn o . Z  pewnością będzie pan m u s ia ł po­
zyskać zaufan ie  p aru  ś re d n ich  lu b  wyższych p ra c o w n ik ó w . 
P la ttn e r  w y d a w a ł im  na pew no w  cz te ry  oczy rozkazy, 
a jego  k u lis i s p e łn ia li je . Może k tó ryś  z n ic h  w yg arn ie  
p raw dę , tak , że można ją  będzie udow odn ić .

D ecydujące znaczenie ma je d n a k  to, żebyśm y ta k  bardzo  
p o d ko p a li fun d am en ty , na k tó ry c h  op ie ra  się P la ttn e r, żeby 
on sam odn iós ł w rażenie , że n ie  s to i na p e w n y c h  nogach. 
D op ie ro  wówczas, m ó j d ro g i, u jrz y m y , że się ch w ie je  —  
i  p rz e w ró c im y  go.”

„J a  w ie m ” , p o w ie d z ia ł H e inz, s iedząc n ap rze c iw ko  K e lle ra , 
„c o  t ra p i o jca  —  i m nie  także. To męczące uczucie , że się 
n ic  n ie  s ta n ie ! N ic , na co choćby w  p o ło w ie  za s ług iw a ło b y  
to, co się w yd a rzy ło .”

„ A  za tem  p ań sk i o jc iec  i  pan sądzic ie, ze P la ttn e ro w i n ie  
da się n ic  u do w odn ić?  Ze z p u n k tu  w id z e n ia  p ra w a  pozo­
s tan ie  n ie ty k a ln y ?  Ze się ty lk o  p o w ie : no cóż, n ie za­
ch o w a ł się zb y t sz lache tn ie  —  ale k tóż  ta k  postępu je? ”  

„W ła ś n ie !  W  naszym  k ra ju  u s ta w y  w y d a ją  k a p ita liś c i 
i  ich  p om ocn icy  p rz e c iw k o  b iedoc ie : wszędzie są d en uc ja - 
to rzy , donosic ie le  p o li ty c z n i! ”

(c  d. n .)
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Gwardziści pilnie trenują FjJSWEJBSfc 1»

Mecz Arkonia-Górnik
we wtorek czy w niedzielę?

fu tb o lu ,  a na mecz o godz. 15, a 
w  n a jlep szym  w y p a d k u  o 15.30, 
n ie  m o g łab y  p rzyb yć  w ię k ­
szość k ib ic ó w , A rk o n ia  p ro po ­
n u je  by rozegrać to  spo tkan ie  
3 m arca , a w ię c  w  n iedz ie lę . 
C zy je d n a k  p lan  ten  o dp ow ia ­
dać będzie  p rz e c iw n ik o w i, do-

L IS T  Z  P O W IA T U

W  R A M A C H  P R Z Y G O T O W A Ń  do mistrzowskiego sezonu, 
p iłkarze  Ii- l ig o w e j A rkon ii przebyw ają , obecnie n *  obozie kon- 
dycyjno-szkoleniow ym  w  Przesiece. Pod okiem trenera Józefa  
Krajew skiego na zgrupow aniu ładu je „akum ulatory” ¿0 zawod­
ników .
G W A R D Z IŚ C I ro z e g ra li ju ż  cze te  m a ją  odbyć się 5 m arca , 

t rz y  sp o tka n ia  k o n tro ln e . W  P on iew aż je d n a k  w ys tę p  g ó r-
p ie rw s z y m  m eczu u le g li C a lis ii n ik ó w  w  Szczecin ie  jes t n ie  - - ir iiira  d n i fd l
K a lis z  1:2, w  d ru g im  p o k o n a li la da  a tra k c ja  d la  s y m p a ty k ó w  w ie rn y  się za k ilk a  d- i. ( ) 

S ta l N ow ą Dębicę 2:1. W  trze ­
c im  z w y c ię ż y li re w e la c ję  p iłk a r  
skiego  P P  „je d e n a s tk ę ”  R a ko ­
w a  C zęstochow y 4:1. W  c zw a r­
te k  n a to m ia s t A rk o n ia  spotka 
się w  C zechos łow ac ji z lid e re m  
tam te jsze j I I  l ig i  L iaze m  Ja b lo - 
nec.

Zanim  jednak nastąpi ofic jał 
aa inauguracja rozgryw ek m i­
strzowskich zespół nasz czeka 
trudna próba. Będzie nią mecz 
o awans do ćw ierćfinału  Pucha 
ru  Polski, w  którym  Arkonia  
zm ierzy się na w łasnym  boisku 
z G órn ikiem  Zabrze.

O becn ie  t rw a ją  p e r tra k ta c je  
co do te rm in u  p o je d y n k u . Jak  
w ia d o m o  P Z P N  u s ta lił,  że me-

„Nowa Shane Gould“
P O  Ig rz y s k a c h  W s p ó ln o ty  w  C h r is t  

c h u r c h  w  ś w ia tk u  p ły w a c k im  r o z ­
le g ły  s ię  g lo s y , że A u s t r a l ia  b y ć  rn o  
że z n a la z ła  z a w o d n ic z k ę  w y ją tk o w e ­
g o  fo rm a tu ,  n a s tę p c z y n ię  S h an e  
G o u ld .  B o h a te rk a  m o n a c h ijs k ie j  o- 
l im p ia d y  z a k o ń c z y ła  ju ż ,  j a k  w ia d o ­
m o , s p o r to w ą  k a r ie r ę .  N ik t  n ie  s p o ­
d z ie w a ! s ię , że t r e n e r z y  p ły w a c c y  3 
z  A n ty p o d ó w , p o t r a f ią  w  ta k  k r ó t ­
k im  czas ie  z n o w u  z n a le ź ć  p e r lę  n a j­
c z y s ts z e j w o d y . 1 4 - le th ia  S o n y a  
C r a y  o d n io s ła  d w a  z w y c ię s tw a  
C h r is tc h u r c b  n a  100 i  200 m  k r a u ­
le m . N a 200 m  G ra y  u z y s k a ła  czas 
2.84,3. R e k o rd  ś w ia ta  G o u ld  je s t  le p ­
s zy  z a le d w ie  o  0,7 s e k . G o u ld , k tó ra  
z  t r y b u n  b a se n u  w  C h r is tc h u rc b  
p r z y g lą d a ła  s ię  s w o je j  n a s tę p c z y ! 
» ś w ia d c z y ła ,  że r e k o r d  ś w ia ta  
200 m  n ie  b ę d z ie  m ia ł  d łu g ie g o  ż 
w o ta . U c z e n n ic a  z N e w c a s tle , a u ­
s t r a l i js k ie g o  m ia s ta  p o ło ż o n e g o  o 
15# k m  n a  p ó łn o c  od  S y d n e y , n ie  
im p o n u je  w a r u n k a m i f iz y c z n y m i.  
W a ż y  52 k g  i  m ie r z y  165 c m , a le  
je s t  m ło d z iu tk a ,  a j e j  o rg a n iz m  z n a j 
d u je  s ię  w  r o z w o jo w y m  s ta d iu m  
Z a d z iw ia ją c e  je s t  to ,  że A u s t r a l i j ­
c z y c y  od k i l k u  m ie s ię c y  z a c h w y c a li  
s ię  w s c h o d z ą c y m i g w ia z d a m i J e n n v  
T u r r a i l  i  S a ł ly  L o c k y e r .  G ra y  n ie  
w c h o d z i ła  w  ra c h u b ę  w  n rz e d s ta r to -  
W y c h  p ro g n o z a c h . W  u h . r o k u  n ie  
z d o ła ła  jeszcze  ze jś ć  p o n iż e j m in u t y  
n a  500 m  o ra z  2.10 n a  200 m . O k a ­
z a ło  s ię . że 1 4 - la łk a  n ie  m ia ła  re s ­
p e k tu  d la  f a w o r y te k  i  p o k o n a ła  je  
o s ią g a ją c  r e k o r d y  ż y c io w e  — 58.8 m  
10# m  s t. d o w . i  2.04 3 n a  200 m . s 
r e z u lt a ty  te  są z a g ro ż e n ie m  d la  r e ­
k o r d ó w  ś w ia ta .

Turniej 
hokeja na trawie 

w N. Zelandii
W  T R Z E C IM  d n iu  m ię d z y n a ro d o ­

w e g o  tu r n ie ju  h o k e ja  na  t r a w ie ,  
k t ó r y  o d b y w a  s ię  w  C h r is tc h u r c h  
(N .  Z e la n d ia ) ,  u z y s k a n o  n a s tę p u ją ­
ce  r o z s tr z y g n ię c ia :
P a k is ta n  — M a le z ja  2:0
N . Z e la n d ia  — K a n a d a  3:0
P o ls k a  —  H o la n d ia  3:2

A  o to  s y tu a c ja  w  ta b e l i :
1. P a k is ta n 6:0 p k t
2. N . Z e la n d ia 6:0
3. P o ls k a 2:2
4. H o la n d ia 2:2
5. A u s t r a l ia 2:2
6. M a le z ja 0:6
7. K a n a d a 0:6

Rekordy, rekordy...
W  K R A K O W IE  ro z e g ra n e  z o s ta ­

ł y  3 -d n io w e  m is t rz o s tw a  o k r ę g u  w  
p ły w a n iu .  w  t r a k c ie  z a w o d ó w  
u s ta n o w io n o  2 r e k o r d y  P o ls k i na 
d y s ta n s ie  100 m  s ty le m  k la s y c z ­
n y m .

W ś ró d  s e n io re k  A n n a  S k o la r c z y k  
( U n ia  T a r n ó w )  na  100 m  s t. k la ­
s y c z n y m  p o b iła  r e k o r d  P o ls k i 
1.17,9 a w ś ró d  ju n io r e k  M a r ta  W y ­
s o c k a  (K o r o n a  K r a k ó w )  na  ty m  
d y s ta n s ie  u z y s k a ła  czas 1.19,6.

W  T R Z E C IM  d n iu  ro z g ry w a n y c h  
w  G d a ń s k u  m is t r z o s tw  te g o  o k rę g u  
w  p ły w a n iu  E lż b ie ta  P i la w s k a  w y ­
ró w n a ła  s w ó j r e k o rd  P o ls k i na  100 
m  s t. d o w .,  u z y s k u ją c  1:02,2.

*  *  *
w  L o u i s v i l l e  ( u s a ), p o dcza s  

m it y n g u  le k k o a t le ty c z n e g o , E t io p ­
c z y k  M ir u s  Y i f t e r  p o b i ł  o  11 se k . 
h a lo w y  r e k o r d  ś w ia ta  w  b ie g u  na 
S 000 m , Y i f t e r  u z y s k a ł czas 13.34,1.

Choszczno stawia
na sport i wypoczynek
T R U D N O  w y o b ra z ić  dziś so - k ie m  s p o rto w ym , a le także  a- 

b ie  sp o rt choszczeński bez n a j-  t ra k c y jn ą  m ie jscow ośc ią  tu r y -  
s iln ie jsze go  k lu b u  na ty m  te -  styczną. Z n a jąc  o fia rno ść  ta m - 
re n ie —  M Z K S  G ru n w a ld , te jszych  d z ia łaczy  m ożna c h y -  
Z rzeszeni w  n im  za w od n icy  i ba liczyć  na “W ykonan ie  tych  
dzia łacze nad a ją  ton  życ iu  a m b itn y c h  p lan ó w .
s p o rto w e m u  w  c a łym  pow iec ie .

N ie  je s t  to  je szcze  k lu b ,  k tó r y  
m o ż n a  b y  n a z w a ć  p o te n ta te m . G r u n  
w a id  p o s ia d a  b o w ie m  o b e c n ie  ty lk o  
d w ie  s e k c je :  p i ł k i  n o ż n e j i  p i ł k i  
rę c z n e j.  P rz e d s ta w ic ie le  o b u  d y s c y ­
p l in  w y s tę p u ją  w  l id z e  o k rę g o w e j 
J e d n a k  a m b ic ją  ta m te js z y c h  d z ia ła ­
c z y .  s k u p io n y c h  w o k ó ł „ n ie s p o k o j ­
n e g o  d u c h a 1’ B o g d a n a  B a c z y ń s k ie g o  
b y łe g b  p rz e w o d n ic z ą c e g o  P K K F iT ,  a 
o b e c n ie  p r a c o w n ik a  U rz ę d u  P o w ia ­
to w e g o  o d p o w ie d z ia ln e g o  za k u l tu r ę  
f iz y c z n ą  i  t u r y s t y k ę  je s t  s tw o rz e n ie  
z n ie g o  s i ln e j je d n o s tk i  o r g a n iz a c y j­
n e j.  B . B a c z y ń s k i s w y m  z a p a łe m  
p o t r a f i ł  „ z a r a z ić ’’  in n y c h .  W y tw o ­
r z y ł  s ię  d o b r y  k l im a t  s p r z y ja ją c y  
ro z w o jo w i s p o r tu .  K a z im ie rz  N o ­
w a k . J e rz y  T y l ie c k i .  J a n  P iw o w a r ,  
R y s z a rd  O w c z a re k  Z d z is ła w  Z a w ie r  
ta ,  C ze s ła w  D ę b e k  i  H e n r y k  R ad e­
c k i  to  d z iś  w y p r ó b o w a n i  d z ia ła cze . 
D z ię k i p o p a r c iu  m ie js c o w y c h  w ła d z  
i  o s o b is ty m  z a a n g a ż o w a n iu  za s tę p ­
c y  N a c z e ln ik a  P o w ia tu  — L u c ja n a  
Z a k rz e w s k ie g o , a ta k ż e  p o m o c y  
w s z y s tk ic h  ta m te js z y c h  z a k ła d ó ’ 
p ra c y ,  d z ia ła c z e  p la n u ją  s tw o rz e n ie  
k lu b u ,  k t ó r y  b ę d z ie  m ó g ł u b ie g a ć  
s ię  o  p r z y ję c ie  d o  W o je w ó d z k ie j F e­
d e r a c j i  S p o r tu .  M a  b y ć  n im  w ła ś n ie  
G ru n w a ld .

W  n a jb l iż s z y m  c z a s ie  n a s tą p i fu z ja  
G r u n w a ld u  z L K S  S o k ó ł. P rz y b ę d z ie  
w ię c  t r z e c ia  s e k c ja  — k o la rs k a ,  k tó ­
r a  m oże  p o s z c z y c ić  s ię  ju ż  s p o ry m  
d o r o b k ie m . W  s ta d iu m  o rg a n iz a c j i  
je s t  s e k c ja  le k k ie j  a t le ty k i .  P rz e d ­
s ta w ic ie lo m  o b u  d y s c y p l in  tr z e b a  je d  
n a k  z a p e w n ić  o d p o w ie d n ie  w a r u n k i  
do  u p r a w ia n ia  s p o r tu .  M y ś li  s ię  o ty m  
ju ż  d z iś . W  d w u le tn im  c y k lu  d o k o ­
n a n y  z o s ta n ie  g e n e ra ln y  r e m o n t s ta ­
d io n u  m ie js k ie g o . R e n o w a c ji  p o d d a ­
n e  z o s ta n ą  o b ie  p ł y t y  p i łk a rs k ie .  
Je d n ą  z n ic h  o ta cza ć  b ę d z ie  b ie żn ia , 
o b o k  k tó r e j  p o w s ta n ą  w s z y s tk ie  u- 
rz ą d z e n ia  le k k o a t le ty c z n e . N a  s ta d io  
n ie  z lo k a l iz o w a n e  b ę d ą  ró w n ie ż  tz ’ 

■boiska d o  g ie r  m a ły c h  a w ię c  k o ­
s z y k ó w k i .  p i ł k i  rę c z n e j i s ia tk ó w k i  
o n a w ie rz c h n i b i tu m ic z n e j.  O c z y w i­
śc ie  n ie  z a b ra k n ie  p a w ilo n u ,  g d z ie  
z n a jd ą  s ię  p o m ie s z c z e n ia  g o s p o d a r ­
cze. s z a tn ie  z  g a b in e ta m i o d n o w y  
b io lo g ic z n e j w łą c z n ie . W o k ó ł s ta d io ­
n u  b ę d ą  t r y b u n y  n a  2 ty s .  m ie js c .

N a  ty m  je d n a k  n ie  k o ń c z ą  s ie  p la  
n y  ro z b u d o w y  b a z y . . N a  s ta d io n ie  
m ie js k im  z lo k a l iz o w a n a  z o s ta n ie  50- 
m e tro w a  s t r z e ln ic a  s p o r to w a . K o m ­
p le k s  te n  u z u n e łn i p o le  n a m io to w e  
d la  tu r y s tó w  z m o to ry z o w a n y c h , k tó  
r y c h  c o ra z  w ię c e j z w ie d z a  p ię k n ą  
Z ie m ię  C h o szcze ń ską . W  p e rs p e k ty ­
w ic z n y c h  p la n a c h  w id z i  s ię  ta k ż e  
K u d o w ę  m o te lu  n a  5» m ie js c  z n ie ­
w ie lk im  za p le c z e m  g a s tro n o m ic z ­
n y m .

B a za  ta  s łu ż y ć  m a  w ię c  n ie  ty lk o  
s p o r to w c o m  z C ho szczn a , a le  r ó w ­
n ie ż  i  tu r y s to m .  R v ć  m o że  p o  za ­
k o ń c z e n iu  in w e s ty c j i  m ia s to  to  s ta ­
n ie  s ię  te re n e m  z g ru p o w a ń  s p o r to w ­
c ó w  z c a łe g o  w o je w ó d z tw a . T u ż  ,o- 
b o k  s ta d io n u  z n a jd u je  s ię  b o w ie m  
m a lo w n ic z e  je z io ro  K lu k o m  i O ś ro ­
d e k  S p o r tó w  W o d n y c h , j u ż  d z iś  d vs  
p o n u ja c y  p e w n ą  i lo ś c ią  s p rz ę tu  że­
g la rs k ie g o  i  w o d n ia c k ie g o . W ła ś n ie  
je z io ro  p r e d e s ty n u je  C h o szczn o  do  
r o z w o ju  s p o r tó w  w o d n v c h . M ie js c o ­
w i  d z ia ła c z e  m a ją  je d n a k  k ło p o ty  
k a d ro w e . K lu b y  s z c z e c iń s k ie  o b ie ­
c a ły  p rz e k a z a ć  Osprzęt, na  k tó r y m  
m ło d z ie ż  m o « !a b v  u o z v ć  s ie  s p o r to ­
w e g o  a b e ca d ła , b r a k u je  je d n a k  iry - 
s t r u k to r a  k a ja k a r s tw a  i  w io ś la rs tw a .

C H O S ZC ZN O  chce w ię c  s ta r 
się n ie  ty lk o  p rę żnym  o środ-

R. G O D L E W S K I

TO już jutro we Frankfur­
cie nad Menem (NRF) zosta­
nie rozegrany ostatni mecz 
elimiancji piłkarskich M i­
strzostw Świata Jug. Jawia — 
Hiszpania. Spotkanie wywoła 
lo olbrzymie zainteresowanie. 
Powszechnie uważa się, że o- 
tworzy ono tegoroczny wi elki 
sezon futbolowy, którego o- 
statnim akordem będą finały 
X MŚ. Nic więc dzianego, że 
mecz ten będzie transmitowa 
ny przez wiele stacji telewi­
zyjnych. Oglądać go będą 
także na szklanych ekranach 
polscy sympatycy sportu.

Na zdjęciu: Reprezentacja 
Jugosławii przed frankfurckim 
stadionem, na którym prze­
prowadzi trening.

Foto: CAF-UPI

U dany s ta rt s ta rgardzk ie j

Ważne dla żeglarzy
W  Z W IĄ Z K U  z p r z e w id z ia n y m  w  

ty m  r o k u  l ic z n ie js z y m  n iż  d o ty c h ­
czas u d z ia łe m  w  im p re z a c h  ż e g la r ­
s k ic h  S e k c ja  Ż e g la rs k a  M K S  P o g o ń  
p ro s i s w y c h  c z ło n k ó w  o m o ż liw ie  
s z y b k ie  z a ła tw ie n ie  fo rm a ln o ś c i 
z w ią z a n y c h  z u z y s k a n ie m  k la u z u l i  
p ły w a ń  m o r s k ic h ,  u p r a w n ia ją c y c h  
do  u d z ia łu  w  re js a c h  p e łn o m o rs k ic h .

„NIE WYSTĄPIĘ W M O NACHIUM “

Pele o finałach MS
(D okończen ie  ze s tr. 1)

n y c h  ta f la c h  d z ie lą c y c h  p o m ie s z ­
c z e n ia  b iu ro w e , j a k  i n a ... w y c ie ­
ra c z k a c h , z n a jd u ją c y c h  s ię  tu ż  u 
w y jś c ia  z w in d y .  N a  f r o n to w e j  ś c ia  
n ie  — o g ro m n e  z d ję c ie  P e le g o  n ie ­
s io n e g o  na  ra m io n a c h  p rz e z  ro z e n ­
tu z ja z m o w a n y c h  k ib ic ó w .

B iu ro  p r z y  u l .  R ia c h u e lo  121, to  
c e n tra la  p rz e d s ię b io rs tw  n o s z ą c y c h  
n a z w ę  „E m p re s a s  P e le 1. W  s u m ie

k o .  A  z a w o d n ic y  p o t r a f ią  ob e cn ie  
c o ra z  le p ie j l ic z y ć  i  k a lk u lo w a ć “ .

Z  d a ls z e j c zę śc i ro z m o w y  d o w ia ­
d u ję  s ię  o d  P e łe g o , że d z iś  w  S a n ­
to s  m ie s z k a  ju ż  c a ła  je g o  ro d z in a . 
P e le  u r o d z i ł  s ię  na  te re n ie  s ta n u  
M in a s  G e ra is  i  d o  S a n to s  p r z y b y ł  
d o p ie ro  w  1956 r .  J e g o  o jc ie c  — 
d a w n y  p i łk a r z  z a w o d o w y  — je s t  p ra  
e o w n ik ie m  a d m in is t r a c y jn y m  tu te j ­
sze j s łu ż b y  z d ro w ia . S w o je g o  b ra ta  
(a d w o k a ta  z z a w o d u )  P e le  z a t ru d n i ł  

ze sp o le  r a d c ó w  p ra w n y c h ,  k tó r y

a k tu a ln y  m a ją te k  n a  n ie  m n ie j n iż  
p ó ł to r a  m il io n a  d o la r ó w .  T o  ju ż  l i ­
c z ą c y  s ię  w  g o s p o d a rc z y m  ż y c iu  
S a n to s  b u s s in e s m a n , k tó r y  b e z b łę d ­
n ie  u m ia ł w y k o r z y s ta ć  f in a n s o w e  
p r o f i t y ,  ja k ie  p r z y n o s i ły  m u  je g o  
„ z ło te  n o g i“ .

R O Z M A W IA M Y  w  je g o  g a b in e c ie  
— n a tu ra ln ie  p rz e d e  w s z y s tk im  o 
z b l iż a ją c y c h  s ię  p i łk a r s k ic h  m is t rz o ­
s tw a c h  ś w ia fa ;  c a ły  czas p r z y  
sze j ro z m o w ie  o b e c n y  je s t
p r a w n y  „E m p re s a s  P e le “  — n o  cóż, 
m ó j ro z m ó w c a , t o  ju ż  n ie  t a k i  so­
b ie  z w y k ły  o b y w a te l. . .

P e le  m ó w i:  „N a jw ię k s z e  szanse 
d a łb y m  z e s p o ło m : N R F , W io c h , H o ­
la n d i i  i  o c z y w iś c ie  B r a z y l i i .  Z  ty m ,  
że je ś l i  c h o d z i o d r u ż y n ę  b r a z y l i j ­
s k ą , to  t ro c h ę  n ie p o k o i m n ie  z b y t ­
n ia  p e w n o ś ć  s ie b ie  z a ró w n o  d z ia ła ­
c z y , ja k  i  n ie k tó r y c h  z a w o d n ik ó w , 
a  ta k ż e  i  n a s z y c h  k ib ic ó w .  N ie k tó ­
r z y  u w a ż a ją , że bez t e j  m ia r y  p rz e ­
c iw n ik ó w  w  f in a ła c h  co  A n g l ia  ezy 
Z S R R  — P u c h a r  Ś w ia ta  p rz y p a d n ie  
B r a z y l i i  g ła d k o . B y łb y m  w rę c z  p rz e  
c iw n e g o  z d a n ia . M a n ty  szanse- n a  
m is t rz o s tw o  — to  fa k t ,  a le  p o d  w a ­
ru n k ie m  n ie z w y k łe  s ta ra n n y c h  p r z y  
g o to w a ń  i  bez ja k ie g o k o lw ie k  sa m o - 
u s p o k o je n ia . W a łk a  w  f in a ła c h  bę ­
d z ie  du żo  t r u d n ie js z a  n iż  w ie lu  so­
b ie  w y o b ra ż a “ .

P r ó b u ję  s p ro w a d z ić  ro z m o w ę  na 
szanse p o ls k ie g o  ze s p o łu . P e le  u c h y ­
la  s ię  je d n a k  o d  b a rd z ie j k o n k r e t ­
n y c h  o p in i i  tw ie rd z ą c , że w ie le  la t  
n ie  w id z ia ł ju ż  p o ls k ie j  d r u ż y n y  n a  
b o is k u .

K o le jn e  p y ta n ie  z m o je j s t r o n y :  
„ C z y  p a ń s k a  d e c y z ja  o n ie b r a n iu  
u d z ia łu  w  n a d c h o d z ą c y c h  r o z g ry w ­
k a c h  f in a ło w y c h  je s t  r z e c z y w iś c ie  
n ie o d w o ła ln a ? “

P e le  n a jp ie r w  u ś m ie c h a  s ię  t r o c h ę  
ta ie m n ic z o . a le  n a ty c h m ia s t  p o w a ż ­
n ie je  i  m ó w i:

„ J e s t  to  d e c y z ja  d e f in i t y w n a .  T o  
p ra w d a , że w  te j  c h w i l i  je s te m  w  
d o b r e j fo rm ie  (d o d a m  o d  s ie b ie , że 
n ie k tó r z y  w  B r a z y l i i  tw ie rd z ą , iż  o -  
b c c n a  fo rm a  P e le g o  je s t  w rę c z  z n a ­
k o m ita ) ,  a le  k to  m o że  z a rę c z y ć , co 
b ę d z ie  za c z te ry  m ie s ią c e ?  J a  m a m  
ju ż  34 la ta :  N o  d o b rz e  — w y g r a m y ,  
w s z y s tk o  w  p o rz ą d k u , a le  co  s ię  s ta  
n ie , je ś l i  B r a z y l ia  n ie  z d o b ę d z ie  
p u c h a ru ?  P a n  n ie  z n a  n a s z y c h  k i b i ­
c ó w  — z d n ia  n a  d z ie ń  z „ k r ó la “  
s ta n ę  s ię  „ t r ę d o w a ty m “ . J a  s w o je  
n a jw ię k s z e  s u k c e s y  ju ż  o s ią g n ą łe m  
i  z p i łk ą  n o ż n ą  k o ń c z ę  o s ta te c z n ie  
w  p a ź d z ie rn ik u  te g o  r o k u .  k ie d y  w y  
gasa m ó j k o n t r a k t  z  F C  S a n to r.“ .

R o zm o w a  s c h o d z i n a  te m a t a k t u a l­
n e g o  s ta n u  p i ł k i  n o ż n e j n a  ś w ie c ie . 
P e le  p o w ia d a :

„ Z a  c o ra z  b a r d z ie j  ro z p o w s z e c h ­
n ia ją c y m  s ię  s y s te m e m  z m a s o w a n e j 
o b ro n y  — czę s to  k r y ją  s ię  p o  p r o ­
s tu  w z g lę d y  k o m e rc y jn e .  T o  p r a w ­
d a , że z a w o d n ic y  d o s ta ła  d o d a tk o w ą  
p re m ię  za w y g r a n y  m e cz , a le  w  
p r z y p a d k u  p o r a ż k i —  t r a c ą  w s z y s t-

C zas k o ń c z y ć  ro z m o w ę . N a  P e ieg o  
c z e k a ją  j u ż  n a s tę p n i in te re s a n c i.  N a  
z a k o ń c z e n ie  d o w ia d u ję  s ię  jeszcze , 
że „ k r ó l  b r a z y li js k ie g o  p i lk a r s tw a ”  
d z ie l i  z w y k le  s w ó j d z ie ń  p ra c y  n a  
t r z y  c z ę ś c i: p rz e d  p o łu d n ie m  in te ­
re s y  — ( ra n k ie m  P e le  u c z e s tn ic z y ł 
m . in .  w  k o n fe re n c j i  z p rz e d s ta w i­
c ie la m i b r a z y li js k ie g o  V o lk s w a g e n a  
o ra z  w  s p o tk a n iu  z d y r e k c ją  je d n e ­
go  z m ie js c o w y c h  b a n k ó w ) ,  p o  p o - 

i a _ łu d n iu  s p o r t  ( te g o  d n ia  m ia łe m  w ię c  
yr a rioä  o k a z !ć  u j r z e ć  P e le g »  jeszcze°  . , t r i -  C a n U c  - o ro l ...a ch  F C  S a n to s : g r a ł w  m e czu  

to w a r z y s k im  z k lu b e m  S a n ta n a ra i. 
zaś  w ie c z o re m  —  p ra c a  n a d  k o le j ­
n ą , d ru g ą  ju ż . . .  k s ią ż k ą . W  s ty c z ­
n iu  b r .  n a  p ó łk a c h  k s ię g a rs k ic h  u -  
k a z a ła  s ię  w  B r a z y l i i  p ie rw s z a  k s ią ż  
k a  P e łe g o  p rz e z n a c z o n a  d la  p o c z ą t­
k u ją c y c h  z a w o d n ik ó w . W  n a s tę p n e j 
„ K r ó ł  P e le “  ch ce  p o d z ie l ić  s ię  
s w y m  1 8 - :e tn im  d o ś w ia d c z e n ie m  p i ł ­
k a r s k im  ju ż  ze  s p e c ja l is ta m i te j 
d z ie d z in y  s p o r tu .

R o z m a w ia ł:  Z d z is ła w  M A R Z E C  
(P A P )

lc k k o a tle tk i

Urszula Prassle 
poprawiła

rekord Polski
Z  U D Z IA Ł E M  k r a jo w e j  c z o łó w k i 

le k k o a t lc te k  i  le k k o a t le tó w ,  r o a g r y -  
w a n e  b y ły  w  k i l k u  m ia s ta c h  z a w o ­
d y  e l im in a c y jn e  d o  m is t rz o s tw  P o l­
s k i.  W  W a rs z a w ie  d o s k o n a le  s p is a ła  
s ię  r e p re z e n ta n tk a  s la rg a  r d / k  ie g o  
P o m o rz a  — .U rs z u la  P ra s e k . W y g r a ­
ła  o n a  b ie g  n a  150« m e tró w -, u z y ­
s k u ją c  n a  m e c ie  czas  4:22.». R e z u l­
ta t  te n  je s t  n o w y m  h a lo w y m  r e k o r ­
d e m  P o ls k i.  P o p rz e d n i r e k o r d  n a le ­
ża ł ró w n ie ż  d o  s ta rg a r d c z a n k ł i  but 
o  8.4 sek . g o rs z y . D z ię k i s w o je m u  
s u k c e s o w i U rs z u la  P ra s e k  z a k w a l i f i ­
k o w a ła  s ię  d o  s ta r t u  w  h a lo w y c h  
m is t rz o s tw a c h  E u ro p y .

N a s i le k k o a t le c i  s ta r io w a l i  ró w n ie *  
w  C z e rw iń s k u . Z a w o d n ik  P o m o rz a  
z. K r z y s ie k  w y w a lc z y ł  w  b ie g u  n a  
1500 m  d ru g ie  m ie js c e  z czase m  
3:57.5. J a k o  t r z e c i z a m e ld o w a ł -się 
n a  m e c ie  re p re z e n ta n t s z c z e c iń s k ic h  
B u d o w la n y c h  — R . K a c z m a re k , k tó ­
r y  m ia ł  czas o  (1,2 s e k . g o rs z y  o d  
K r z y ś k a . ' O b a j n a s i z a w o d n ic y  — j u  
n io rz y .  p o z o s ta w il i  w  pokoo a-«  v«t- 
p o lu  k i l k u  c z ło n k ó w  k a d r y  n a ro d o ­
w e j s e n io ró w . (jg>

Z M IA N A  „W A R T Y ’*

W  D R U Ż Y N IE

Młodzi waterpciiści 
z powodzeniem 

walczyli w Łodzi
S P O R E  „p r z e ta s o w a n ia “  n a s tą p i ły  

w  o b u  ze s p o ła c h  p i ł k i  w o d n e j A r k o ­
n i i .  W ię k s z o ś ć  m ło d y c h -  z a w o d n i­
k ó w  p rz e k ro c z y ła  j u ż  w ie k  ju n io r a  
i  z a s i l i ła  s ze re g i p ie rw s z e g o  zęspo-> 
łu .  W  m is t r z o w s k ie j d r u ż y n ie  ju n a o -  
r ó w  n a to m ia s t z n a le ź li-  s ię  n a jm ło d s i  
w y c h o w a n k o w ie  k lu b u .  W ła ś n ie  te «  
n ie d o ś w ia d c z o n y  jeszcze  ze s p ó ł, u — 
c z e s tn ic z y ł w  tu r n ie ju  ju n io r ó w  w  
Ł o d z i,  g d z ie  z m ie r z y ł  s ię  z w y s o k o  
n o to w a n y m i d r u ż y n a m i Ł o d z i, W ro ­
c ła w ia  i O s tro w c a .

M ło d z i w a te rp o li.ś c i A r k o n i i  s p is a l i  
s ię  b a rd z o  d o b rz e  i w  s w y m  je d ­
n y m  z p ie rw s z y c h  w y s tę p ó w , p rz e ­
g r a l i  je d y n ie  z A n i fa n ą  ( l  : lż )  Ł ó d ź  w  
s z e re g a ch  k tó r e j  w y s tę p o w a ło  aż 5 
z a w o d n ik ó w  z 1 l ig i .  D w a  p o z o s ta łe  
m ecze s z c z e c in ia n ie  ro z s tr z y g n ę li  n a  
s w o ją  k o rz y ś ć  p o k o n u ją c  KS5ŹO 8 :5  
i  S lę zę  8:3, z a jm u ją c  w  e fe k c ie  D  
m ie js c e  w  r o z g ry w k a c h .  (d )

Z ukosa

Jak wędrowne p ta kL
T R A D Y C Y J N IE  J U Z  w  o k r e ­

sach  tz w .  „ o g ó r k o w y c h “  s y m ­
p a ty k ó w  s p o r tu  e le k t r y z u ją  
k o le jn e . s e n s a c y jn e  w ie ś c i o 
z m ia n a c h  b a rw  k lu b o w y c h  czo ­
ło w y c h  z a w o d n ik ó w .  • J e d n i  
s p o r to w e  „ w ę d r ó w k i “  u to ż s a ­
m ia ją  z k a p e ro w n ie tw e m , in n i  
z p o p ra w ą  w a r u n k ó w  b y to ­
w y c h  z a w o d n ik ó w , je s z c z e  in n i  
z z a k u l is o w y m i m a c h in a c ja m i  
i  k łó tn ia m i w  k lu b ie .  K to  m a  
r a c je ?  B y ć  m o ż e  c i ż a r to w n i­
s ie . tw ie r d z ą c y . że p o  k i l k u  la ­
ta c h  u p r a w ia n ia  s p o r tu  z a w o d ­
n ic y  n ic z y m  w ę d ro w n e  p ta k i,  
c z u ją  w e w n ę trz n ą  p o trz e b ą  k o ­
le jn y c h  „ p o d r ó ż y “ . ,

N ie  p r ó b u ją c  w n ik a ć  w  m ę -  
r i t u m  s p r a w y ,  c h c e m y  d z iś  o d ­
n o to w a ć  d a ls z e  p r z y k ła d y  
„ w ą d r ó w e k “ . T y m  ra z e m  k o la ­
r z y .

O T Ó Ż  w  b ie ż ą c y m  sezo n ie , 
s y m p a ty c y  k o la rs l io a ,  k tó rz y  
t io ie rd z ić  bę dą , że M a n fre d  
S tu m p f  je s t  z a w o d n ik ie m  C za r­
n y c h  c z a s o w o  s ta r tu ją c y m  w  
O g n iw ie  n ie  bę dą  m ie l i  r a c j i .  
B o w ie m  S tu m p f .  w y c h o w a n y  w  
O g n iw ie , t y l k o  p rz e z  k r ó t k i  
o k re s  ś c ig a ł s ie  to  C z a rn y c h ,

n a s tę p n ie  p o n o w n ie  re p re z e n ­
to w a ł  O g n iw o , a o b e c n ie  b ro ­
n ić  b ę d z ie  b a r w  p o l ic k ie g o  
C h e m ik a . W a r to  ta k ż e  za p a ­
m ię ta ć , że  B o g d a n  G o d ra s  ro z ­
p o c z y n a ją c y  k a r ie r ę  w  P io n ie ­
rz e  p o  f u z j i  te g o  k lu b u  z 
O g n tto e m  p rz e z  d iu r / i  czas ś c i­
g a ją c y  s ię  w  p io n ie  z w ią z k o w y m  
je s t  o b e c n ie  ( i  n a d a l)  k o le g ą  
k lu b o w y m  S tu m p f  a  z C h e m ik a  
P o lic e .

P rz e s t rz e g a m y  ta k ż e  p rz e d  
„ z a k ła d a m i“ , że  b y ły  u c z e s tn ik  
W y ś c ig u  P o k o ju  — J ó z e f M ik o ­
ła jc z y k  je s t  z a w o d n ik ie m  g o le ­
n io w s k ie g o  B ir k u ta .  K o la r z  te n  
z g ło s i ł  b o w ie m  a kce s  d o  C z a r­
n y c h . Z ło ś l iw i  t to ie rd z ą , że je s t  
to  p o w ró t  „ s y n a  m a r n o tr a w n e ­
g o “ , g d y ż  M ik o ła jc z y k  p ie rw ­
sze k r o k i  n a  d ro d z e  s p o r to w e j  
k a r ie r y  s ta w ia ł w p r a w d z ie  w  
K a lis z u , le cz  p o  p r z y b y c iu  d o  
S zcze c in a  w ła ś n ie  w  C z a rn y c h  
ro z w in ą ł  s w ó j ta le n t .  P o te m  w  
o k re s ie  s łu ż b y  w o js k o w e j  s ta r ­
to w a ł w  L e g ii .  P o  p o w ro c ie  do  
n a sze g o  w o je w ó d z tw a  n a  k r ó t ­
k o  z a t rz y m a ł s ię  w  G o le n io w ie ,  
le cz  w id o c z n ie  d o s z e d ł d o  
w n io s k u ,  że n ie  m a  ja k  to  w  
C z a rn y c h . (d )
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W T O R E K .
12 LUTEGO

D Z ÎS :
E ula lii, Modesta  

JU TR O :
Grzegorza, K a ta rzyny

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  u m ia r  

kowane, tem p. do  11 st. C. 
W ia try  dość silne, p o łu d ­
niowe.

® * łS  w  S taeseetn ie i  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  a tm o s fe ­
r y c z n e  w y n o s i 99C m il ib a r ó w  
*747 m m  M g). W  c ią g u  d n ia  
w z ro s t  c iś n ie n ia .

DYŻURY
S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  — 
U n i i  L u b e ls k ie j  (d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y ­
Ż U R  O P A R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  
7 ; W E W N . — G o le c in o ;  C H IR . — G o -  
lę c in o : P O Ł O Ż N IC T W O  — P o m o rz a ­
n y ;  N E U R O L O G IA  — U n i i  L u b e l­
s k ie j :  D E R M A T O L O G IA  — A r k o ń -  
s k s ;  P R Z Y C H O D N IE  — D Z IE C IĘ C A  
— a l.  W o js k a  P o l. 72 — g. 19—7; 
D O R O S Ł Y C H  — a l. J e d n o ś c i N a ro ­
d o w e j 12 — c a łą  d o b ę ; N R  2 — 
N ad  O d rą  18 — g. 1 6 - « ;  S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  —  a l.  P ia s tó w  l  —  g o d z . 
2®—7.

A P T E K I

N R  47 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  i  t le n )  
a l.  W y z w o le n ia  11 — tel. 422-40;
N R  52 —  K r z y w o u s te g o  7a _ te l.
366-73; n r  4« — L e le w e la  l  — te l.  
726-24; n r  62 — S z c z e c in - Z d r o je ; N R  
1C — S z c z e c in -C łin k i.

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 466-21 
460-22. 460-23, 460-24; P o c ią g i p r z y ­
je ż d ż a ją c e  —  916; P o c ią g i o d je ż d ż a ­
ją c e  —  917.

c i.  17.45 W id o w is k o  d la  d z ie c i.  18.15 
T e le re k la m a .  18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  
d z ie c ię c e j.  19 „ T y  i  tw ó j  o g ró d “ . 
19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a .  20 
K o m e d ia  „ N ie  m o żn a  o s z u k iw a ć “  
21.05 „C z e rw o n e  p ie ś n i“ . 21.50 K r o ­
n ik a .  22.05 „ O d p o w ia d a m y  n a  p y ­
ta n ia “ . 22.45 W ia d o m o ś c i.

Ś r o d a

8.15 G im n a s ty k a .  «.25 K r o n ik a .  9 K o  
m e d ia  „ N ie  m o ż n a  o s z u k iw a ć “ . 10.05 
„C z e rw o n e  p ie ś n i“ . 10.50 „ O d p o w ia ­
d a m y  na  p y ta n ia “ . 11.:«) W ia d o m o ­
ś c i. 14.05 „ B y w a ją  r z e c z y .. .“  14.50 
R ad ź . f i lm  T V  „S e rc e  B o n iw u r a “ . 
17 „ G o d z in a  d la  ro d z ic ó w “ . 17.25 
W ia d o m o ś c i. 17.35 G im n a s ty k a .  17.45 
W id o w is k o  d la  d z ie c i.  18.15 P o ls k i 
f i lm  T V .  18.46 T e le re k la m a . 18.45 
P ro g n o z a  p o g o d y . 18.50 P o z d ro w ie ­
n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19 S p o tk a n ie  w  
B e r l in ie .  19.30 K r o n ik a .  20 F i lm  
„ P ie r w s z y  d z ie ń  - u r lo p u “ . 21.20 P o ­
le c a m y . 21.25 S p o r t .  22.10 K r o n ik a .  
22.25 S p o tk a n ie  w  k in ie .  23.10 W ia ­
d o m o ś c i.

P R O G R A M  i
67,52 M H z ) .

(n a  f a l i  1322 m  i  U K F

P O L S K I  — „ N ie b ia ń s k ie  b l iź n ię ta “  
g. 19; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — .C z ło w ie k  
z n ik ą d "  g . 19; M U Z Y C Z N Y  — N i­
c o le “  g. 19; D IS C O R A M A  — R in g  
s w a w o ln y :  O f ie r s k i  c o n t r a  Z a łu c k i “  
g .  17, 20.

W IA D O M O Ś C I: 15, 16, 18, 19, 22. 23.

15.05 L is t y  Z P o ls k i.  15.10 M u z y c z n y  
C E N T R U M  IN F O R M A C J I  T U R Y -  o n in lb u s - 15.35 T e n  s ta ry ,  d o b r y  
S T Y C Z N E J  — J e d n . N a r o d o w e j 50 Jazf-  ,161® B ^ k i t n a  ra p s o d ia . 16.30 
—  te l.  428-32, g . 8—18. A k tu a ln o ś c i  k u l t u r a ln e .  16.35 M e lo ­

w i e 2 K r a ju  R ad . 17 R a d io - k u r ie r .  
i i . iO  R y tm o s to p . 17.40 L e k s y k o n  
P o ls k ie j p io s e n k i.  18.25 R a d io w a  
k r o n ik a  m u z y c z n a . 19.15 K o n c e r t  
bez b i le tu .  19.45 K l ie n t  na sz  p a r t ­
n e r . 20 „ N U R T ’’  — „ R o la  n a d b u d o w y  
w  r o z w o ju  s p o łe c z e ń s tw a “ . 20 20 
In te r s e rw is .  21 „ S z tu k a  ż y w ie n ia “ . 
21.15 B a r o k  d la  w s z y s tk ic h .  22.15 M i.  
k r o r e c i t a l  w ie c z o ru . 22.30 S tu d io  N o

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

D E L F IN  ( te l.  468-78) „ 2001: O d y ­
s e ja  k o s m ic z n a “  g . 10, 13, 16, 19 — 
U S A  — od  la t  16 — p a n o ra m .’ ( w to ­
r e k  i  ś ro d a ) ;  K O S M O S  ( te l.  355-02) 
„ K r ó lo w e  D z ik ie g o  Z a c h o d u “  g  9
11.15, 13.30. 16. 18.30, 21 — f r . o d ' l a t  
14 ( w to r e k  i  ś ro d a ) ;  C O L O S S E U M  
( te l.  458-18) „ P r a w o  g w a ł t u “  g  9
11.15, 13.30, 16, 18.15. 20.30 —  U S A  —
o d  la t  16 ( w to r e k  i  ś ro d a ) ;  B A Ł T Y K  
< te l. 733-35) „ A lb a t r o s “  g . 13.30, 16. 
20.30 — f r .  od  la t  16; ś ro d a : g . 11.15’ 
13.30. 16. 18.15. 20.30; P IO N IE R  ( te l! 
475- 02) „C z a r o d z ie js k ie  w a m p u m “  g 
10. 17; „P r z y g o d a  na  w a k a c ja c h “  g. 
15; „ P o s z u k iw a n y ,  p o s z u k iw a n a ’ * g. 
18, 20 — p o i.  o d  la t  14; „ D r o g a  do  
S a l in y “  g . 22 — f r .  od  la t  18 ( w to ­
r e k  i ś ro d a )  w  ś ro d ę  o  g . 11, 13 15 
„ P r z y g o d y  m is ia  Y o g i“ ; Z A M E K  — 
„ R o n d o “  g . 19 — j Ug . od  la t  16; 
T P P R  — „ P a le c  b o ż v "  g 18 20 — 
P » l. la t  16; M A R S  — i .T v lk o
w te d y  g d y  s ię  ś m ie ję “  g . 17, 19.30 — 
* n g .  ed  ła t  14; P R O M IE Ń  —  „ W  
k tę g u  z la  • g . 16, lo .so _  f r . ^  ' j a t  
16; E C H O  (K r z e k o w o )  „ F r a n c u s k i  
łą c z n ik “  g . 18 — U S A  — o d  la t  16; 
S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  „ J e d y ­
n y m  w y jś c ie m  je s t  ś m ie r ć “  g . 16, 
18, 20; H U T N IK  ( S to lc z v n )  „W e s t 
S id e  S t o r y “  g . 17. 19.30 —  U S A  — 
o d  la t  14 — p a n o ra m .; 1 M A.T ( 2 v -  
d o w e e )  „ W  p u s ty n i  i w  p u s z e z v “  g. 
17, 19 — p o i. od  la t  7 — cz. I I ;  
B A J K A  (P o lic e )  „ M a ły  W ie lk i  C z ło ­
w ie k “  g . 17, 19.30 — U S A  _  od  
l a t  1* — p a n o ra m .; B I A Ł Y  Ż A G IE L  
(T rz e b ie ż )  „ P o r t  lo tn ic z y * ’ g . 19 — 
! TSA — o d  la t  14 — p a n o ra m .; Z A ­
T O K A  (N o w e  W a rp n o )  , ,M a x  i fe ­
r a jn a “  g . 18 — f r .  od  la t  16; S T O ­
K R O T K A  (S m ie rd n ie a )  „ P r y w a tn a  
w o jn a  M u r p h y e g o “  g. 19 — a n g . 
o d  la t  16; D A R  ( S ta rg a rd )  „ B u b u  
*  M o n tp a rn a s s e ”  g. 18. 20 — w ł.  od  
Ja t 16; IN A  ( S ta rg a rd )  „ Z n a k o m i­
t y  p ią te k “  g. 16.30. 18.30. 20.30 —
tm g . o d  la t  16; W IS Ł A  (G o le n ió w )  
„ K r ó lo w e  D z ik ie g o  Z a c h o d u “  f r . -  
h is z p . - w ł.  od  la t  14; R O B O T N IK  
( P y rz y c e )  „ J e ź d ź c y “  — U S A  —  od 
Ja t 16 — p a n o r a m .;  M E G A W A T
(D o ln a  O d ra )  „ P ję k n a  n ie  ch ce  m i l ­
c ze ć “  g . *20.15 — w ł.  od  la t  16 — 
p a n o ra m .

18.30 D z ie n n ik  T V  < ko l.) . 16.40 D la  X ? n ie »  2Î;? 1 0  KT0reSP0nd.<'nC3a 2 
d z ie c i „ P t a k i  m j w i ą  po  p o iz k u " .  ~ " o n -

„ S y lw e t k i  X  M u z y  — lg n ą -

Premiowe i oprocentowane 
bony oszczędnościowe PKO

najkorzystniejszą lokatą 
oszczędności

XXI losowanie premiowych bo no w 
oszczędnościowych odbędzie się 15 
lutego 1974 r. o godz. 9 w Warsza­

wie, uL Nowogrodzka 35/41.

W ciągnieniu tym zostanie 
wylosowanych 8 400 premii 
na sumę 28 400 000 złotych.

17.05
c y  G o g o le w s k i” .  17.35 D la  m io d z ie -

■ 2 ¥ r " es,<i™  B r y ‘ -  r a o O S A M  u  (n a  la l i  le m  . 18 „ Z y c ie  n ie b a g a te ln e ”  —  M H z )  '
p ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y . 18.25 K r o ­
n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.45 
P rz e g lą d  p o lo n i jn y  ( k o l. ) .  19.20 D o -  ' V IA D O M o S C I:  18.30, 21.30. 23.3«; 
b ra n o c  ( k o l.) .  19”.30 D z ie n n ik  T V  S E R W IS  R Y B A C K I ;  18.25, 0.01.
( k o l. ) .  20.15 F i lm  z s e r i i  „ S t r z a ły  w
D o d g e  C i t y “ . 21.05 In te r s tu d io  n r  17. 15 P ro g ra m  d la  m ło d z ie ż y . 16 W y -  
21.40 Z  e y k lu  „ A r t y ś c i ,  k tó r y c h  P o c z y n e k  i  tu r y s t y k a  “ . 16.15 M o rz e  
p o d z iw ia m y * ’ . 22.20 D z ie n n ik  T V .  w  m u z y c e  fo r te p ia n o w e j ” , 16.40 Z e 

ś w ia to w e j e s t ra d y . 17 P rz e g lą d  A k -  
S R O D A  tu a ln c ś c i  W y b rz e ż a . 17.25 M a g a z y n

d la  m ło d z ie ż y . 18.15 „ K o c h a ją c a  r o .  
6.30 i  7 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 9 d ż in a “ . 10.40 D ro g i p o z n a n ia . 19— 
F iz y k a  d la  k la s  V I  „ S ia d a m i A r c h i -  21.30 S z c z e c in  — s te re o . 19 K w a d -  
m e d e sa ” . 9.30 F i lm o te k a  a r c y d z ie ł  ra n s  ja z z u . 19.15 L e k c ja  j  a n g ie l-  
„ K o m e d ia n c i“  cz . I I .  11.05 W y c h o -  sk ie g o . 19.30 M a g a z y n  l i te r a c k o -  
w a n ie  p la s ty c z n e  d la  k la s  V I I —V I I I  z y c z n y . 20.30 „ K s ią ż k i  k tó r e  na  
( k o l) .  12 H is to r ia  d la  k la s  V I I I .  12.45 c z e k a ją “ . 21 N o w in y  i  n o w in k i  
i  13.25 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 14.4« zy c z n e . 21.15 Z w ie rz e n ia  w ie c z o rn e  
i  15.15 P o l it e c h n ik a  T V .  15.55 21-50 S p o r t .  21.55 R o z m o w y  o  w y c h o -  
„ N U R T “ . 16.30 D z ie n n ik  T V .  15.40 w a n iu . 22.05 Im p re s je  m u z y c z n e . 

'D la  m ło d y c h  w id z ó w  „S e z a m  *. 17.1# 22.30 K a le jd o s k o p  k u l tu r a ln y .  23 Z 
L o s o w a n ie  M a łe g o  L o tk a .  17.2# I n -  p ły to te k i  W ł. S u rz y ń s k ie g o . 23.35 Co 
fo rm a c je ,  to w a r y ,  p r o p o z y c je . 17.25 s ły c h a ć  w  ś w ie c ie ?  23.40 z  m u z y k i 
T k a n in a  a r ty s ty c z n a .  18.05 K r o n ik a  x x  w ie k u .
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 18.25 Z  s e r i i  
„ Ł u k  tę c z y “ . 19.20 D o b ra n o c . 19.3#
D z ie n n ik  T V  (k o l.) .  20.15 F i lm o te k a  P R O G R A M  I I I  (na  fa la c h  k r ó t k ic h  
a r c y d z ie ł  „ K o m e d ia n c i“ . 21.35 S p ra -  31> 41, 42 i  48 m  i  u l t r a k r ó t k ic h  
w o z d a n ie  z  m e c z u  p i ł k i  n o ż n e j 65,96 M H z ).
H is z p a n ia  — J u g o s ła w ia  ( k o l. ) .  22.26

o  o d b ió r  g a r d e ro b y  z d a ­
n e j d o  czy s z c z e n ia  lu b  
fa rb o w a n ia ' w  ła ta c h  u -  
b ie g ły c h . G a rd e ro b a  n ie  
o d e b ra n a  w  c ią g u  
t r z e c h  m ie s ię c y  p o d le g a  
l i k w id a c j i .  1742-G

G A R A Ż  d o  w y n a ję c ia ,  
u l .  K o m u n y  P a ry s k ie j ,  
te l.  296-84. 1749-G

D z ie n n ik  T V  (k o l. ) .  

P R O G R A M  H

15.10 Z  k o m p o z y to rs k ie j  te k i.  15 30 
R o z m o w a  o s p o rc ie . 15.45 K a b a re t  
p io s e n k i.  16 „ A n o n im u s  I I “ . 15.30 
K a b a re t  p io s e n k i.  16.45 N asz r o k  74. 

n o w o -  17.05 „ N ie p o k o n a n e “  17.15 M ó j m a - 
o d ze “ . g n e to fo n . 17.40 „W e jś ć ,  a lb o  n ie  

18.15 G ra  k w a r te t  w i la n o w s k i.  18.45 w e jś ć “ . 18 G ita ro w e  fla m e n c o . 18.10 
L e k c ja  j .  f r a n c u s k ie g o .  19.20 D o b ra -  R o z s z y f r o w u je m y  p io s e n k i.  18.30 P o ­
n o ć . 19.30 D z ie n n ik  T V . 20.15 S p o t -  l i t .y k a  d la  w s z y s tk ic h . 18.45 B a lla d y  
k a n ie  z Y e h u d i M e n u h in e m . 20.35 F i lm  f i lm o w e  n a  g ło s y . 19.20 K s ią ż k a  t y -  
ra d z . „ A z e r b e jd ż a n ” . 21.40 „24 g o -  g o d n ia . 19.35 M u z y c z n a  p o c z ta  U K F . 
d ż in y “  (k o l.) .  21.15 M u z y c z n e  v a r ie -  20 M u z y c z n a  k o le k c ja  z a m k ó w  i  k a -  
te . 21.35 „ N Ü R T “ . te d f .  20.40 L e k c ja  j .  n ie m ie c k ie g o .

20.55 P rz e b ó j za p rz e b o je m . 21.25 
U tw o r y  F r .  S c h u b e r ta .  21.40 N a  p o - 

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I  b o c z u  w ie lk ie j  p o l i t y k i .  21.50 O p e ­
r a  ty g o d n ia .  22 F a k ty  d n ia .  22.08 

14.10 „ M ó j  p r z y ja c ie l  w i l k “ . 15.20 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15 
G im n a s ty k a .  15.30 L e k c ja  j .  r o s y j -  „ E m a n c y p a n tk i ” . 22.45 „ N ie c h  s ię  
s k ie g o . 16 L e k c ja  j .  a n g ie ls k ie g o , ro z p o c z n ą  serco w 'e  k ło p o ty “ . 23 
16.25 S ta d io n . 17.10 R e p o r ta ż  „ Z  o s o -  C h w ila  p o e z j i .  23.05 „ I I  P a s tro  F i-  
b is ty c h  p o w o d ó w ” . 17.40 W ia d o m o ś -  d o “ . 23.32 Ś p ie w a  N in a  S im o n e .

S Z L IF O W A N IE  w a łó w  
m  i  66,78 j k o r b o w y c h ,  c y l in d r ó w ,  

re g e n e ra c ja  w2a łó w  „ S y ­
r e n a ” , „ W a r t b u r g ”  w y ­
k o n u je  z a m ie js c o w y m  
w  je d n y m  d n iu  Z a k ła d  
w  Ł o b z ie , K o ś c ie ln a  14. 
te l.  26-62. 1753-G

B O N Y  P K O  k u p ię .  O fe r ­
t y  z c e n ą  — B iu r o  O g ło  
szeń  S zc z e c in  1758.

F IA T A ,  W a r tb u rg a  p o  
w y p a d k u  k u p ię .  T e l. 
22-762, p o  'g o d z . 18.

1779-G
S P R Z E D A Ż

K IN E S K O P Y  d o  w s z y s t­
k ic h  ty p ó w  te le w iz o r ó w ,  
18 -m ie s ię czn a  g w a ra n ­
c ja ,  70«—1000 z ł  s p rz e ­
d a m . K r z y w o u s te g o  74 
m  12 (o f ic y n a ) ,  te l.  364-11.

1155-G
R O Ż N E  m e b le  n o w e  n a  
w y s o k i  p o ły s k  o ra z  d y ­
w a n y  i  lo d ó w k ę  s p rz e ­
d a m . Ł o k ie tk a  9/2.

1954-G
3 F O T E L E , 4 k rz e s ła ,  
s tó ł- ła w a  s p rz e d a m . K a ­
sz u b s k a  98/5 p o  16.

1728-G
K A N A P O T A P C Z A N  p r o
d u k c j i  N R D  n o w y ,  sza ­
fę  d w u d r z w io w ą  z n a d ­
s ta w k ą  ( w y s o k i p o ły s k )  
s p rz e d a m . W ia d o m o ś ć : 
U l .  K a d łu b k a  4/13.

1731-G
Z G R Z E W A R K Ę  d o  w o r ­
k ó w  p o l ie ty le n o w y c h  o 
r ó ż n y c h  w y m ia ra c h
s p rz e d a m . S z c z e c in -Z d ro  
je  u l .  B a g ie n n a  24/1 p o  
g o d z . 16. 1755-G

R E P E R T U A R  K I N  
in f o r m a c j i  W Z K .

n a  p o d s ta w ie

N A U C Z Y C IE L  p o s z u k u ­
je  p o k o ju  s u b lo k a to r ­
s k ie g o  w  ś ró d m ie ś c iu .  
O fe r t y :  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  1777.

M A Ł Ż E Ń S T W O  b e z d z ie t 
ne  p o s z u k u je  p o k o ju .  
O f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  178?.

M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u ­
k u je  s a m o d z ie ln e g o  m ie  
s z k a n ia  n a  o k re s  1—2 
la t .  O fe r t y :  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  1783.

M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l­
cze c z te ro p o k o jo w e  M -5 
w  K o s z a lin ie  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e  w  S zcze c i­
n ie .  O fe r t y :  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  1789.

M Ł O D E  m a łż e ń s tw o  p o ­
s z u k u je  p o k o ju  n ie u m e -  
b lo w a n e g o . O fe r t y :  B iu ­
r o  O g ło sze ń  S zcze e in  
1791.
D W A  o d d z ie ln e  m ie ­
s z k a n ia  Ś ró d m ie ś c ie  za ­
m ie n ię  n a  d w a  lu b  t r z y  
p o k o je  c e n tr u m . O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń  S z c z e c in  
1793.

Z G U B Y

H E N R Y K  I.E S N IK O W -
S K 1 zg ła sza  z a g u b  e n  e 
p r z e p u s tk i  p o r to w e *  n r  
12974. 1732-0
S Z C Z E C IŃ S K I U rz ą d  
M o r s k i  u n ie w a ż n ia  ś v ,a  
d e c tw a  k w a l i f i k a c y jn e  
w y d a n e  n a  n a z w is k o  
W ło d z im ie :  . S z c z r  o w -  
s k i  —  s ta rs z e g o  m a r y n a ­
rz a  ż e g lu g i p r z y b rz e ż ­
n e j w y d a n e  20.V.1971 r .  
N r  0481 m a r y n a rz a  p o ­
k ła d o w e g o  p o ls k ic h  s ta t ­
k ó w  m o r s k ic h  N r  0021 
w y d a n e  3.V II.1972 r. 
o ra z  ś w ia d e c tw o  r a to w ­
n ik a  w y d a n e  22.V.197l r . 
N r  01182. 1750-G
Z G U B IO N O  p rz e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  n a  n a z w is k o  
Z d z is ła w  T a b a k a .

1766-G
P R Z Y B Ł A K A Ł  s ię  p ie s  
r a s y  p e k iń c z y k  b rą z o ­
w y  z b ia ły m  k r a w a te m . 
A d re s ;  A s te n ło w ic z a  5 J

1768-G
H E N R Y K  K A N I A  Zgu­
b i ł  le g i ty m a c ję  s tu ­
d e n c k ą  P o l i t e c h n ik i
S z c z e c iń s k ie j.  1769-G 
Z G U B IO N O  le g i ty m a c ję  
s tu d e n e k ą  PS  n a  n a z w i­
s k o  B a rb a r a  W ó d k ie -  
w ie z . 1785-G

I ł i i Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V l i  w . ;  S ta re  s re b ra  w  z b io ra c h  
M u fce u m  N a ro d o w e g o  w  S z c z e c in ie , 
W ła d z tw o  . K s ią ż ą t P o m o r s k ic h  g. 
11—17; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — 
P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 
la t ;  P rz y ro d a  m o rz a ; U rz ą d z e n ia  1 
m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o r s k ic h ;  G os 
p o d a rk a  m o rs k a  na  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  1945— 1970; D a w n a  k u l t u r a  
lu d o w a  ną  P o m o rz u  Z a c h o d n im ;  
K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  Z  d z ie ­
jó w  rz e m io s ła  i  m o n e ty  n a  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im ;  G w in e js k ie  s a fa r i
— N ia n i  1973; Ż y c ie  c o d z ie n n e  G w i­
n e i w  r y s u n k u  S te fa n a  S z m id ta ; 
„ Z a  w o ln o ś ć  i  w y z w o le n ie “  g. 
J l—17; B W A  — Z A M E K  — rzeźb a 
A d a m a  M y ja k a  i  m a la r s tw o  B r o n i ­
s ła w a  K ie rz k o w s k ie g o ;  L in o r y t y  
K r y s t y n y  F i l ip o w s k ie j  I  M ię d z y ­
n a r o d o w y  P le n e r  B a ł t y c k i  M a la r z y  
g . 10—18; 13 M U Z  — p l.  Ż o łn ie rz a  2
— M a la rs tw o  J a n in y  K o s iń s k ie j ;  
F IL H A R M O N IA  — p l.  D z ie r ż y ń s k ie ­
g o  1 — M a la r s tw o  J e rz e g o  Z a b ło c ­
k ie g o ;  K L U B  G A R N IZ O N O W Y  — 
W a w rz y n ia k a  5 — m a la r s tw o  M a ­
r ia n a  O le jn ic z a k a  g . 16—20.

T A K S O M E T R  „ P o l t a x  
I ”  s p rz e d a m . B a n d û r -  
s k ie g o  4 -a /5 . 1757-G

F IA T A  125 p  — 1500 po  
w y p a d k u  s p rz e d a m . T e l. 
299-77. 1773-GN A U K A  S A M O T N Y , w y k s z ta łc ę -  T E L E W IZ Y J N E  P o g o to -

n ie  p ó łw y ż s z e , z  m ie -  w ie ,  te ł.  43-826, M o c h o l.
W P IS Y  n a  z a o czn e  (k o -  s z k a n ie m  p o z n a  p a n ią  1319-G
re s p o n d e n c y jn e )  k u r s y  ró w n ie ż  s a m o tn ą  d o  l a t  P O G O T O W IE  T e le w iz y j -
p r o je k ta n tó w  ( k a łk u la -  43 n a jc h ę tn ie j  ze w s i.  n e  S m ie c h o w s k i,  te le fo n  s z c z e c m
to ró w )  k o s z to ry s o w y c h , C e l m a t r y m o n ia ln y .  272-60. 1181-G w f ) / r K  u n iw e r s a ł™
a s y s te n tó w  r p o m o c y  O fe r t y :  B iu r o  O g ło sze ń  T E L E W IZ Y J N E  P o g o to -  n o w o c z e s n y  s o r z ld a m ’
te c h n ic z n e j in ż y n ie r ó w ,  S zcze c in  1781. w ie  T a r g o w s k i,  te le fo n  ?T? l i m
k r e ś la r z y  m a s z y n o w y c h , 740-50 476-G U1* O r z y m in s K a  " / z o .
b u d o w la n y c h ,  k o n s t r u k -  N IE R U C H O M O Ś C I T E L E W IZ Y J N E  P o g o to -  
c y jn y c h ,  in s ta la c y jn y c h ,  w i e E d w a r d  D y d o , te l.
p r z y jm u je  s z c z e g ó ło w y c h  K A M IE N IC Ę  d w u p ię t r o -  367-18. 400-G
in f o r m a c j i  p is e m n y c h  w ą , k o m fo r to w ą ,  b u -  P O G O T O W IE  T e le w iz y j - - ,  v ..e v ,r , ia  la
u d z ie la  „W ie d z a ”  31-139 d o w n ic tw o  m ię d z y w o je n  n e , te l.  25-814 S ła w iń s k i.
K r a k ó w ,  u l .  S p a s o w -  n e  w  B u s k u - Z d r o ju ,  78’ -G  Zł.e n K a ' w c ”  o g rz e w a n ie
sk ie g o  8 (b o c z n a  L o b -  w o j .  k ie le c k ie  s p rz e -  Ś W IA D K Ó W  z a jś c ia  p o -  n ™ ‘ T d  r iz i e ln e*
z o w s k ie j) .  536-K  d a m . W o ln e  m ie s z k a n ie : m ię d z y  d w o m a  m ę ż -  u l  A r m i i  C z e rw o n e !

1792-G

L O K A L E

d w a  p o k o je , k u c h n ia ,  c z y z n a m i w  d n iu  6 .IL74 l ^ d ć T l ? 03
O fe r t y ;  2S413 „P r a s a ”  o k o ło  g o d z . 16.30 n a  a l. 3/8 ° °  g° dZ ’ 17

P O S IA D A M  ś re d n ie  w y -  K r a k ó w ,  W .s łn a  2. W o js k a  P o ls k ie g o  k o ło  M lE S Z K  a v i E  m - 3 n o -
k s z ta łc e n ie , p o d e jm ę  p r a  . 72#-K P a ła c u  M ło d z ie ż y  p ro szę  b u d o w n ic * w o  ’ K o ­
cę w  O ś ro d k u  W c z a s o - *  H A  z ie m i o d d a m  w  o  s z y b k ie  s k o n ta k to w a -  ^ z v ń  n ? O d r«  z a m -e n ie  
w y m .  O fe r t y ;  B iu r o  d z ie rż a w ę . S z c z e c in -O s o - n ie  s ię  z M a r ią  G ą g a l-  „ o r in b „ "  aw  s z r z e c i-  
O g ło s z e ń  S zcze c in  174L w o > M io d o w a  23. 1729-G s k ą . S zcze c in , u l .  K r z y -  = PO fe r tv  B iu r o  Ó g ło -  
T E C H N IK - m e c h a n ik  s a -  w o u s te g o  6/1. 1963-G "z e ń  S ze ze c in  1745
m o c h o d o w y  z d łu g o le t -  D Z IA Ł K Ę  b u d o w la n ą  1 G A R A Ż  n a  P o g o d n ie  do
n im  s ta ż e m  w a r s z ta to -  h a  z b u d y n k a m i z a -  w y n a ję c ia ,  te le fo n  730-82. M IE g Z K A N IE  M -2  k u c h
w y m  p o s z u k u je  z a t ru d -  s tę p c z y m i,  0 k m  o d  1735-G n ia  z o k n e m  c .o ., 1 p ie ­
n ie n ia  p o  g o d z . 16. O fe r -  S z c z e c in a  s p rz e d a m . R o -  O K A Z Y J N IE  o d s tą p ię  t r o  w  c e n tr u r n  za m ie -  
t y :  te l.  274-07 g o d z . 18 je w s k i ,  S to b n o  25, p o w . c z y n n ą  p r o d u k c ję  p le x i -  4 w ię k s z e  s ta re
d o  20. 1762-G S z c z e c in . 1733-G f * * « *  z o d p a d ó w , te ł.  b u d o w n ic tw o  n le w y -

4/0-75 1216-G k lu c7 ;o n e . w ia d o m o ś ć :
M A T R Y M O N IA L N E  R O Ż N E  W  S T Y C Z N IU  z n a le z io -  te l.  377-19. 1751-G

n o  p a ra s o l w  k in ie  K o -
S A M O T N A  p a n i  z  m ie -  P O G O T O W IE  T e le w iz y j -  sm os , te l.  247-75. P R Z Y J M Ę  p a n a  d o
s z k a n ie m  p o z n a  m iłe g o  n e  J .  P a ry s k i ,  te l.  34-332. 1739-G w s p ó ln e g o  p o k o ju ,  te l.
p a n a  be z  n a ło g ó w  o d  959-G U P R Z E J M IE  p r o s im y  753-12. . 1592-G
la t  50 d o  60. O fe r t y ;  T E L E W IZ Y J N E  P o g o to -  k l ie n tó w  p r a ln i  i  f a r -
B iu r o  O g ło s z e ń  S zcze - w ie  te ł.  459-59, Ł a z a r o -  b ia r n i  c h e m ic z n e j p r z y  M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u -

n e k .  1209-G a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  44 k u je  p o k o ju  s u b lo k a to r -c in  1759.

P R Z E T A R G
D y re k c ja  O krę gu  P oczty  i  Telekom unikacji 
w  Szczecinie, ogłasza p rze ta rg  na w y k o n a ­
n ie  ro b ó t zw ią za nych  z ro z b ió rk ą  b u d yn ­
k ó w  gospodarczych i m agazynow ych, p a r­
te ro w ych  na te ren ie  Szczecina. D o kum en ­
ta c ja  techn iczna  do  w g lą d u  w  D z ia le  In ­
w e s ty c y jn y m  D O P iT , a le ja  N iepod leg łośc i 
41/42 p okó j 137, w  godzinach  od 8— 15. 
T e rm in  s k ła d a n ia  o fe r t  do 20 lu tego  1974 r. 
W  p rze ta rg u  m ogą b rać  u d z ia ł za ró w no  
p rze ds ię b io rs tw a  pań s tw ow e  ja k  . i p ry ­
w a tne . 734-K

Koleżance

E L Ż B IE C IE  B C D Y Ł O W S K IE J

w yrazy  szczerego współczucia 
z powodu śmierci

Matki
s k ła d a ją :

Dyrekcja, Rada Zakładow a oraz 
pracownicy W ojew ódzkiej Stacji 

K rw iodaw stw a w  Szczecinie

W szystkim  przyjaciołom  i znajomym , 
którzy w zięli udział w  ostatniej dro­
dze wiecznego spoczynku

Stanisława Hajdukowicza
a nam okazali serce, życzliwość 
i  pomoc

serdeczne podziękowanie  
składa

R O D Z IN A

^ y P ^ W C A - . R S W ^ asa, “  K s l3ż k a  “  R u c h ” . S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  w  S z cze c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A ; 70-550 S zcze c in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8, 
P  AZti°<W a R 5 ° A G U J E  K O L E G IU M  w  s k ła d z ie :  Z.  C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a c z e ln y ) ,  I.  J e lo n e k  (za s tę p ca  re d . n a c z .) . M  S z y m c z y k  ( s e k re ta rz  r e d a k c j i ) ,  J . T im e n ,

r ;  T E L E F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; s e k re ta rz  re d a k c j i  467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 83 ): d z ia ł m ie js k i
,  427_7,; d z la ł s p o r to w y  37-950; d z ia ł łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O g ło sze ń  466-14; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  go dz . 6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. P re ­

n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . N r  in d e k s u  35029. D r u k ;  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  T -6
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15 maja egzamin z odpowiedzialności

Kąpielisko musi być czynne!
31 S T Y C Z N IA  B K . w  a r ty k u le  p t. „P o k e r  na k ą p ie lis k u ”  po­

d z ie liliś m y  się z C z y te ln ik a m i u w ag a m i na tem a t u suw an ia  u - 
s te re k  na k ą p ie lis k u  p rz y  u l. 1 M a ja . Zgodn ie  z in fo rm a c ja m i 
u zyskan ym i w  W ydz. G K P iO S  U rzędu  M ie jsk ie g o  i  w  D y re k ­
c j i  In w e s ty c ji M ie js k ic h , n a p is a liś m y  że gen e ra lny  w yko na w ca  
o b ie k tu  —  S zczecińskie P rze ds ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  P rz e m y ­
s łow ego g ra  na zw ło kę  i  n ie  p rz y s tą p ił ¿ho u suw a n ia  uste rek.

T E M A T  T E N  o m a w ia n y  b y ł 
o s ta tn io  na sp o tka n iu  w szys t­
k ic h  za in te re so w a n ych ' s tro n : 
in w e s to ra  (D IM ),  generalnego 
w y k o n a w c y  (SPBP) i  a d m in i-

Za kilka dni
cała ulica

Krzywoustego
zostanie

oddana do użytku
J A D Ą C  w  ty c h  d n ia c h  o d  s t r o n y  

G u m ie n ie c  w  k ie r u n k u  c e n tr u m  m ia  
s ta ,  z za s k o c z e n ie m  s tw ie r d z i l iś m y ,  
że o t w a r ty  j u ż  z o s ta ł r u c h  k o ło w y  
(d o ty c h c z a s  je ź d z i ły  tę d y  t y lk o  
t r a m w a je )  n a  o d c in k u  u l.  K r z y w o ­
u s te g o  o d  p l. K o ś c iu s z k i do  u l .  B o ­
g u s ła w a . W y k o r z y s tu ją c  „ w io s e n n ą “  
z im ę . K o m u n a ln e  P rz e d s ię b io rs tw o  
R o b ó t I n ż y n ie r y jn y c h  z n ó w  w y p r z e ­
d z i ło  u s ta lo n e  te rm in y .

R u c h  p o  n o w e j n a w ie rz c h n i o d ­
b y w a  s ię  te ż  n a  s k r z y ż o w a n iu  u l.  
K r z y w o u s te g o  z u l .  B o g u s ła w a . T u ­
t a j  d o  c a łk o w ite g o  z a k o ń c z e n ia  r o ­
b ó t  p o z o s ta ło  je szcze  ’ p o d łą c z e n ie  
s y g n a liz a c ji  ś w ie t ln e j i  z a m o c o w a n ie  
ła ń c u c h ó w  (do  s to ją c y c h  ju ż  o d  w ie  
lu  ty g o d n i s łu p k ó w )  w  m ie js c a c h  
b r o n ią c y c h  p ie s z y m  w s tę p u  n a  je z ­
d n ię .

W  s z y b k im  te m p ie  p o s tę p u ją  
te ż  p ra c e  d ro g o w e  n a  p o z o s ta ły m  
o d c in k u  u l.  K rz y w o u s te g o  (od  u l.  
B o g u s ła w a  d o  p l. Z w y c ię s tw a ) .  K ie ­
r o w n ic tw o  K P R I p rz e w id u je ,  że c a ­
ła u lic a  u d o s tę p n io n a  z o s ta n ie  d la  
r u c h u  k o ło w e g o  la d a  d z ie i). Z a ra z  
p o te m  w y k o n a n e  zo s ta n ą  a s fa lty  na 
p r z y le g ły c h  o d c in k a c h  u l i c :  B o g u ­
s ła w a  i  K r ó lo w e j  J a d w ig i (w  k ie ­
r u n k u  u l.  Ł o k ie tk a ) .

Je d n o cze śn ie  z p rz e b u d o w a  j i l .  
K rz y w o u s te g o , b r y g a d y  K P R I p r z y ­
s tą p i ły  do  p r z e b u d o w y . je z d n i i to ­
r o w is k a  t ra m w a jo w e g o  n a  p l.  Z w y -  

- e ię s tw a .

STARE PR AK TYK I

Tu remanendk 
-  tam przyjęcie 

towaru...
Z A T E L E F O N O W A L I d o  n a s  C z y ­

te ln ic y  o b u r z e n i n a  p o rz ą d k i w c ią ż  
je szcze  p a n u ją c e  w  n ie k tó r y c h  n a ­
s z y c h  p la c ó w k a c h  h a n d lo w y c h . 
W  s o b o tę  2 b m . o k . g o d z . 17 c h c ie l i  
k u p ić  k i lk a  p r z e d m io tó w  z w a n y c h  
p o p u la r n ie  a r t y k u ła m i  g o s p o d a r ­
s tw a  d o m o w e g o . U d a li  s ię  w ię c  do  
s k le p u  o  n a z w ie  „ F o l i a “  p r z y  u !. 
W ie lk ie j  22. N a  z a m k n ię ty c h  
d r z w ia c h  z n a le ź l i  k a r t k ę :  „ P r z y ję ­
c ie  to w a r u  do  go dz . 18“  (a w ia d o ­
m o , że s k le p  je s t  c z y n n y  d o  te j 
w ła ś n ie  g o d z in y ) .  „M o ż e  w ię c  • w  
P D T  „ P o s e jd o n “ ? —  p o m y ś le l i.  N ie ­
s te ty .  tu  na  p a r a w a n ie  z a s ła n ia ją ­
c y m  d o jś c ie  d o  s to is k a  z a r t y k u ła ­
m i g o s p o d a rs tw a  d o m o w e g o  (n a  p ó ł-  
p ię t r ż e )  w is ia ła  in n a  k a r te c z k a :  
„ S to is k o  n ie c z y n n e  — r e m a n e n t” .

O c z y w iś c ie  m o g li  s z u k a ć  d a le j,  
w s z a k  w  S z c z e c in ie  je s t  w ię c e j 
s k le p ó w  te j  b rą n ż y  i  z a p e w n e  z n a ­
le ź l ib y  w re s z c ie  o t w a r ty .  N a s i C z y ­
te ln ic y  z n ie c h ę c i l i  s ię  je d n a k  i... 
p o s z li do  d o m u . s k ą d  .z a te le fo n o w a li  
do r e d a k c j i .  A  p y ta n ia ,  k tó re  na m  
p o s ta w i l i  b r z m ią  w rę c z  b a n a ln ie :  
„ K ie d y  w re s z c ie  w  g o d z in a c h  p rz e ­
in a c z o n y c h  n a  h a n d e l,  b ę d z ie  s ię ... 
h a n d lo w a ć ? “  ( ta w o )

s tra to ró w  o b ie k tu  (Z N iM M , 
M P W iK ). Już  na sam ym  w s tę ­
p ie  zaskoczyła  nas w yp ow ied ź  
z -c y  d y re k to ra  D IM , inż. S. Cą 
p a ły , z k tó re j w y n ik a , że poza 
n ie k tó ry m i p ozyc ja m i, u s te rk i 
zauważone podczas o db io ru  ką 
p ie lis k a  oraz podczas jego  k o ­
m isy jn e g o  p rzeg lądu  6 s ie rp n ia  
ub. r. —  zosta ły  przez SPBP 
w yko na n e . P ozosta ły  do z ro b ie ­
n ia  w  zasadzie te  p race, i ' t ó -  
ry c h  zakończenie  us ta lono  na 
k w ie c ie ń  b r. oraz liczne  ro b o ty  
doda tkow e , na k tó re  b iu ro  p ro  
je k tó w  w y k o n u je  dop ie ro  do­
ku m e n ta c ję .

Jest to  w iadom ość p o z y ty w ­
na, św iadcząca  je d n a k  n ie  n a j­
le p ie j o rze te lno śc i i z n a jo m o ­
ści rzeczy i i  u p rzed n ich  n a -*  
szych in fo rm a to ró w  (D IM -u  i 
W ydz. G K P iO S  U rzęd u  M ie j­
skiego).

T A K  W IĘ C , n ie p r a w d ą  je s t  że 
S P B P  d o  d z iś  n ie  z r o b iło  n ic ,  p r a w ­
dą  je s t  n a to m ia s t,  że z a k re s  p ra c , 
k tó re  p o z o s ta ły  do  w y k o n a n ia  je s t 
d u ż y  i  t y l k o  p r z y  p ro w a d z e n iu  ic h  
b a rd z o  s p ra w n ie , m o ż n a  l ic z y ć  n a  
z a k o ń c z e n ie  d o  30 k w ie tn ia  b r .

P o d cza s  w s p o m n ia n e g o  s p o tk a n ia  
ła d n y e h  k i lk a d z ie s ią t  m in u t— p o ś w ię ­
c o n o  na  d y s k u s ję -  j a k  n a le ż y  e k s ­
p lo a to w a ć  u rz ą d z e n ie  d o  n a g rz e w a ­
n ia  i  n a p o w ie tr z a n ia  w o d y . czS 'li 
tz w .  a re a to r .  C o c ie k a w s z e , d y s k u s ja  
— to c z o n a  p rz e c ie ż  n ie  p rz e z  la ik ó w ,  
le c z  p rze z  fa c h o w c ó w  — z a k o ń c z y ła  
s ię  .n ic z y m . R zecz p rz e d s ta w ia  s ię  
d o p r a w d y  ż e n u ją c o . D o d z iś  a n i p r o ­
je k ta n c i  z B iu ra  P r o je k tó w  B u d o w ­
n ic tw a  P rz e m y s ło w e g o , a n i n ik t  in n y  
n ie  w ie , c z y  is tn ie ją c y  a re a to r  n a d a je  
s ię  do  u ż y t k u ,  c zy  te ż  n a le ż y  go 
ro z e b ra ć  ? z b u d o w a ć  na  n o w o . R oz­
te r k i  te  is tn ia ły  z re s z tą  je szcze  p o d ­
czas b u d o w y  k a o ie l is k a  p r z y  . u l.  1 
M a ja . W ia d o m e  je s t  t y lk o  je d n o :  w  
u b . sezo n ie  u rz ą d z e n ie  to  s p ra w o ­
w a ło  s ię  fa ta ln ie  i  p r z y n o s i ło  w ię ­
c e j k ło p o tó w  n iż  p o ż y tk u .  M in ę ło  
w ie le  m ie s ię c y , a in w e s to rz y , p r o ­
je k ta n c i  i  w y k o n a w c y  a re a to ra ... 
c z e k a ją  na  e k s p e r ty z ę . T e j zaś ja k  
n ie  b y ło ,  t a k  n ie  m a.

M A M Y  je d n a k  p o d s ta w y  są d z ić , 
że o p is a n y  tu  s ta n  r z e c z y  is tn ia ł  t y ł  
k o  „ d o  w c z o ra j , że o d  d z iś  o w o  
„ c z e k a n ie “  s ię  s k o ń c z y . D e c y z je  
p o d ję te  p rz e z  w ic e p re z y d e n ta  m ia ­
s ta  Cz. A s z k ie ło w ic z a  (a w ię c  z n ó w  
w y jś c ie  z im p a s u  n a s tę p u je  d o p ie ro  
za s p ra w ą  w ła d z  m ie js k ic h )  są n a ­
s tę p u ją c e : d o  15 b m . w y d a n e  z o s ta ­
n ie  o rz e c z e n ie  c z y  a re a to r  z o s ta je  w  
s ta n ie  o b e c n y m , c z y  p r z y s tę p u je  s ię  
do  je g o  p rz e b u d o w y ?  W  p r z y p a d k u  
d e c y z j i  e p rz e b u d o w ie , do  28 b m . 
b iu r o  p r o je k tó w  w y k o n a  d o k u m e n t a 
c ję  W ó w c z a s  S P B P  w y p o w ie  s ię,

c z y  z d ą ż y  z r o b o ta m i d o  30 k w ie t ­
n ia  b r . ,  c z y  te ż ... t r z e b a  to  o d ło ­
ż y ć  na  r o k  p rz y s z ły .

A  O TO  pozostałe  us ta le n ia  
dotyczące k ą p ie lis k a . D y re k c ja  
SPB P  d e k la ru je  usun ięc ie  wszy­
s tk ic h  pozosta łych  jeszcze uste ­
re k  oraz w yko n a n ie  nowego u- 
rządzen ia  do ch lo ro w a n ia  w ody 
do 30 k w ie tn ia  b r. B iu ro  P ro ­
je k tó w  B u d o w n ic tw a  P rz e m y ­
słowego do 28 lu tego  br. d osta r 
czy ca łą  po trzebną  d oku m e n ta ­
c ję  na pozostałe prace. Z N iM M  
oraz M P W iK  zrob ią  w szystko, 
by w  c iągu co n a jw y ż e j k i lk u ­
nastu  d n i dokonać „ ro z ru c h u ”  
o b ie k tu .

W S Z Y S T K O  w ska zu je  na to, 
że n a jp ię kn ie jsze  szczecińskie 
k ą p ie lis k o  będzie w ięc m im o  
w szys tko  gotow e na czas, to 
je s t n a jp ó źn ie j na 15 m a ja  br. 
I  to  jes t p o zy tyw n y , końcow y 
e fe k t om aw ianego spo tkan ia .

(taw o)

Klient to ma łatwe życie?
C IE S Z Y L I się b ardzo  m iesz­

ka ńcy  u l. B aza ro w e j z nowego 
sk le pu  spożywczego W PHS 
„M a iw a ”  ja ' i swego czasu od ­
dano im  do u ż y tk u . M ożna b y ­
ło  w  n im  dostać a r ty k u ły  p ie rw

Komunikat
Prokuratury Wojskowej

P R O K U R A T U R A  W O J S K O W A  w  
S z c z e c in ie  (u l.  P io t ra  S k a rg i  n r  34, 
p o k . 108, te ł.  20-93») p ro w a d z ą c a  
ś le d z tw o  w  s p ra w ie  w y p a d k u  d ro g o ­
w e g o , z a is tn ia łe g o  o k o ło  go dz . 19.10 
d n ia  7 lu te g o  b r .  n a  s k rz y ż o w a n iu  
u l ic  M ic k ie w ic z a  i  P o n ia to w s k ie g o  
w  S z c z e c in ie  p o n o w n ie  p ro s i o  z g ło ­
sze n ie  s ię  ś w ia d k ó w  te g o  w y p a d k u  
ce le m  z ło ż e n ia  ze zn a ń .

W e z w a n ie  to  s k ie ro w a n e  je s t  g łó w  
n ie  do  d w ó c h  k o b ie t ,  k tó re  o b s e r ­
w o w a ły  z d a rz e n ie  o ra z  d o  k ie r o w ­
c ó w  s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h , ja d ą ­
c y c h  o d  s t r o n y  K r z e k o w a  w  k ie r u n  
k u  c e n tr u m  m ia s ta .

CZYNNY OD DZISIAJ!

„TELEFON 
ZAUFANIA” 
dla młodych

Z DNIEM dzisiejszym roz­
poczyna działalność instytu­
cja znana pod nazwq „TELE­
FON ZAUFANIA", zorganizo­
wana przez Wojewódzki Ośro 
dek Społeczno-Prawny przy 
Radzie W ojewódzkiej Federa 
c ji Socjalistycznych Związków 
Młodzieży Polskiej.

M łodzi mieszkańcy Szczeci­
na i województwa będą mo­
g li uzyskać porady (te le fo­
nicznie bądź osobiście) od 
prawnika, seksuologa i psy­
chologa. Seksuolog i prawnik 
d yu ro w a ć  będą we wtorki, 
socjolog i prawnik w  piątki, 
zawsze w godzinach od 17 
do 19. Telefon — 459-19, a- 
dres — ul. Roosevelta 1, po­
kój 113, siedziba RW FSZMP 
mieszcząca się w gmachu 
P PRN w Szczecipie.

Jesteśmy przekonani, że 
„TELEFON ZAUFANIA" porno 
że młodym ludziom  rozwikłać 
niejeden problem życiowy, z 
kręgu spraw osobistych i za­
wodowych. (aż)

Apel Polskiego Towarzystwa Zoologicznego

Czy Szczecin 
stać na ZOO?

(D okończen ie  ze s tr. 1)

T o w a rz y s tw a  Z o o lo g ic z n e g o  Z d z i­
s ła w  S zu ba . P o  w s z e c h s tro n n y m  u -  
z a s a d n ie n iu  p o tr z e b y  is tn ie n ia  ta ­
k ie j  p la c ó w k i w  n a s z y m  m ie ś c ie , 
w  a p e lu  c z y ta m y :

Notatnik szczeciński
A  O D  1 lu te g o  d o  k o ń c a  m ie s ią c a  

w  k iJ b ie  „ T r y g ia w “  w  ś ro d y , so­
b o ty  i  n ie d z ie le  k o n c e r to w a ć  bę d z ie  
g ru p a  p o ls k ie g o  s to w a rz y s z e n ia  ja z ­
zo w e g o  „ C e n t ru m ” . G o d z in y  k o n ­
c e r tó w  w  ś ro d y  o d  17 d o  19.30, so­
b o ty  o d  18 do  18.30 i  d a n s in g i od  
20 do  l ,  w  n ie d z ie le  o d  15 do  17.30 
i  o d  19 d o  23. „ T r y g ła w “  za p ra sza  
w s z y s tk ic h  s y m p a ty k ó w  ja z z u .

A W O J E W Ó D Z K A  K o m is ja  do 
s p ra w  M ło d e j K a d r y  In ż y n ie r y jń o -  
E k o n o m ic z n e j p r z y  Z a rz ą d z ie  W o je ­
w ó d z k im  Z M S . O d d z ia le  W o je w ó d z ­
k im  P T E . O d d z ia le  W o je w ó d z k im  
N O T , W o j.  K lu b ie  T e c h n ik i  1  R a ­
c jo n a l iz a c j i  o ra z  T o w a rz y s tw ie  N a u ­
k o w y m  O rg a n iz a c ji  i  K ie ro w n ic tw a  
o rg a n iz u je  c y k l  o d c z y tó w  n a  te m a t 
a n a l iz y  w a r to ś c i,  k tó re  w y g ło s i m g r  
W ła d y s ła w  G ra b ie c  z P o l it e c h n ik i  
S z c z e c iń s k ie j. P ie rw s z y  w y k ła d  o d ­
b ę d z ie  s ię  d z iś , 12 ,bm . o  go dz . 17 w  

K l u b i e  „ P o c z t y l io n “  p r z y  u l .  D w o r ­
c o w e j.

A O T W A R C IE  w y s ta w y  m a la r ­
s tw a  J a n in y  K o s iń s k ie j n a s ta n i dz iś , 
12 bm . o  g o d z . 18 w  K lu b ie  „13 
M u z “ . W y s ta w a  c z y n n a  b ę d z ie  óc\  25 
lu te g o .

Na Małej Scenie 
Rozrywki

„Czterdziesty pierwszy“
D Z IŚ  i j u t r o  (12 i 13 b m .)  o go dz . 

17.30 i  20 na  „ M a łe j  S ce n ie  R o z ry w ­
k i ”  p re z e n to w a n y  b ę d z ie  s p e k ta k l 
B r a t k o  K r e f ta  p t .  „C z te rd z ie s ty  
p ie rw s z y “  w  r e ż y s e r i i  K a z im ie rz a  
L a s ta w ie c k ie g o , s c e n o g ra f i i  E lż b ie ­
t y  C h o ja k . W y k o n a w c a m i p rz e d s ta ­
w ie n ia  s ą : I r e n a  K u l ic k a ,  Z b ig n ie w  
J a n k o w s k i i  K a z im ie rz  L a s ta w ie e k i.

„C z te rd z ie s ty  p ie rw s z y “  to  a d a p ta ­
c ja  sce n iczn a  o p o w ia d a n ia  p o d  ty m  
s a m y m  t y tu łe m  ra d z ie c k ie g o  p is a rz a  
B o ry s a  A . Ł a w rę n ic w a .  J e s t to  ©- 
p o w ie ś ć  o  b ia lo g w a rd y js k im  p o ru c z ­
n ik u  i  c z e rw o n o g w a rd z is tc e  M a r iu t -  
ce o ra z  ic h  d ra m a ty c z n e j m iło ś c i.

( ru )

Chwila długa 
falc r a k

O D  p ra w ie  r o k u .  n a  w y s ta w ie  
s k le p u  z m e b la m i p r z y  a l. W y z w o ­
le n ia  u m ie s z c z o n a  je s t  k a r tk a  z n a ­
p is e m  : „ s e g m e n tó w  k u c h e n n y c h  
c h w ilo w o  b r a k  w  s p rz e d a ż y “ .

D łu g o  t r w a  ta  c h w ila . . .  A  n ie  
u c z c iw ie j b y ło b y  n a p is a ć : „ N ie  za ­
w ra c a jc ie  s o b ie  g ło w y ,  d ro d z y  k l ie n  
c i. M e b li k u c h e n n y c h  n a le ż y  sp o ­
d z ie w a ć  s ię  d o p ie ro  za  p ó ł r o k u “ ?

O s z c z ę d z iło b y  t o  w ie lu  s z c z e c in ia ­
n o m  s p o ro  czasu  t ra c o n e g o  n a  co ­
d z ie n n e  c z y ta n ie  te j s a m e l in fo r m a ­
c j i .  (zd a ń )

„ Z O O  z n a la z ło b y  o p a rc ie  n a u k o ­
w e  w  A k a d e m i i  R o ln ic z e j,  z w ła s z ­
cza w  j e j  W y d z ia le  Z o o te c h n ic z ­
n y m , a u c z e ln ia  z y s k a ła b y  a t r a k ­
c y jn e  m o ż liw o ś c i b a d a ń  i ro z m a i­
ty c h  k o r z y ś c i d y d a k ty c z n y c h .  D la  
s tu d e n tó w  o g ró d  z o o lo g ic z n y  s ta n o ­
w i łb y  in s ty tu c ję  n ie o c e n io n ą . P o l­
s k ie  T o w a rz y s tw o  Z o o lo g ic z n e  je s t  
b a rd z o  z a in te re s o w a n e  b u d o w ą  
Z O O  w  S z cze c in ie  ( ...) . Z a rz ą d  szcze­
c iń s k ie g o  o d d z ia łu  P T Z  zg ła sza  g o ­
to w o ś ć  u d z ia łu  w  o r g a n iz a c j i  b u ­
d o w y  ta k ie g o  o b ie k tu “ .

P R Z Y P O M N IJ M Y , że p o m o c  p r z y  
b u d o w ie  Z O O  w  na szym  m ie ś c ie  
z a d e k la ro w a ła  te ż  w c z e ś n ie j d y r e k  
c ja  o g ro d u  z o o lo g ic z n e g o  w  P o z n a ­
n iu .

Z d a je V n y  s o b ie  s p ra w ę , że rzecz  
n ie  je s t  p ro s ta  i  ła tw a .  T rz e b a  b y  
zaczą ć  o d  u z y s k a n ia  z g o d y  n a  b u ­
d o w ę  Z O O  od  m in is t r a  g o s p o d a rk i 
te re n o w e j i  o c h ro n y  ś ro d o w is k a , a 
n a s tę p n ie  od  w y z n a c z e n ia  lo k a l iz a ­
c j i  ( k tó r a  to  s p ra w a  n ie  je s t  w c a ­
le  p ro s ta  —  v id e  lo k a l iz a c ja  P a r ­
k u  R o z r y w k i)  w re s z c ie  — od  o p ra ­
c o w a n ia  o g ó ln e g o  p r o g r a m u  r e a l i ­
z a c j i  in w e s ty c j i .  Z a łó ż m y , że p rz e ­
b r n ie m y  p rze z  te  e ta p y . P o z o s ta je  
rze cz  n a j t r u d n ie js z a :  z n a le z ie n ie  
b iu ra  p r o je k to w e g o ,  k tó r e  p o d ję ło ­
b y  s ię  s p o rz ą d z e n ia  d o k u m e n ta c j i  
te c h n ic z n e j o ra z  p rz e d s ię b io rs tw  
b u d o w la n y c h , k tó r e  p r z y o b le k ły b y  
p r o je k t  w  re a ln e  k s z ta łt y .  N o  i  
je szcze  —  ś r o d k i f in a n s o w e , o s c y lu  
ją c e  w  g ra n ic a c h  p a ru s e t m in  z ł. 
(N ie  z a p o m in a jm y ,  że p ó ź n ie j co 
r o k  k i lk a d z ie s ią t  m in  z ł p o c h ła n ia ­
ła b y  jeszcze  e k s p lo a ta c ja  o g ro d u ) .

N ie  m o żn a  je d n a k  p o m in ą ć  f a k tu  
— ja k o  że k o n c e p c ja  b u d o w y  Z O O  
w  S z c z e c in ie  n ie  je s t  n o w a  — że 
sze re g  n ie z b ę d n y c h  o p ra c o w a ń  
w s tę p n y c h  z o s ta ło  ju ż  w y k o n a n y c h .  
D y s p o n u je m y  w ię c :  z a ło ż e n ia m i
p r o je k to w y m i  i  k o r e fe r a te m  do  
t y c h  za ło ż e ń  (m g ra  J . L a u d o w s k ic -  
go ), w s tę p n y m  z e s ta w ie n ie m  k o sz ­
tó w  b u d o w y  ( w y m a g a ją c y m  dz iś  
o c z y w iś c ie  u a k tu a ln ie n ia ) ,  p r o je k ­
ta m i k o n c e p c y jn y m i lu b  z a ło ż e n ia ­
m i p r o je k to w y m i ta k ic h  d z ie d z in  
j a k :  u k s z ta łto w a n ie  te re n u ,  u k ła d  
z ie le n i,  d r o g i,  in s ta la c je  c .o „  w o d .-  
k a n .,  g a zo w e , e n e rg e ty c z n e  i  ośy rie  
t łe n io w e .

A  Z A T E M , może w a rto  pod ­
jąć  decyzję? T e m a t b udow y 
ZO O  w  Szczecinie t r a f i ł  pod o- 
b ra d y  w czora jszego P re zyd iu m  
Społecznego k o m ite tu  B ud o w y 
P a rk u  K u l tu r y  i W yp o czynku . 
N ie  w y d a je  się je d n a k  ce lo­
w ym , b y  k o m ite t ów , p ro w a ­
dzący ju ż  budow ę te a tru  le tn ie  
go i szeregu o b ie k tó w  w  lasach 
ko m u na ln ych , b ra ł na s iebie  
jeszcze i to  zadanie. N a leża łoby 
racze j pow o łać do życia  spo­
łeczny k o m ite t b ud ow y  ZO O  w  
Szczecinie. W obec lic z n y c h  en­
tu z ja s tó w  p rzedsięw zięc ia , z u - 
k o n s ty tu o w a n ie m  się ta k ie j in ­
s ta n c ji n ie  p ow inn o  być  k ło p o ­
tu . P rzed tem  je d n a k  m u s ia ła by  
zapaść odp ow ie dn ia  p ozy tyw n a  
decyz ja  U rzęd u  M ie jsk ie g o  i 
U rzęd u  W o jew ódzk iego . De­
cyz ja  —  p od ję ta  oczyw iśc ie  po 
w szechs tronnym  p rz e d y s k u to ­
w a n iu  w s zys tk ich  za i p rzec iw .

T . W O IC K I

szej potrzeby. A le  radość p ręd ­
ko  z n ik ła . Zaczę li k łą ć  na czym  
ś w ia t sto i n ie z pow odu złego 
zaopatrzen ia  sk le pu  lecz z n ie ­
możności dostan ia  się do jego  
w n ętrza . W ys ta rczy  b ow iem  nie 
w ie lk i deszcz ażeby przed sk le ­
pem  tw o rz y ły  się b a jo rka , k tó ­
rych  a n i przeskoczyć; ani 
prze jść suchą nogą n ie można. 
W szyscy ko rz y s ta ją c y  z o w e j 
p la c ó w k i h a n d lo w e j c ie rp liw ie  
cze ka li ro k , dwa i k ilk a  na­
stępnych  na zb udow an ie  chod­
n ik a  z p ra w dz iw eg o  zdarzen ia  
lu b  p rz y n a jm n ie j u tw a rd z e n ia  
z iem i, lecz ja k  dotąd bez s k u t­
ku . J a k  d ługo  p rz y jd z ie  im  je ­
szcze grzęznąć w  b łoc ie  i n i­
szczyć obuw ie?

N A  Z D J Ę C IU : T a k  w yg lą da  
do jśc ie  do sk le pu  WPISS „M a l­
w a ’'. Rozjeżdżona przez sam o­
chody dostawcze z ie m ia  to  zmo 
ra  d la  m ieszkańców  u l. Baza­
ro w e j.

Foto: Tadeusz W it

NA DWORCU GŁÓWNYM

Tłumy podróżnych 
i... zam knie  kasy
K O L E J N Y  raz. k ie ro w n ic tw o  

szczecińskiego D w o rca  G łó w ne ­
go P K P  z a k p iło  sobie z podróż 
n ych. O to  u b ie g łe j soboty po 
godz. 14, a by  k u p ić  b ile t ko le ­
jo w y  trzeba  tu  b y ło  „o d s ta ć”  
ponad p ó ł g odz iny  w  ko le jce . 
M im o  ta k ie j s y tu a c ji u trz y m u ­
ją c e j się g odz inam i, spośród 11 
kas b ile to w y c h  4 b y ły  zam ­
k n ię te . Ż a łu je m y , że z pow odu 
b ra k u  m ie jsca  n ie  m ożem y za­
cy tow ać g łosów  pasażerów , k tó  
rż y  m u s ie li bez b ile tó w  w s ia ­
dać do od jeżdża jących  poc ią ­
gów . (taw o)

Kronika wypadków
N A  T E R E N IE  o g r ó d k ó w  d z ia łk o ­

w y c h  p r z y  u l .  C h o p in a , v is  a  v is  
s ta d io n u , za s ła b ł n a g le  i  z m a r ł p rz e d  
p r z y b y c ie m  k a r e tk i  p o g o to w ia  87- 
le tn i  S te fa n  P . P rz y c z y n ą  z g o n u  b y l  
n a jp r a w d o p o d o b n ie j z a w a ł se rca .

D O  D Y Ż U R N E G O .. s z p ita la  — n a  
O d d z ia ł C h ir u r g ic z n y  —  p rz e w ie z io ­
n o  w c z o ra j 1 9 - le tn ie g o  m ę żczyzn ę , u  
k tó re g o  le k a rz e  s tw ie r d z i l i '  c ię ż k ie  
o b ra ż e n ia  c ia ła .  J a k  s ię  o k a z u je  — 
w y s k o c z y ł o n , b ę d ą c  p o d  w p ły w e m  
a lk o h o lu ,  z o k n a  I I  p . b u d y n k u  p r z y  
u l .  M ic k ie w ic z a .

T R A G IC Z N Y  w  s k u tk a c h  w y p a d e k  
d r o g o w y  w y d a rz y ł  s ię  w c z o ra j o k o ­
ło  go dz . 18.30 w  B a n ie w ie a c h , p o w . 
G r y f in o .  S a m o c h ó d  —  fu rg o n e tk a ,  
w ia s n o ś ć  N a d le ś n ic tw a  G r y f in o ,  p o ­
t r ą c i ł  9 - Ie tn ią  T e o d o rę  R ., k tó ra  po ­
n io s ła  ś m ie rć  n a  m ie js c u . K ie ro w c ą  
p o ja z d u , J a n a  S. z a t rz y m a n o  d o  
d y s p o z y c j i  p r o k u r a to r a .  D o ch o d ze ­
n ie  w  to k u .

W  W ID U C H O W E J , p o w . G r y f in o  
w y b u c h ł  p o ż a r  w  m ie s z k a n iu  p r z y  
u l. Ż e ro m s k ie g o . P rz y c z y n ą  p o ż a ru  
b y ł  n ie d o p a łe k  p a p ie ro s a , k t ó r y  
w p a d ł za o p a rc ie  fo te la  n a  k tó r y m  
s ie d z ia ł c ie r p ią c y  n a  n ie d o w ła d  n ó g  
w ła ś c ic ie l m ie s z k a n ia , A n to n i  T .  
M ę ż c z y z n a  d o z n a ł p o p a rz e ń  I I I  s t. i  
s k ie r o w a n y  z o s ta ł w  c ię ż k im  s ta n ie  
d o  s z p ita la .

P A T R O L  M O  z a t rz y m a ł w c z o ra j 
1 8 - le tn ie g o  M iro s ła w a  W ., m ie s z k a ń ­
ca  u l .  K re s o w e j.  M ir o s ła w  W . s ta n ie  
p rz e d  sąd em  ( t r y b  p rz y s p ie s z o n y )  za 
p o b ic ie  p o  p i ja n e m u  p rz e c h o d n ia . 
Z a t rz y m a n y  z o s ta ł te ż  m ło d o c ia n y  
ra b u ś , 1 6 - le tn i .J a n u s z  K .  Z e r w a ł  o n  
p rz e c h o d z ą c e j u l ic ą  k o b ie c ie  c z a p k ę  
z g ło w y  i  u s i ło w a ł w y rw a ć  to re b k ę . 
N a p a s tn ik a  z a t r z y m a l i  p rz e c h o d n ie  i  
p r z e k a z a li  w  rę c e  M O . (a p )


